
RYNEK METALOWY i MASZYNOWY
Stałe działy:

„Postępy w Przem yśle". -  „Dział Samochodowy". -  „Dział Rowerowy i Motocyklowy* 
I Radiotechnika". — „Komunikacja i Transport". — „Dział Maszyn Rolniczych

Drzewny i C e r a m i c z n y . __________

- „Elektro- 
„Dział Budowlany,

PRZEDPŁATA
k w arta lna  4K  zł. +  40 gr. za dostaw ę franko 

w  dom.

REDAKCJA I ADMINISTRACJA 
POZNAŃ, WIELKA 10. - TEL. 2277

Tygodnik  abonow ać można na w szystk ich  
p ocztach  w P ań stw ie  Po'lskiiem.

Ceny ogłoszeń i iinne w arunki zam ieszczone 
są na stron ie  ostatnie). _

Nr. 43 Poznań, 25 października 1930 Rok X

TREŚĆ NR. 43 :

N a d z iw  yiozaijne iWalne Zebranie iStoiw. Kiuipiccw H an- 
diluijących Żelazem  i D źw igaram i w P oznaniu  . .

W  m atni podatkow ej, Henryk Grudziński . • • •
Ze Zjazdu Z rzeszen ia  H urtow ników  Żelaza Kresoiw

W sc h o d n ic h ............................................... .. * ; ■ • • •
P rzem y śl hutniczy  w c iąż  .reduikuje roibotrnikqw . . .
Z ak ład  B adania Matenjatćiw P rzem y sło w y ch  _ pr.zy P ań ­

stw ow ej Szikole .Górniczej i Hiutoiicizej im. Staszi­
ca  w D ąbrow ie G órniczej . . •

Ż yczenia sfe.r goisipod.arozych w siprawie rozkładu jazdy 
C zy  m ajster fab ryczny  je s t ipracawinifaęm um ysłow ym  i  
T erm in ogólnych zeb rań  ;w Spółkach A kcyjnych . . .
W iadom ości ibranaoiwe .  .....................................................
Kroniika gospodarcza   ...........................................
R ozporządzenia . — S p ra w y  c e l n e ......................................

Str.

1723
1724

1725
1726

1726
1727 
1727
1727
1728 
1730 
1732

E kspo rt — I m p o r t ................................................
S p raw y  p o d a t k o w e ................................................
M ożliwości e k s p o r to w e ...........................................
W śród  w y d a w n i c t w ................................................
S k rzy n k a  . z a p y t a ń .............................   • ■ • •
Z życia  ipilacóiweik iprizemyisiłowo-handlowycn
PO STĘ PY  W  P R Z E M Y Ś L E ................................
KOMUNIKACJA I T R A N S P O R T .....................
DZIAŁ S A M O C H O D O W Y .....................................
PRZEM YSŁ RO W ERO W Y  I MOTOCYKLOW Y
ELEKTRO- 1 R A D IO T E C H N IK A ...........................
DZIAŁ MASZYN ,R O L N IC Z Y C H ...........................
DZIAŁ .BUDOWLANY, DRZEWNY I CERAMICZNY 
PRZETARG I — SU BM ISJE — L IC Y TA C JE . .

S tr.
1734
1734
1736
1736
1737 
1737
1739
1740
1741 
1745 
1747 
1749 
1753 
1757

Nadzwyczajne Walne Zebranie
Stowarzyszenia Kupców Handlujących Żelazem i Dźwigarami 

na Woiew. Poznańskie i Pomorskie
w Poznaniu w sobotę, 25-go października 1930 r. o sodz. 1030 przed poł. 

na śaH ?,Dornu Kupiectwa Polskiego”, ul. Zwierzyniecka 12
Żywotne interesy k u p c ó w - de tal i sto w, haudlują- 

cycli żelazem i dźw igaram i — okupionych dokoła 
s.weij ruchliwej organizacji branżow ej, a oparte j na 
zbiorowym  fundamencie Zw iązku Tow arzystw  Ku­
pieckich w  Poznaniu  — pow odow ały św iatłych re ­
prezentantów  tej talk ważnej gałęzi naszego życia 
gospodarczego do wspólnego naradzenia  się, by za­
radzić niebezpieczeństw u pozbycia żelazmiaków, od

dziesiątek lat p racujących  dośw iadczonym  sposobem, 
swobodnego dysponowania zamówieniami w  hutach. 
Niemniej w ażnym  pow odem  tego nadzw yczajnego 
walnego zebrania będzie paląca kw estja  ujednostaj­
nienia cen na artyku ły  zsyndykalizow ane — od cze­
go zależna stała  się prosperaoja dziesiątek w zoro­
w ych w arsz ta tó w  p racy  teij państwowotwórczej 
branży.

Porządek obrad:

4 .

Zagajenie i odczytanie protokółu z ostatniego 
W alnego Zgr oma d zen i a .
P rzyjęcia zm iany ustaw  S tow arzyszenia (odbit­
ki popraw ionych ustaw  przez członków  Zarządu 
zostały  przesłane w szystkim  członkom do w ia­
domości).
Zatw ierdzenie, iwzgl. w ybór now ego członka Za­
rządu po m yśli par. 6 statutu naszego S tow a­
rzyszen ia  w  miejsce kol. p. 1'c 1 iksa Stobieckie­
go, k tó ry  z Zarządu w ystąp ił.
R eferat red. macz. „Rynku M etal.", H enryka G ru­
dzińskiego, p. t.: „Przyczyny bezrobocia,
zwłaszcza w przemyśle metalowym .

5. R ozpatrzenia i uchw ała wniosków .
6. W olne g łosy  i zamknięcie.

Podpisany  Zarząd prosi W Panóiw Kolegów o 
nadesłanie sw ych  cennych uw ag  i w niosków do po­
w yższego, k tó re  zostaną na Nadzwyczajmem W al- 
nem Zgrom adzeniu w dniu 25 bin. w  Poznaniu do 
uchw ał przedłożone. Ze w zględu na  bardzo  ważne, 
mające zaipaść uchw ały, raz  jeszcze Zai ząd pi osi 
usilnie o najliczniejszy udział w zebraniu.

Leszrio, dnia 15 października 1930.
Z A R Z Ą D :

W. Kalek,  prezes. ( — )  Fr. Przymuszała , sekr.
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W matni podatkowej
Z ag ran icą  s to su je  s ią  o d d a w n a  wiedzę  ,,sem io - 

log ję" ,  czyli n a u k ę  o wysokości dopuszcza ln eg o  o p o ­
d a tk o w a n ia  spo łeczeństw a . J e s t  to  n iezaw odn ie  p o d ­
s taw o w e  zagadnien ie ,  k tó re  A nglik  n azy w a  „ ta x a b le  
cap ac i ty "  a w N iem czech  zowie się  „S teu e rau fb r in -  
g u n g sm óg lichke it" .

G d y b y  i u nas, zam ias t  d o k tr y n  p a r ty jn y c h  i e t a ty ­
s tycznych , s to sow ano  tę p r a k ty c z n ą  te o r ję  o m ożliw o­
ściach poda tkow ych , p rzek o n an o b y  się  o d d a w n a  już, 
ze  granice obciążenia  p o d a tk o w e g o  w  R z e c z y p o s p o l i te j  
P o lsk ie j  p rzek ro czo n o  do osta teczności.

O to  g łów na  p rz y c z y n a  „naszego"  k ry z y su  gospo­
darczego, że w p lą ta l iśm y  się  w p ra w d z iw ą  m atn ię  p o ­
da tkow ą , z k tó re j  ani m ia ro d a jn e  czynniki n ie  w idzą 
o dw ro tu ,  an i s fe ry  z a in te re so w an e  możności ru sz e ­
n ia  choćby  k ro k  n a p rz ó d  —  za tem  trzeb a  s ięgnąć  aż 
fu n d a m e n tó w ,  do fu n d a m e n ta ln y c h  b łę d ó w  u s ta w o ­
daw czych, f isk a ln y c h  i h a n d lo w ych  całego  naszego  
u s t ro ju  gospodarczego , g rzeszący ch  zasadn iczem i z a ­
n iedban iam i  podatkow em i.

*  *

C a łe  n a sz e  sp o łeczeń s tw o  a p rzed ew szy s tk iem  
n a jw ięce j  z a in te re so w an y :  p rzem ysł ,  h an d e l  i rzem io ­
s ło ,  nie śm ią an i n a  chw ilę  u s ta ć  w c iąg łem  u św ia d a ­
m ian iu  ogółu, w n ie zm o rd o w an em  p rz y ta c z a n iu  cyfr, 
d a t  i s ta ty s ty k ,  w c iąg łem  ap e lo w an iu  do w ładz  i c zy n ­
n ików  rządow ych ,  b y  w y rw ać  P o lskę  z obecnego k r y ­
z y s u  inercji, —  bezk ry ty czn eg o  n a rz e k a n ia ,  a p r z e d e ­
w szy s tk iem  „niesprzeciw iania  się z łu " ,  k tó re  R o s ję  s to ­
czy ło  w p rz e p a ść  zam ętu .

N ieste ty ,  w sku tek  szab lonow ego  us taw icznego  n a ­
rzekan ia  tak  w y b la k ły  n a j ja s k ra w s z e  ok reś len ia  n a ­
szej n ę d z y  pod a tk o w e j ,  tak  zn iech ęc i ły  w szystk ich  już 
n ie ty lk o  do p isan ia  i mówienia , a le  n a w e t  do czy tan ia  
i s łu c h a n ia  d y s k u s y j  p o d a tk o w y ch  w życiu  publicznem , 
że ty lko  jak  n a je n e rg ic zn ie jsz y  o d ru c h  coś z d z ia ła  
p izec iw  tego ro d z a ju  d e fe ty zm o w i ,  p rzeciw  b e z ra d n e m u  
opuszczan iu  rą k  i tw ierdzen iu ,  że wogóle sz k o d a  trac ić  
s łów  i t rzeba  się f a ta l i s ty tz n ie  p o d d a ć  n ieu b łag an em u  
losowi.

Tern b a rd z ie j  t rzeb a  p o dkreś lać ,  że ca ła  su m a  bo ­
lą c ze k  p o d a tk o w y c h  w yn ika  z pods taw ow . z ła  d o k try n y  
f iskalnej i p a r ty jn e j  —  raz  z p rz y c z y n y  b łędnego  
i św iadom ie  w yp a czo n eg o  ro zk ła d u  c iężarów  p o d a tk o ­
wych, a  po drugie  z b r a k u  odpow iedn iego  s k o d y  fiko-  
w ania  o rd yn a c j i  p ro c e d u ry  pod a tk o w e j .

U św ia d o m ijm y  sobie  za te m  p rzed ew szy s tk iem  
fakt, że c a ły  3 -m il ja rd o w y  b u d ż e t  pań s tw a ,  1 -m iljar-  
dow y b u d że t  k o m u n a ln y  i p ó łm i l ja rd o w y  b u d ż e t  „so­
c ja ln y "  c ią ż y  ty lko  na  370.675 po d a ln .  „b ezp o śred n ich "  
w ed łu g  os ta tn iego  w y k a z u  z 1929 r. I lość tych  p o d a t ­
n ików  w s to su n k u  do ca łe j  ludnośc i w y n os iła  1.78 proc. 
i ci p o k ry w a li  p raw ie  35 proc. w szystk ich  dochodów  
S k a rb u .  A le  i tu  jeszcze  o lb rzym ia  rozp ię tość  obc iąże­
nia, a lbow iem  w p o ró w n a n iu  z p ła tn ik iem , n iep łacą -  
cym  an i  p o d a tk u  dochodowego, ani obrotowego, o bc ią ­
żony  jes t  „dochodow iec"  12-krotnie, a „obroto- 
w iec" 10-!k ro tn ie  siln ie j .  W y d a w n ic tw o  Minist. 
S k a rb u  p. t. „O bciążen ie  p ań s tw o w em i p o d a tk a ­
mi bezp o śred n iem i w 1928 ro k u "  oblicza p rz e m y s ł  
w w ysokości 287 mil jonów  z ł  w ym ierzonego  p o ­
d a tku , h a n d e l  330 milj. zł., n ie ruchom ośc i  115 milj. zł., 
a  dochody  p ra c o w n ik ó w  p ry w a tn y c h  67 milj.  z ło tych , 
z a te m  ca. w tej wysokości co dochody  z b u d y n k ó w ; 
w szys tk ie  inne  d o chody ,  zw łaszcza  rolnictwa,  r e p r e z e n ­

tu jącego  68 proc. ludności polskiej,  są w p ro s t  m in im a l­
ne  w p o ró w n an iu  do p rzy to czn y ch  cyfr.  A  t rzeb a  w ie­
dzieć, że ro ln ic tw o  nie  re p re z en tu je ,  jak  p rzem ysł,  ca. 
30,000 p laców ek, lecz 4.800.000 jednos tek  n a  o bszarze  
33 milj. ha., a p rzec ież  p rzew ażn ie  nie p łac i  an i  p o d a t ­
ków dochodow ych, an i p rzem ysłow ych ,  k o rz y s ta ją c  
z w szystk ich  dob ro d z ie js tw  k u l tu ry  w spó łczesne j  nie 
w y trz y m u ją c  po ró w n an ia  choćby z n a jsk ro m n ie js z y m  
rzem ieś ln ik iem ,  n a  k tó rego  p rz y p a d a  w P o lsce  p r z e ­
ciętnie 290 zł rocznie  z ty tu łu  b ezpośredn ich  poda tków .

Czy p rz y  obecnym  s ta n ie  rzeczy  może być m ow a
0 u trzy m an iu  n a d a l  n. p. p o d a tk u  obrotowego,  o p a r t e ­
go n ie ty lko  na  f ikcji,  iż ilość d o k o n an y ch  obro tów  jest  
d o w o d e m  rentow ności,  a le  też  n a  n ad u ż y c iu  d o raźn ie  
zap row adzonego  ś ro d k a  w 1923 r., m a jąceg o  w ów czas  
ra to w a ć  P a ń s tw o  p r z e d  sk u tk am i w o jny  i in f lac j i?

Czy p rzy  tak  raż ą c y ch  nożycach  obciążenia  p o d a t ­
kow ego może być dalej  m ow a o u t rz y m a n iu  d o ty c h c z a ­
sowego „ sy s tem u "  p o d a tk u  dochodow ego,  k tó ry  już 
od  200.000 zł. obciąża k a ż d ą  p laców kę  n iezn o śn y m  h a ­
ra c z e m  2 7 V2 proc., p rz y  z u p e łn em  n ieuw zg lędn ien iu  
w k ład ó w  in w es ty cy jn y ch  lub oszczędności,  idących  n a  
n iezbędną  k a p i ta l iz a c ję  (kraju, jak  się to d z ie je  w  Bel- 
gji i F r a n c j i ?

N a w e t  t. zw. „ p a te n ty "  n a le ż y  uznać  za n ie u s p r a ­
w ied liw iony  i n iezn o śn y  ciężar, z a l icza lny  w  n a jg o r ­
szy m  w y p a d k u  n a  pocze t p o d a tk u  obrotowego. In ic ja ­
ty w a  g o sp o d a rcza  n a k a z y w a ła b y  w ręcz  przec iw nie  —  
sub w en c jo n o w a n ie  p laców ek  gospodarczych , a n ie  t a ­
m ow anie  ich i op o d a tk o w an ie  n a  rzecz „ bezroboc izny  
u san k c jo n o w an e j  i upańs tw ow ione j ,  w zględnie  na 
rzecz  u p rz y w ile jo w a n y c h  98 proc, sp o łeczeńs tw a ,  k o ­
rzy s ta ją c eg o  z d o b ro d z ie js tw  p r z e m y s łu ,  h a nd lu  i r z e ­
m iosła,  a nic w zam ian  nie  d a ją c y c h  bezpośredn io .

N a jm n ie jszy m , chociaż nie tak  fu n d a m e n ta ln y m  
d rugim  b ra k ie m  całego  sy s te m u  po d a tk o w eg o  u  nas, 
jest  ta k  częs te  n iedorośn ięc ie  naszego  f isk a l izm u  do 
sw ego zadan ia .

O s ta tn i  k o m u n ik a t  M inistra  S ka rb u  do Z w iązku  
Izb H a n d l .-P rzem . w W a rs z a w ie  (w idocznie  w o d p o ­
wiedzi n a  zn a n y  apel  k u p ie c tw a  pom orsk iego  w zg lęd­
n ie  jego nacze ln e j  rep re z en ta c j i ,  z dn ia  28. ub. miesią- 
C3| —  b y  w d ro d ze  d e k re tu  w p ro w ad z ić  pew ne  ulgi 
w us taw ie  o p o d a tk u  p rzem y sło w y m ) w yraźn ie  p o d ­
k reś la ,  że nie za m ierza  pow odow ać  re fo rm  zapom ocą  
ro zp o rzą d zeń  P r e z y d e n ta  R zp li te j ,  —  albow iem  z a ję te  
jes t  p r o je k te m  o rd y n a c j i  p o d a tk o w e j .

O b y  la  o rd y n a c ja  u k a z a ła  s ię  jak  na jszybc ie j
1 p o ło ży ła  k re s  rozpanoszone j  sa m o w o li  in te r p r e ta c y j ­
nej,  co p o w o d u je  tys iące  sp rzec iw ó w  i za legan ie  ca łe -  
mi la tam i sk a rg  do N a jw yższego  T ry b u n a łu  A d m in i­
s t racy jn eg o ,  —  tej jedyne j  p laców ki obrony  czy to 
p rzed  nielegalnością  f isk a ln ą  czy w adliw ośc ią  p o s tę p o ­
w an ia  w ym iarow ego , choc iaż  b ra k  mu, n ies te ty , n ie ­
ty lko  now szej p r a k ty c z n e j  e g z e k u ty w y ,  a le  p r z e d e ­
w szys tk iem  szybkośc i  w za ła tw ian iu .

❖
J e s t  z a te m  w y jśc ie  z  m a tn i  p o d a tk o w e j ,  —  a le  

n i tką  A r ja d n y ,  k tó ra  n as  m a w y p ro w ad z ić  z la b i ry n tu  
gospodarczego , n ie  b ę d ą  a n k ie ty  z poza  zielonego s to ­
lika, lecz ty lko  p ra k ty c z n e  w skaźn ik i po lskiego s a m o ­
rzą d u  gospodarczego ,  k tó reg o  zdan ie  pow inno  więcej 
znaczy ć  n iże li  m a r tw a  l i te ra  jakiegoś okó ln ika  nie- 
p izem y ślan eg o ,  a p rzec ież  „ m ia ro d a jn eg o " .

H e n r y k  G rudz ińsk i ,
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Ze Zjazdu Zrzeszenia Hurtowników Żelaza
Kresów Wschodnich

Dnia 16 września br. odbył się w Wilnie Zjazd 
Kupców - Żelaźniaków wojew.: Wileńskiego, Nowo­
gródzkiego, Białostockiego, Poleskiego i Wołyńskiego, 
m ających prawo nabyw ania żelaza bezpośrednio 
z hut.

P rzed  otwarciem Zjazdu, o godzinie 10-ej rano w 
stoisku propagandow em  Zrzeszenia Hurtowników Że­
laza Kresów Wschodnich, n a  Targach Północnych, od ­
by ła  się konferencja prasowa, poświęcona p ropagan­
dzie żelaza, wyrobów żelaznych kra jow ej produkcji 
oraz budownictwa żelazo-betonowego. Na konferencji 
tej byli obecni p rezes Izby Przemysłowo-Handlowej, 
p. Roman Ruciński, naczelnik W ydzia łu  P rzem ysłow e­
go Urzędu  Wojewódzkiego, inż. Sławiński, dyrektor 
Robót Publicznych, inż. Stefan Siła-Nowicki, naczel­
nik W ydzia łu  Budowlanego Dyrekcji Robót Publicz­
nych, inż. Przygodzki, przedstawiciele szkół technicz­
nej i rzemieślniczo-przemysłowej w Wilnie, p rasy  itd.

Również reprezentow any był Syndykat Polskich 
Hut Żelaznych w osobach pp. inspektora W itolda Tur- 
kułła, gen. sek re ta rza  Syndykatu, p. J .  W awrzyniaka, 
k tó ry  specja lnie  przybył do W ilna na Zjazd.

O godzinie 12-ej w sali K lubu P rzem ysłow o-H an­
dlowego w Wilnie, ul. Mickiewicza 33 a, otworzył 
Zjazd  prezes Zrzeszenia Hurtowników Żelaza Kresów 
Wschodnich, p. D. K apłan-K apłański,  w itając obec­
nych  i życząc owocnej pracy Zjazdowi. Na p rzew od­
niczącego Z jazdu  obrano jednogłośnie p. K apłan-K a- 
płańskiego. Do sto łu  prezydjalnego zostali zaprosze­
ni pp. Cyryński (Baranowicze) i Wełowełski (Bereza 
K a r tu sk a ) .

Po  dłuższej dyskusji, w k tó ie j  wzięli udział 
pp. W irpsza  (Ołyka), Szafir (Łuck), Szejnkier 
(Głębokie), Cyryński (Baranowicze), Junowicz (Woł- 
kowysk), Kapelusznik (Wołkowysk), Limon (Nowo­
gródek), M alje r  (Horodziej), G otbeter (Wysokie Lit.), 
obejmującej wszystkie zagadnienia, in teresu jące  że­
laźniaków, jak to ogólną sy tuację  handlu  żelazem na 
Kiesach, spraw ę cen i warunków sprzedaży, spraw ę 
lokalnych porozumień itd., wszyscy obecni stwierdzili, 
że obecna organizacja  w dużej mierze przyczyniła  się 
do polepszenia s tanu  sk ładów  pod względem aso r ty ­
mentu, dotrzym yw ania cen i obowiązujących w arun­
ków sprzedaży, zniesienia dzikiej konkurencji itd.

W  toku dyskusji wyjaśniło się, że północna część 
Kresów, tj. województwa Wileńskie, Nowogródzkie i 
Białostockie są lepiej zorganizowane od południowych.

W szyscy kupcy  skarży li  się również na Syndy­
katy  Rolnicze, k tó re  sp rz ed a ją  żelazo nietylko swoim 
członkom, lecz również odsprzedawcom, chociaż nie 
m ają  ku tem u prawa, nie do trzym ując p rzy tem  cen i 
w arunków sprzedaży.

Na Zjeździe ukonstytuow ała się p rz y  Zrzeszeniu 
Hurtowników Żelaza Kresów Wschodnich Sekcja K u p ­
ców III kat., m ających prawo dostaw bezpośrednio z 
hut. Do Z arządu  zostali wybrani pp. Szafir (Łuck), 
Cyryński (Baranowicze) i W ełowełski (Bereza K a r ­
tuska), na zastępców pp. W irpsza  (Ołyka) i F rejdo- 
wiez (Grodno).

'Przed zamknięciem Z jazdu  obecni wyrazili po­
dziękowanie Syndykatowi Polskich H u t Żelaznych za 
dotychczasową pracę  w kierunku organizowania k u p ­
ców, życząc nadal owocnej p racy  w tej dziedzinie.

Sprawozdanie Syndykatu Polskich Hut Żelaznych
za rok 1929

Syndykat Polskich  H ut Żelaznych wydał n iedaw ­
no nadzwyczaj obszerne i s ta rann ie  opracowane s p ra ­
wozdanie ze swej działalności w r. 1929.

J a k  wynika z tego sprawozdania , rok 1929 był 
okresem ogólnej recesji konjunkturalnej we wszyst­
kich dziedzinach życia gospodarczego. Recesji tej nie 
uniknął także zbyt wyrobów hutniczych, wchodzących 
w zakres sp rzedaży  Syndykatu.

W  roku  1928, a więc w okresie wzrostu produkcji 
i zbytu wyrobów przemysłowych, ogólny stan  obcią­
żeń na poczet kwot udziałowych wynosił 716.421 ton. 
Stan ten w roku 1929 znacznie się pogorszył, obniżając 
się do 512.084 ton.

W edle grup m ater ja łów  Syndykat przydzielił h u ­
tom w 1929 r. zamówień na: żelazo i drut walcowany 
296.418 ton (mniej o 100.732 tony, niż w r. 1928), m a­
ter jały nawierzchni kolejowej 80.292 tony (—  79.365), 
blachy 102.165 ton (— 13.385), półwyroby 6.114 ton 
(—  13.572), zestawy do kół i części do nich 22.937 ton 
(—  2.842), sztuki kute —  378 ton (—  84).

Zamówienia. Stan zamówień tak pryw atnych  jak 
i rządow ych w okresie spraw ozdaw czym  znacznie zm a­
lał w porównaniu z rokiem ubiegłym. Zamówienia 
bezpośrednie ze s tro n y  handlu zm alały  o 89.204 ton, 
a zamówienia składow e o 66.226 ton. Zamówienia sk ła ­
dowe drobnego kupiectwa spad ły  o 25.920 ton.

Zamówienia przem ysłu  zmniejszyły się w r. 1929 
o 51.105 ton w porównaniu do roku 1928, przyczem
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handel i in s ty tu c je  rządow e u d z ie liły  S yn d yka to w i za ­
m ów ień d la  p rzem ys łu  na 81.144 ton.

N a jw ię ce j zam ówień p rzyp a d a ło  w  ro k u  sp raw o ­
zdaw czym  na m eta low y  p rzem ys ł p rzeróbczy  (111.659 
ton ). Zam ów ienia  te  jednakow oż z ka żdym  k w a rta łe m  
w y k a z y w a ły  znaczny spadek, w  m ia rę  pogarszania się 
k o n ju n k tu ry . S p a d ły  znaczn ie  zam ów ienia  cynkow n i 
b lach  (o 5.17 proc.), d ru c ia rn i (o 11.52 proc.) i p rze ­
m ys łu  budow lanego (o 19.90 proc.). Zam ów ienia  p ry ­
w a tnych  p rze ds ię b io rs tw  k o m u n ika cy jn ych  sp a d ły  
b ilsko  o Mi, c u k ro w n i o 22.98 proc. Inne  gałęzie  p rze ­
m ysłu , p rzedew szystk iem  p rze m ys ł d rzew ny, p rze ­
m ys ł chem iczny i  m in e ra ln y  zm n ie js z y ły  ogółem  swe 
zam ów ienia  o 34.55 proc.

W zro s t zam ówień zanotowano na tom iast w  g ó r­
n ic tw ie , p rzedew szystk iem  w  g ó rn ic tw ie  w ęglow em  
(o 14.88 p roc.).

Zam ówien ia  rządowe, w  s tosunku do roku  1928, 
s p a d ły  w  ro ku  spraw ozdaw czym  o 76.427 ton.

N a tom iast samorządy zamówienia  swe zw ię kszy ły  
o 1.086 ton.

Zam ów ien ia  k lie n te li p ry w a tn e j w y n io s ły  ogółem 
402,034 tony, z czego p rzypada  na re jo n y : W o j .  Ś lą­
sk ie  i  Zag łęb ie  D ąbrow skie  140.660 ton, Kongresów ka 
(bez Zag ł. D ąbr.) 112.171 ton, M a łop o lska  71.176 ton, 
W o j. Poznańskie, Pom orskie  i G dańsk 65.722 tony, 
K resy  W schodn ie  12.305 ton.

T ransakc je  na ekspo rt pośredn i z m n ie js z y ły  się w 
stosunku do 1929 ro ku  o 12.80 proc., co p rzyp isa ć  n a ­
leży  n iepom yś lnym  w arunkom  na zagran icznych  r y n ­
kach żelaznych.

W  spraw ach o rg an izacy jnych  sp raw ozdan ie  nie 
p izyn o s i żadnych nowości. Zaznaczyć jedyn ie  należy, 
że należące do S yn d yka tu  f irm y  B ism arckhu tte , K a ­
tow icka  S pó łka  A k c . i hu ta  „S ile s ia "  zo s ta ły  s fu z jo - 
nowane, tw orząc obecnie K a to w icką  S półkę  A k c y jn ą  
d la  G ó rn ic tw a  i H u tn ic tw a .

—  W  —

Przemysł hutniczy wciąż redukuje robotników
Poziom  w y tw ó rczośc i hu tn icze j we w rześn iu  b. r. 

—  poda je  „H u tn ik " ,  organ Z w ią zku  P o lsk ich  H u t Że­
laznych  —  w z ró s ł n ieco w  p o rów nan iu  z pop rzedn im  
m iesiącem, zm n ie jszy ł się natom iast w yw óz zagranicę 
i  w skutek tego zapasy pozos ta ły  naw et pow yże j p o ­
z iom u ub. miesiąca. C h w ilo w y  zatem  w zros t p ro d u k ­
c ji n ie  oznacza narazie  p op ra w y  s y tu a c ji w h u tn ic tw ie . 
Jest ona w  da lszym  c iągu ciężka i pow odu je  redukc ję  
p ra cy  poszczególnych d z ia łó w  w y tw órczych , z m n ie j­
sza jąc stan za tru dn ien ia  i pow iększa jąc liczbę  bezro ­
botnych.

W  p o rów nan iu  z w rześniem  ro k u  ub, w ytw órczość 
obecna w yka zu je  pow ażny spadek w dz ia le  w ie lk ich  
p ieców  (o 33.82 proc.) i w  ru rkow n ia oh  (o 11.52 p ro c .) ; 
w ytw órczość s ta lo w n i w zros ła  o 7 proc.

W  okresie  p ie rw szych  9 m iesięcy b. r. w y tw ó r ­
czość hu tn icza  p rzedstaw ia  się znacznie m nie j k o rz y ­

s tn ie  we w szys tk ich  pow yższych dzia łach . Zw łaszcza 
w ytw órczość  w ie lk ich  p ieców  w yka zu je  znaczny spa­
dek w r. b. (do 366.560 ton, c z y li o 175.162 ton, t. j.
0 32.33 proc.) i ru rk o w n i (do 69.188 t., c z y li o 24.076 t. 
t. j. o 25.81 proc.), m nie j znaczny —  w  sta low n iach  
(do 938.182 t., c z y li o 139.289 t „  t. j. o 12.93 p roc.),
1 w  w a lcow n iach  (do 689.558 t., c z y li o 52.498 t „  t. j. 
o 7.07 p roc.).

Zam ów ien ia  p ryw a tn e  s p a d ły  o 3.163 ton.
O gólna liczba robo tn ików , za tru dn ion ych  w h u ­

tach  że laznych we w rześniu, u leg ła  ponow nem u z m n ie j­
szeniu się  i  w yno s iła  z końcem  tego m iesiąca 42,086, 
c z y li o 231 osób m n ie j, n iż  w końcu  s ie rpn ia  (43.317), 
p rzyczem  zm n ie jszy ła  s ię  zarów no liczba ro b o tn ikó w  
w  hu tach  w o j. k ie leck iego  i k rakow sk iego  (do 13.785, 
c z y li o 143 osoby), ja k  i w  hutach w o jew . śląskiego 
(do 28.301, c z y li o 88 osób).

■ ■ »Zakład Badania Materiałów Przemysłowych
przy Państw. Szkole Górniczej i Hutniczej im. Staszica w Dąbrowie Górniczej

W  k ra ja c h  tak uprzem ys łow ionych , ja k  Zag łęb ie  
i  G ó rn y  Śląsk, sp raw a używ ania  w  p rzem yśle  odpo­
w iedn ich  m a te r ja łó w  i surowców, ko n tro lo w an ie  re ­
z u lta tó w  gospodark i i d b je k tó w  p ro d u k c ji odgryw a 
bardzo w ie lk ą  ro lę.

C zy w ypuszczony na ryne k  p ro d u k t jes t dob ry  
czy u ż y ty  m a te r ja ł i  su row iec są w łaśc iw e  i o dp ow ia ­
d a ją  ch a rak te row i p ro d u k c ji, czy dostawca jest cz ło ­
w iek iem  sum iennym , czy dostarczane przez niego ma- 
ie r ja ły  i su row iec o dp ow iada ją  p rzeds taw ionym  p ró b ­
kom  i wzorom , w szystko  to nadzw ycza j in te resu je  
p rzem ysłow ca  i handlow ca, a re z u lta t p racy  i pow o­
dzenie, są często zależne od użycia  w łaśc iw ych  m ate ­
r ja łó w  do w łaśc iw ych  celów.

To też w  zrozum ien iu  don ios łe j ro li, jaką  o d g ry ­
wa w gospodarce szybka a dok ładna  ana liza  m a te r ja ­
łó w  i surow ców  oraz p rzeprow adzen ie  badań i  o rze ­
czeń w  spraw ach spo rnych  i roz jem czych  —  o tw a rty  
zosta ł w  roku  1925 Z a k ła d  Badan ia  M a te r ja łó w  P rze ­
m ys łow ych  p rz y  P aństw ow ej Szko le  G órn icze j i  H u t­
n icze j im  Staszica w  D ąbrow ie.

In s ty tu c ja  ta, n iebędąc p rzeds ięb io rs tw em  prze- 
m ysłow em , założonem  z chęci zysków , lecz p laców ką  
o charakte rze  użyteczności p ub liczn e j, ściśle zw iązana

z in s ty tu c ją  państw ow ą, ja ką  jest S zko ła  G órn icza  
i H utn icza , da je  gw arancję , iż  badania są p rze p row a ­
dzane o b jek tyw n ie , a w  tych  w ypadkach, gdy  chodzi 
o fachowe pobran ie  p rób  do badania, lub o ekspertyzę 
na m ie jscu, Z ak ła d  s tanow i in s ty tu c ję  bezstronną, k tó ­
re j zawsze zaw ie rzyć  można.

Z a k ła d  p o s ta w ił sobie za zadanie obsłużyć p o ­
trzeby  p rze m ys łu  w  sposób szybszy i tańszy, n iż  to  
mogą zrob ić  p racow n ie  p rz y  un iw ersy te tach  i p o lite c h ­
n ikach, lub  p ryw a tn e  la b o ra to r ja  n iem ieckie, poza g ra ­
n ica m i k ra ju .

P ostępu jący  sta le  rozw ó j Z a k ła d u  w skazu je , iż  
jes t on p laców ką  potrzebną i  spe łn ia  swe zadanie.

W  ciągu 5 la t sw ej dz ia ła lnośc i, w yko n a ł on k ilk a  
tys ięcy  oznaczeń węgla kam iennego, b runatnego, k o ­
ksu, to rfu , wód do ce lów  p rze m ys ło w ych  i h ig ie n ic z ­
nych, w ód ściekowych, sm arów , rud , żelaza, s ta li, s to ­
pów, gazów ko pa ln ian ych  i  p rzem ysłow ych , m a te r ja ­
łó w  budow lanych, cementu, betonu itp .

W  osta tn ich  czasach, ze w zg lędu  na życzenie 
k lie n tó w  Z ak ła d  rozsze rzy ł swą dz ia ła lność  w k ie ­
ru n k u  badań m echanicznych i m e ta lu rg icznych  i  ma 
zam ia r w p row a dz ić  te rm inow e  w ykon yw an ie  ana liz  
w  c iągu k i lk u  godzin.
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Życzenia sfer gospodarczych 
w sprawie rozkładu jazdy

Izba Przem ysłowo-Handlowa w Poznaniu zbiera 
życzenia sfer gospodarczych w sprawie zmian rozkła­
du jazdy w ruchu wewnętrznym  miejscowym i między- 
dyrekcyjnym.

Z uwagi na to, że odnośny memorjał musi być 
przedstawiony Zarządowi kolejowemu najpóźniej 
w terminie do 1 listopada rb., uprasza Izba Przem y­
słowo-H andlowa w Poznaniu o możliwie spieszne na­
desłanie konkretnych i umotywowanych wniosków.
)S^iSSw*?r«- •

Czy majster fabryczny 
jest pracownikiem umysłowym?

Sąd Pracy w Łodzi ogłosił w pewnej sprawie w y­
rok, mający zasadnicze znaczenie dla majstrów fa­
brycznych. Podstawą była skarga majstra fabryczne- 
ga Edmunda Landaua przeciwko firmie Rozenblat 
i S-ka o w ypłacenie sumy 921,25 zł. tytułem  odszko­
dowania za zwolnienie z pracy.

Landau został w dniu 23 listopada 1929 r. zw ol­
niony z pracy za dwutygodniowem wymówieniem, 
przyczem nie zapłacono mu należności za urlop. U w a­
żając się za pracownika umysłowego, majster zaskar­
żył firmę do Sądu Pracy.

Po przesłuchaniu świadków, którzy stwierdzili, 
że firma stale uprawia proceder zaliczania majstrów  
fabrycznych do pracowników fizycznych, sąd ^wydał 
wyrok, zasądzający od firmy odszkodowanie dla Lan­
daua w wysokości 921,25 zł. wraz z 10 proc. od 23-go 
maja br., oraz zwrot kosztów sądowych.

| Z ŻAŁOBNEJ KARTY 1
Ś. p. 3an Nepomucen Remlein

W  dniu  15 p aździern ika  r - w sk u tek  n ieszczęśliw ego  w ypadku  
w Zakopanem  p rzeszed ł niespodzianie w  zaśw ia ty  ś. p. Jan  Nepom ucen 
Rem lein, w spółw łaściciel specjalnej fab ryk i p ło tó w  i sia tek  drucianych 
„D ru tow nia —  P oznań". P rz ed w cześn ie  Z m arły  n a leża ł do ty ch  je d ­
nostek  sfer gospodarczych , k tó re  iw tro sc e  o najlepszą opinję rodzi­
mego przem ysłu , s łu ż ą  szeregom  p rzez  siebie za trudn ianych  p racow »t- 
ków  w zorem  i p rzy k ład em , ja k  w ypełn iać  należy  p rze ję te  obow iązki 
społeczne i zaw odow e. N ieskazitelność i bezw zględna sum ienność, oto 
•cechy sz lachetnego  ch arak teru , k tó re  ś. p. Zm arłem u zaskarb ia ły  
w obcow aniu ze sw em  o toczen iem  szacunek  i pow ażanie . N iestru ­
dzony w zabiegach, p rzy czy n ił ;si.ę ś. p. Rem lein w alnie d o  rozw oju 
p rzedsięb io rstw a , k tó reg o  b y ł w spółw łaśc ic ie lem , a z rów ną ofiar­
nością i go tow ością  poza  obow iązkam i zaw o d u  odnosił się do po trzeb  
i sp raw  społecznych , spełn ia jąc godnie obow iązki obyw ate la -P o lak a .

Z m arły  p o zo staw ił po sobie g łęboki żal i n ieza ta rtą  pam ięć p o za ­
grobow ą.

B olesnym  ciosem  dotkn iętej rodzin ie  a najb liższym , w y rażam y  na 
tej d rodze  se rdeczne w spółczucie.

C ześć pam ięci zacnego o b y w ate la !  -p-

I
Wskutek nieszczęśliwego wypadku 

w Zakopanem, rozstał się z tym światem  
w dniu 15. października r. b. ś. p.

Jan Nepomucen Remlein
w spółw łaściciel f-y „D rutow nia-PoznaA "

W Zmarłym straciliśmy wielce su­
miennego pracodawcę, o nieskazitelnym  
szlachetnym charakterze, to też wdzię­
czna pamięć w sercach naszych nigdy nie 
wygaśnie.

Personel F-y „D ru tow nia -P oznań"

| Terminy ogólnych zebrań w Spółkach Akcyjnych |
25 października:

„Bracia Menn", T ow arzystw o dla Handlu 
i Przem ysłu „Technostandard“ , S. A .: zeb r. 
nadzw ycz. (pow iększenie kap ita łu  akcyjnego, 
zm iany sta tu tu ) —  o godz. 16 w lokalu S-kii 
w W arszaw ie , ul. Marszalkowislka 86.

„Kolej Lokalna Lw ów -Podhajce“ , S. A.: 
zebr. zw ycz . —  o godz. 11 w lokalu Spółki 
w e L w ow ie, ul. A ndrzeja P o to ck ieg o  U .

„C zęstochow skie T ow arzystw o Górniczo- 
P r z e  m yślow e", S. A .: zebr. n adzw ycz. (uzgo­
dnienie s ta tu tu  z p raw em  o  spółkach a k c y j­
nych) — o godz. 1,2 w lokalu Spółki w C zę­
stochow ie, ul. K ościuszki 61.

28 października:
P rzem ysł E lektryczny „C zechow ice", S.

A.: .zebr. zw ycz . (pow iększenie kap itału  ak ­
cy jnego , uzgodnienie  s ta tu tu  z p raw em  o  spó ł­
kach akcy jnych) —  o godz. 16.30 w  lokalu 
Spółki w  C zechow icach.
29 października:

„Lloyd Bydgoski" dawniej „Bromberger 
Schleppschlffahrt", S. A.: zebr. nadzw ycz.
(uzgodnienie s ta tu tu  z p raw em  o  spółkach -ak­
cyjnych) — o godz. 16 w  lokalu  S-ki w  B y d ­
goszczy , ul. G rodzka 28/29.

„W schodnie T ow arzystw o dla Handlu, 
Przem ysłu 1 Urządzeń Rolnych", S. -A.: zebr. 
zw ycz. (uzgodnienie s ta tu tu  z praw em  o. spó ł­
kach  akcy jnych) — o godz. 16 w lokalu S-ki 
W W arszaw ie , ul. K oszykow a ,1 m. 18.

„Stow arzyszenie M echaników Polskich  
z Ameryki", S. A.: zeb r. zw ycz . (zm iany s ta ­
tu tu )  —  o godz. 17.30 w lokalu  5 -k i w  W a r­
szaw ie, ul. M arszałkow ska 46.

Spółka Akcyjna dla Poszukiwania i W y­
dobywania Minerałów Bitumicznych „Pionier", 
S. A.: zebr. zw ycz. —  o godz. 17 w  lokalu 
S-ki w e Lw ow ie, ul. M ikołaja 23.

30 października:
T ow arzystw o Fabryk Portland - Cementu 

„ W y s o k a " , S, A .: zeb r. nadzw ycz. (prze lew  
do k ap ita łu  zak ładow ego , uzgodnienie s ta tu tu  
z p raw em  o spółkach akcy jnych) —  o godz. 15 
w lokalu S-ki w W arszaw ie , ul. M azow iecka 7.

P rzem ysł Gumowy „Adral", S. A .: zebr. 
zw ycz. (pow iększenie  kap ita łu  zakładow ego)
— o godz. 17 w  lokalu S-ki w L idzie , ulica 
F ab ry czn a .

Fabryka Broni i M aszyn „Arma", S. A.: 
zebr. zw ycz . (zm iany kap ita łó w  i s ta tu tu ) — 
o godz. 17 w lokalu S-ki w e L w ow ie, plac 
Bem a 3.
31 października:

„Polski Lloyd", S. A .: zebr. nądzw ycz.
— o godz. 17 w  lokalu S-ki w  W arszaw ie , 
ul. M arszałkow ska 130.

„Fabryka W ag i W yrobów M etalowych"  
dawniej „Julian Sperling". S. A. t y  likw ida­
c ji) : zebr. zw ycz . (sp raw o zd an ie  dikwidato-
rów ) —  o godz. 17 w lokalu1 P. R. Rauchu 
w  B ydgoszczy , ul. Z ienkow ska 2)1.

2 listopada:
Zakłady P rzem ysłow e „Witulin", S. A.:

zebr. zw ycz . (uzgodnienie s ta tu tu  z  praw em  
o  spółkach ak cy jnych ) —  o  godz. 15 w  lokalu 
S-ki w  D ołach Biskupich.

4 listopada:
„Polska Żarówka Osram", S. A.: zebr. 

nadzw ycz. — o, godz. 11.30 i zw ycz . — o godz. 
12-tej (pow iększenie kap ita łu  akcy jnego , u- 
zgodnienie s ta tu tu  z praw em  o spółkach ak ­
cyjnych) —  w lokalu S Jki w W arszaw ie , plac
3 K rzyży  S.

„Zakłady Rolniczo - P rzem ysłow e Ziemi 
Grójeckiej", S. A .: zebr. nadzw y cz . —  o  go­
dzinie 14 w lokalu Spó łdzieln i Rolniczej W a r­
szaw skiej w G ró jcu , ul. R adom ska 7.

W arszaw skie T ow arzystw o „Motor", S. 
A.: zebr. nadzw ycz. (uzgodnienie s ta tu tu
z p raw em  o  spółkach ak cy jnych) — o godz. 
18.30 w lokalu  S-ki w W arsz aw ie , ul. M ar­
szałkow ska 23.

5 listopada:
P ierw sza Krajowa Fabryka W yrobów Me­

talow ych „Staniola", S. A.: zeb r. nadzw ycz. 
(zm iany s ta tu tu  o raz  uzgodnienie go  z p ra ­
wem  o spó łkach  akcy jnych) — o godz. 11 
w  lokalu no ta riu sza  J. Siennickiego w W a r­
szaw ie, ul. K apucyńska 6.
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Wiadomości branżowe
PR ZEM Y SŁ M ASZYNOW Y

w  którym  m iała  za jść  tak w ie lk a  popraw a  
w  maju pb., p rzep ra co w a ł w  sierpn iu  roku b- 
1.400.00(1 rob otn ik o-god zin , k ie d y  w  tym  sa ­
m ym  m iesiącu  roku z e s z łe g o  —  1.900.000. 
Stan zatrudnien ia w  te j g a łęz i przem ysłu  
z m n ie js z y ł s ię  w ię c  o  p r z esz ło  25 proc. W  
tej sam ej g a łęz i p rzem y słu  ziem i z a m ó w ie ­
n iam i b y ło  ob jętych  p rzed  rokiem  ty lk o  25 
p roc . rob otn ik ów , w  roku  b ież . —  60 proc. 
rob otn ik ów .

W  p r zem y śle  m eta lo w y m  li-czba dobotni- 
k o-god zin  z m n ie jszy ła  s ię  z 1.700.000 (do
1.400.000, stan  z ły ch  zam ów ień  z w ię k sz y ł s ię  
z 36 do 60 proc.

W  p r z em y śle  e lek tro tech n iczn y m  do,nie­
d a w n a  najlepiej p rosp eru jącym , m am y .rów­
n ie ż  spadek zatrudnien ia z 267 do 209 ty s ię c y  
.robotniko-godzin  i p o w ięk sz en ie  s ię  procentu  
z ły ch  zam ów ień  z  19 do 57 proc.

ŻELAZO I STAL.
Z upełny (brak o ży w ien ia  cech u je  m ięd zy ­

n a r o d o w e  ryn k i że la za  -i sta li. O dbyta w  po­
czątku  p aźd ziern ik a  k on ferencja  tv ladz M ię­
d z y n a ro d o w eg o  K artelu Ż elaza (I. R. O.) nie 
dała ż a d n y c h  w y n ik ó w , co w p ły n ę ło  na pod­
trzy m a n ie  nastroju  w y c ze k iw a n ia  w śró d  sfer  
o d b iorczych , a tern sam em  p r z y cz y n iło  s ię  do  
d a lsz ej zniżki no tow ań . Sp ad ło  r ó w n ie ż .z n a c z ­
n ie  zap o trzeb o w a n ie  ryn k ów  zam orsk ich , a w  
s zc z eg ó ln o śc i połu d n .-am eryk ań sk ich , p r z e ż y ­
w a ją c y c h  o b ec n ie  silne w str z ą s y  politycznie  
i g osp od arcze .

R ynki D alek iego  W sch od u  ulegają  coraz  
siln iej p en etracji sta li japońsk iej. W  B elgji 
un ieruchom iono sze r eg  w a lco w n i, ze  w zg lęd u  
na o b e cn e  c e n y  .rynkow e, n iep ok ryw ające  k o ­
s z tó w  produkcji.

P o ło że n ie  na  n iem ieck im  rynku sta li i ż e ­
laza je s t nadal b. n ie k o rzy stn e , przy  jedno,- 
czesn em  zm niejszen iu  o b ro tó w  ek sp o r to w y ch .

KONFERENCJA KARTELU CYNKOW EGO.

W  dniu 21. bm . od b ęd zie  s ię  k on ferencja  
p rod u cen tów  cynku w  celu  p orozum ien ia  się  
w  sp raw ie  m ięd zy n a ro d o w eg o  K artelu C yn k o­
w e g o .  W  p o ło w ie  lip ca  o d b y ła  się w  O sten ­
dzie  kon ferencja  w  tej sp raw ie, a le  ni.e do­
p row ad z iła  ona do  żadnej d ecy zji o sta teczn ej  
z p o w o d u  sp rzec iw u  T o w a rz y s tw a  franko- 
b elg ijsk ieg o  C om pagn ie R o y a le  A sturiennc  
d e s  M ines. W ted y  cen a cy n k u  w y n o s iła  16/4 
Ł. ,  o b e c n ie  zaiś spadła  do  14 Ł„ n a le ż y  się  
w ię c  sp o d z iew a ć  p e w n eg o  porozum ien ia  w  tej 
sp ra w ie . Na k on feren cję  zo sta li zap roszen i 
p r z ed sta w ic ie le  p ań stw , jak N iem cy , Betgja, 
Francja, P o lsk a  i A nglja. w  ra z ie  pew n ej d e ­
c y z j i k o n ieczn ą  będ zie  zgoda  ' r e s z ty  p ań stw  
z a in tere so w a n y ch .

ZNIŻKA CENY ALUM1NJUM.

Dnia .17. bm. na p o sied zen iu  eu rop ejsk iego  
K artelu A lu m in iow ego  w  L ondyn ie  obn iżone  
z o s ta ły  c e n y  alum inium  k ra jo w eg o . D la k on ­
su m en tów  te g o  m eta lu  n a stąp iło  w ię c  p ew n e  
w y ró w n a n ie , w sz y s tk ie  inne b o w iem  m eta le  
w  roku b ie ż ą c y m  sta n ia ły  zn a czn ie . P ó łfa b r y ­
k a ty  w  N iem czech  r ó w n ież  spadną w  cen ie , 
co naturaln ie odbije s ię  na rynku  polskim  w  
dziale p ó łw y r o b ó w . Zniżka c en  alum injum  
nastąp iła  n ask u tek  nadprodukcji w o b e c  zm n iej­
sza ją ce j s ię  kon sum eji krajow ej, jak rów n ież  
w o b ec  coraz  w ięk sze j kon kurencji K anady na 
rynku św ia to w y m  i europejskim .

CENY SR E B R A .
Jeden z cz ło n k ó w  sen atu  am eryk ań sk iego  

z w ró c ił s'ię do p rezy d en ta  ffo o v era  z  projek­
tem  zw o łan ia  z in ic ja ty w y  S ta n ó w  Z jed n oczo­
nych . p rz y  w sp ó łu d z ia le  W ielk iej B rytan ii, 
konferencji m ięd zyn arod ow ej, k tó ra b y  się  m ia­
ła zająć p o d w y ż sze n iem  c e n y  sreb ra  i u s ta le ­
niem  "program u dla w ię k s z e g o  posiłk ow an ia  
się  srebrem , (jako środ kiem  o b iegow ym  jako 
też  d la  c e ló w  h an d low ych . W n iosk od aw ca  
je st zdania, że .akcja taka m og łab y  zach ęcić  
inne kraje  do w z ięc ia  w  -niej udziału, a b e z ­
p ośred n im  jej skutkiem  b y ło b y , iw zw iązk u  
z p o d w y ż szen iem  cen y  srebra, um ożliw ien ie  
.krajom w sch od n im  p o czy n ien ia  w ię k szy c h  z a ­
k u p ów  produktów  am erykańsk ich .

BU DO W A  NOW EJ FABRYKI NA ŚLĄ SK U .
W  W ielk im  C h ełm ie  na Ś ląsk u  r o zp o czę ­

to w  jes ien i r. ub. b u d o w ę  fabryki, m aszyn  
ro ln iczych . U ruchom ien ie  fabryk i nastąpi 
p raw d op od ob n ie  w  p o czą tk a ch  1931 r.

NOW Y DYREKTOR SO LV A Y A .
D o ty c h c z a so w y  d y rek to r  adm in istracyjny  

Z akładów  S o lv a y ‘a w  (P olsce pan Zygm unt 
T oep fitz  ustąpił z zajm ow an ego  stan ow isk a , 
obejm ując na tom iast funkcje w ic ep rez esa  R a­
d y  zak ład ów  S o lv a y . N astęp cą  jego  z o sta ł 
inż. H enryk K ułakow sk i.

PRZEDŁUŻENIE UM Ó W  KARTELOW YCH
W PRZEM YŚLE LIN DRUCIANYCH.
(w ) O d b y ły  się  w  K atow icach  ob rad y  

Zarządu Z jednoczen ia  F ab ryk  Lin D ru cia­
nych  z p rzed staw icie lam i p o szczeg ó ln y ch  fa­
bryk. O brady d o ty c z y ły  d a lszego  p rzed łu że ­
nia um ów  k a rte lo w y ch , za w a rty ch  w  lipcu  
r. b. na ok res 3 -m ics ięc zn y . Sp raw a nic z o ­
sta ła  je szc z e  za ła tw ion a . D a lszy  c iąg  obrad  
od b ęd zie  się  w k ró tce  w  W a rsza w ie . P r a w d o ­
pod obnie  nastąpi tam  sfin a lizow an ie  um ow y.

..PO KAZ W ZO R Ó W  I N O W O ŚC I" PR O D U K ­
CJI ZŁOTNICZEJ. JU B ILERSK IEJ, ZEGAR­
M ISTR ZO W SK IEJ, RYTO W NICZO  - BR O N - 
ZOW NICZEJ I O PTYCZNEJ W  W A R SZA W IE.

(w ) W  cza s ie  od dnia 30 październ ika do  
2 listopad a 19,30 r. o d b ęd zie  się  w  W arszaw ie  
..P ok az W zo ró w  i  N o w o śc i"  produkcji z ło t­
n iczej, ju b ilersk iej, .zegarm istrzow sk iej, ry- 
to w n iczo -b ro n zo w n icze j i o p ty czn ej. P rzed ­
s ięw z ięc ia  to pow tarzan e  ju ż od  trzech  lał, 
c ie sz ą  s ię  dużem  za in tereso w a n iem  w  sferach  
za w o d o w y ch . P o c z ą te k  dała tu P ierw sza  
W szech p o lsk a  W y sta w a  w y tw ó r c z o ś c i z ło t-  
n iczo-ju b ilersk iej i zeg a rm istrzo w sk iej, zor­
gan izow an a  p rzed  trzem a  la ty  w  P oznan iu . 
Pom im o p e sy m is ty c z n e  p rz ew id y w a n ia  W y ­
sta w a  spełn iła  c a łk o w ic ie  sw o je  zadanie  
i dała p o d sta w ą  do urządzania pod obnych  
w y s t a w  w  p r z y sz ło ś c i . T eg o r o cz n y  „P ok az"  
w W a rsza w ie  zapow iada  s ię  rów n ież  bardzo  
zajm ująco.

M ASZYNY PO LSKIE DLA SO W IE TÓ W .

Z ap oczą tk ow an e z o s ta ły  pertraktacje .po­
m iędzy sow ie,ck iem  p r z ed sta w ic ie ls tw em  han- 
d iow em  a sze r eg iem  p o lsk ic h  zak ład ów  p r z e ­
m y s ło w y c h  w  sp raw ie  d o sta w  i  instalacy-j fa­
b r y c z n y c h  i obrabiarek do, d rzew a i m etali na 
ogólną sum ę m iljona d-ol.

Jak to już d o n o siliśm y , p r z y  po,prze,dniem  
zam ów ien iu , p ertrak tacje  to c z ą  się  p on ow n ie  
ze S to w . M echan ików  P o lsk ich  w  A m eryce  
i Zakładam i Zieleniew ski i F itzner Gam per  
S . A.

P od obnie , jak i przy  p ierw sz em  z a m ó w ie ­
niu m aszyn , w arunki p ła tn o śc i są n astęp u jące:  
kredyt w e k s lo w y  na okres 18 m ies ięcy , d y ­
sk o n to w a n y  przez  Bank G osp od arstw a Kra­
jo w eg o .

GÓRNICY STRAJK UJĄ Z PO W O D U  
MASZYN.

C hicagow sk i „Kurjer" notuje p ierw szy  
zdaje s ię  strajk w  kopalni w ęg la  w  n a stęp ­
s tw ie  w p row ad zen ia  m aszyn , zab ierających  
pracę  górnikom . M ian ow ic ie  w  kopaln i w ę ­
gla B orn sid e, w  pob liżu  M ount C arm el, P a., 
w y b u ch ł strajk (600 górn ik ów  jak o  p ro test  
p rzec iw k o  używ an iu  przez kotpalnię m aszyn  
e le k tr y c zy c h  d o  w ydobyw a,n ia  w ę g la . Firm a  
kopalniana w y d a ła  w  ostatn ich  czasach  m ilio­
ny d o la ró w  na  in sta lację  e lek try c zn y ch  pom p  
i św id ró w . Ś w id ry  e lek try czn e  u ży w a n e  są 
w  p łaskich  sek cjach  kopaln i do w ęg la  m ięk­
kiego . R ob otn icy , w id z ą c  m a szy n y  p rzy  pra­
cy , za p r o te sto w a li i w y sz li na strajk,

AM ERYKAŃSKI RZECZOZNAW CA W Y D A ­
LONY Z RO SJI Z PO W O D U  TARC Z KO­

M UNISTAM I.
R ząd so w ieck i z a a k c ep to w a ł p rop ozycję  

G PU  i w y d a ł p o lecen ie  n a ty ch m ia sto w eg o  
w y sied len ia  z gran ic  ZSSR . in żyn iera  a m er y ­
kańskiego, B a ld w in a . k tó ry  przed  rokiem  z o ­
sta ł zap roszon y  na reorgan iza tora  przem ysłu  
n afto w eg o  S o w ie tó w  w  Azji. P r z y c zy n ą  w y ­
sied len ia  B aldw ina są tarcia, jakie w y n ik ły  
m ięd zy  nim  a kom unistam i na tle  p ra cy  fa ­
ch ow ej.

A m erykański „ sp ec"  o p u śc ił m iasto  G roz- 
nyj i udał s ię  do M osk w y, skąd .przez P o lsk ę . 
N iem cy i Francję ma zam iar w rócić  do S ta ­
nów  Z jednoczonych .

OGRANICZENIE PRO DUK CJI HUTNICZEJ  
W BELGJI.

Spadek cen  w y ro b ó w  h u tn iczych , jaki za­
zn a c zy ł s ię  w  o sta tn ich  ty god n iach , sp o w o ­
d o w a ł da lsze  zm n iejszen ie  się  ren tow ności, 
produkcji aż d o  takiej gran icy , przy  której 
p od trzym yw an ie  p ra cy  okazuje się  n iec e lo -  
wcim. P ię ć  w a lco w n i b e lg ijsk ich  za w ies iło  
obecn ie  p racę  w  c a ło śc i lub w  bardzo z n a cz ­
nym  stopniu. Inne p r zed sięb io rstw a  zastan a­
w iają się nad cza so w cm  pow.sti zym aniem  pro­
dukcji żelaza  'sztab ow ego , w zg lęd n ie  nad zna- 
czn em  jej .ograniczeniem."

STA LO W Y  MAGNAT P H IP P S  ZMARŁ.
W  G reat N eck  IN. Y.) zm arł H en ry  P h ipps, 

m agnat s ta lo w y  i znany  d o b roczyń ca , w  w ie ­
ku lat 91. N ieg d y ś P h ip p s zarab iał 1.25 doi. 
tygodniow o,, a n astępn ie  z o s ta ł w sp óln ik iem  
A ndrew  C arn eg ie  i jedn ym  z p r z em y sło w y c h  
lid erów  w  Stanach  Z jednoczonych .

Ph ip p s n ien a w id ził o so b is te j rek lam y. 
U lub ionym  jego  sp ortem  b y ły  d a lek ie  sp a ce ­
ry. Phiipps iprzapr.0 w a d z ił p o łą czen ie  s ię  w  
(jedno p rzed sięb io rstw o  różn ych  firm  produk­
cji stali i ż e laza , a następ n ie, w sp ó ln ie  z  Car­
n eg ie , zo rg a n izo w a ł p o tężn ą  U nited  S ta te s  
S tee l C orp oration . N astęp nie Ph ipps sp rzed a ł  
sw o je  ud zia ły  w  tej korporacji za doi.
1,60.000.000, zaś C arn eg ie  za  doi. 400.000.000.

Ph ipps je szc z e  za ży c ia  c zy n ił w ie le  do-  
nacyj. M iędzy innerni o fiarow ał d o i. 1.000.000 
na szp ita l w  Ph iladelph ji, doi. 1.000.000 na 
budow ę w z o ro w y c h  ap artam en tów  w  N e w  
Jorku, d o i. 800.000 na fundusz u n iw ersy te tu  
Johns Ho’pkins, doi. 100.000 na  sp ra w ę  B o e -  
ró w  w  P o łu d n io w ej A fryce p od czas  ich w a lk i  
z Anglikam i.
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IT. GRABIANOWSKI i łka
Spółka Akcyjna

Biura InżyniersHie i Don Mitirzuo-Haudlowy
Zarzad: Katowice, ul. Słowackiego 24

teł. 1321, 1322, 1323

Bydgoszcz
ul. Dworcowa 66 

tel. 912

Gdynia
ul. Starowiejska 

tel. 1888

Poznań
pl. Wolności 14 a

tel. 4010, 4011, 4105
magazyn przy Dworcu

Towarowym — tel. 1309

poleca do dostawy ze swoich składów w Poznaniu i Bydgoszczy 
oraz z reprezentowanych hut:

ARMATURĘ: parową, gazową i wodociągową, szkła wodo- 
wskazowe, wzlerne i ochronne manometry, oliwiarki, 
smarownice.

U SZC ZELNIEN IA : Klingerit, tekturę azbestową i tech­
niczną, płyty gumowe i sznur., pakunek konopny, az­
bestowy, grafitowany,

POMPY: skrzydełkowe, tłokowe, membranowe, tłoczki, 
smoki.

W ĘŻE: gumowe, czerwone i czarne, parciane, ssące.
WYROBY SZM ERGLOW E: tarcze, papier, płótno, proszek.
APARATY DO SPAW ANIA: wytwornice, palniki do spa­

wania i cięcia, wentyle redukcyjne, tlen, karbid, pałeczki, 
proszek i drut do spawania.

PIŁY: tarczowe, gatrowe i taśmowe, piłki do metalu.
S ILN IK I: elektryczne na prąd stały i trójfazowy, silniki 

spalinowe.
TYGLE GRAFITOWE, cegłę szamotową, masę izolacyjną, 

korkową i inne artykuły techniczne.
860 lb

a s a ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ® ®  
a

Pobiedziska
(pov/. Poznański)

Fabryka Maszyn 
Specjalna Odlewnia Żelaza i Słali

poleca: 9181

Odlewy żeliwowe i stalowe najlepszej 
jakości i gatunku. Maszyny przemy­
słowe. Tokarnie Od 1—3 metrów dłu­
gości. Młoty sprężynowe o wadze babki 
65—300 kg. Zgmbiarki kowalskie do 
zgrubiania i spawania w rozmaitej 
wielkości. Giętarki - Rogi i wszelkie 

przybory kowalskie.

Naprawa wszelkich kotłów parowych. —  Budo­
w anie palenisk miedzianych. —  Budowa wagonów  
towarowych do kolejek wąsko-torowych, jak  

i również wagoniki do kolejek polnych

□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ D O

ROK ZAŁ. 1862
FABRYKA MASZYN, ODLEWNIA ŻELAZA I METALI, 
KOTLARNIA i W A R S Z T A T  R E P A R A C Y J N Y .

BIURO TECHNICZNE
DOSTARCZA M A S Z Y N Y  I A P A R A T Y  DLA:

CUKROWNI, BROWARÓW, 
SŁODOWNI, GORZELŃ, 
CEGIELŃ i ROLNICTWA.

Wyroby b la s za n e  w s z e lk ie g o  rodzaju.
URZĄDZENIA TRANSMISYJNE. 

MONTERZY KAŻDEGO CZASU DO DYSPOZYCJI.

ODLEW SZ ARY i M E T A L I W N Y  PIERWSZORZĘDNEGO 
WYKONANIA.

9115 WŁASNA MODELOWNIA I
TELEFON NR. 16 RAWICZ

CIEPŁOCHRONNE
iZIMNOCHRONNE

IZOLACJE

FABRYKA 
MATERIAŁÓW IZOLACYJNYCH 
i WYROBÓW KORKOWYCH

Wilhelm  Muller
SZARLEJ GÓRNY ŚLĄSK

9345



Str. 1730 „RYNEK METALOW Y I MASZYNOWY", Rok X. Nr. 43

Kronika gospodarcza
CECHOWANIE W Y R O BÓ W  KRAJOWYCH 

I ZAGRANICZNYCH.
Konferencja p o rozum iew aw cza  sfer go ­

spodarczych  iw sprawie  wprow adzen ia  cecho­
wania w yrobów  k ra jo w y ch  i zagran icznych  
odbędzie się dnia 27 październ ika o godzinie 
19.30 w 1 o'kailu Muzeum P rzem ysłu  i Rolnictwa 
w W arszaw ie ,  ul. Krakowskie Przedmieście  
66. Termin  nadsyłania  wniosków i poglądów 
w tej ważnej i obchodzącej ogól społeczeń­
s tw a  sprawie  upływa w  dniu 22. bm.

PLENARNE ZEBRANIE POLSKIEGO
KOMITETU NORMALIZACYJNEGO.
W dniu 18. bm. o d by to  się doroczne  ze ­

branie plenarne Polskiego Komitetu Normali­
zacyjnego, k tóremu przew odn iczy ł  inż. Pio.tr 
Drzewiecki. Rozpatrzono sprawozdanie  z dzia­
łalności za  rok ubiegły, z  k tó rego  w ynika ,  że 
komisje i podkomisje norm alizacyjne  o d by ły  
w  tym  okresie kilkaset posiedzeń, na k tó rych  
op racow ano  i za twierdzono nas tępnie  108 
norm. Wielka ta ilość ustalonych now ych  
norm św iadczy  o bardzo w y tężone j  pracy, 
jaką w tym czasie prowadził  Komitet  Nor­
malizacyjny. W obradach,  które  nas tąpiły  po 
rozpatrzeniu sprawozdania,  omawiano p ro ­
gram prac Komitetu na rok p rzyszły ,  w  szcze­
gólności  zaś p o t rzeb y  opracow ania  nowych 
norm wytrzym ałośc i  cem entu  oraz norm ali­
zacji węgla, a w reszc ie  sp raw ę w arunków  
dostaw  technicznych dla  urzędów p a ń s tw o ­
wych, co do k tó ry ch  nas tąpić  ma porozumie­
nie między poszczególncmi Ministerstwami.

OBRADY PRZEM YSŁOW CÓW  
NAFTOWYCH.

W tych dniach zakończyły  się w W a r ­
szawie kilkudniowe o b rady  członków P o l­
skiego S yndyka tu  Naftowego. M. in. om ó­
wiono szczegółowiej sp raw ę eksportu  z a g ra ­
nicę benzolu, utrudnionego niezmiernie przez 
niemieckie c ła  prohibicyjne i rozstrzygnię to  
osta tecznie  k w es t ję  poglądów, jakie z a ry s o ­
w y w a ły  się w ostatnich czasach pomiędzy 
niektóremi rafineriami a S yndyka tem . Poza 
tern załatwiono cały szereg  sp raw  bieżących, 
m. in. podział kon tyngen tów  ropy.

WYSTAWA POLSKIEGO PRZEMYSŁU f 
W LIZBONIE.

Od 1 do 15 l istopada b. r. odbędzie  się 
w Lizbonie W y s ta w a  P rzem ysłu  Polskiego, 
urządzona p rzez  Po lsko  - P o r tuga lską  Izbę , 
Handlową. |

KONTROLA W BANKACH.
W brew  zakazowi.  — Skargi banków. — Za­

żalenia kupców. — Kontrola odbiorców.
Głośna była p rzed  dw om a  laty spraw a 

tak -zw. biur informacyjnych, u tw orzonych  
przez M inis ters two Skarbu przy  urzędach po­
da tkow ych  dla w yk ry w an ia  dochodów i ka- 
pi ta tów poszczególnych obywateli . Urzędnicy 
tych biur 'kontrolowali w bankach, ikto i jakie 
mu w kłady  i dochody r. nich, i na tej pod­
s tawie  zwiększono wym iar  poda tkow y  w ła ­
ścicielom tych wkładów. Przed  rokiem ogło­
szono urzędowo, że  w ładze  ska rbow e w szcze­
gólności  skarbow e biura informacyjne, nie 
mają p raw a  żądania od banków w yciągów  
z kont  lokat, gdyż taka kontrola  skłania  wielu 
kapitalistów polskich do wysy łan ia  swoich 
oszczędności  do banków zagranicznych,  gdzie 
nie podlegają one żadnej 'kontroli.

Okazuje się jednak, że śród wielu zmian, 
jakie zaszły w osta tn ich czasach, zmieniło się

również postępow anie  biur informacyjnych. 
Jak donosi  żydow ski  „Nasz Przeg ląd" ,  p rzed ­
stawiciele organizacyj bankow ych  występują  
do Ministra S karbu  ze  -skargą na p os tę pow a­
nie ska rbow ych  biur  inf rmacyjnych,  k tóre  
w b re w  pow yższem u zakazowi żądają od po­
szczególnych banków  szczegółow ych  wypisów 
z ksiąg  i rachunków  bankow ych  o lokatach 
i obrotach z danym bankiem poszczególnych 
firm i osób  pow yższych .

Jednocześnie  zwiększają  się skargi na te 
biura informacyjne ze s t rony  przem ysłow ców  
i kupców, od k tó ry ch  żąda się sporządzania  
w yciągów  o ilości tow arów , nabyw anych  
przez ich odbiorców.

ZJAZD OGÓLNOPOLSKIEGO ZWIĄZKU 
KUPCÓW  I PRZEM YSŁOW C ÓW  BRANŻY 

PAPIERNICZEJ.
Rozpoczęły  się w  W arsz aw ie  obrady  

Zjazdu Ogólnopolskiego Związku Kupców 
; i P rz em y sło w có w  B ranży  Papierniczej ,  zwo-  
[ ływ anego  w  celu ostatecznego- ustalenia pod­

s taw  ścisłej w spó łp racy  pom iędzy w y tw ó r ­
cam i a. sp rzedaw cam i oraz zatwierdzenia  no ­
w ego  cennika.  S trona organizacyjna, jak r ó w ­
nież sek re ta r ia t  Z jazdu (znajduje się w  rękach 
S tow arzyszen ia  Kupców Polskich , w  którego 
lokalu będą się o d b y w a ły  obrady.

W SPRAW IE ZALICZENIA EKSPEDJENTÓW
HANDLOWYCH DO PRACOWNIKÓW 

UMYSŁOWYCH.
Organizacje  .pracownicze zam ierza ją  in­

te rw en iow ać  -u miarodajnych czynników w 
sprawie  op raco w y w an eg o  obecnie pro-jektu 
rozporządzen ia  o ekspedientach handlowych, 
w związku ze złożonym w  tej sprawie  m e­
moria łem Izb P rzem ysłow o-H andlow ych .

P ro je k t  ministeria lny p rzew id y w a ł  zali­
czenie ekspedientów do pracowników um y­
słowych po  okresie 3-letniej p rak tyk i ,  pro jekt  
zaś Izb Prz  e m y  s ło wo-Ha n dl o- w . w prow adz i ł ­
by  p rak tykę  6-letnią. P rz e c iw  tem u właśnie 
postu latowi Izb P rz e m y s ło w o -H a n d lo w y c h  
p ro te s tow ać  mają organizacje  pracownicze .

AMERYKANIZACJA BERLINA.
Jak d onoszą  pisma, now ojorsk ie ,  popular­

ne tam tejsze  konsorcjum handlowe Wo-olw-orth 
Co., k tó re  słynie z tego ,  że sprzedaje  tylko 
to w ary  po 5 i 10 centów am erykańskich ,  za­
mierza za łożyć w Berlinie szereg  wielkich 
magazynów  na w zór  swoich -magazynów 
w A meryce,  w  któ rych  sprzedaw ane  byłyby  
t o w a r y  -po 20 i 40 fenigów. Odnośne prace 
już są w toku. M agazyny  te, podobnie jak 
w Ameryce, będą  służyły  potrzebom naj­
uboższych.

AUTOMATY UBEZPIECZENIOWE.
Na dw orcach  ko le jow ych  w  Niemczech 

zainstalowano osta tnio autom aty ,  z k tó rych  
po wrzuceniu 10 fenigów w yla tu je  polisa 
-ubezpieczeniowa na bagaż podróżnego,  w aż­
na -na przeciąg  24 godzin. P r z y  polisie znaj­
duje się jeszcze specjalnie im pregnowany 
skraw ek  papieru ,  na -których posiadacz po ­
lisy czyni odcisk daktylo-sko-pilny. W fen 
sposób wykluczone są możl iwe nadużycia  
-w razie zgubienia polisy przez jej posiadacza.

NIEMCY O POLSKO-NORW ESKICH S T O ­
SUNKACH HANDLOWYCH.

„Industr ie-  und Han-delszeiłung" dowia­
duje się z Nu-rwcgji, że w kró tce  ma być u tw o ­
rzony  Komitet , zł-o-żony z dwóch N orwegów 
i dwóch Po laków , k tó ry  ma się zająć badą^

niem i 'popieraniem wymia-ny handlowej pol­
sko-norweskiej.  W  z-wiązku -z tern p rzy p u sz ­
czają w -Norwegii, że  ro zw ażana  będlzle sp ra ­
wa wyw ozu  ryto p rzez Gdynię i ulepszenia 
w arunków  przyw ozu  ryto do tego portu.

BUKARESZTEŃSKA KONFERENCJA 
AGRARNA ZAKOŃCZONA.

Wiedeńskie biu-ro korespondency jne  do­
nosi z B ukaresz tu :  -druga bukaresz teńska
Konferencja A grarna  zostanie dzisiaj po po­
łudniu zamknięta. R ezulta tów  jej n,ie można 
uw ażać  -za poistęp w  porównani-u z w a r s z a w ­
ską Kon-ferenicją agrarną ,  poniew aż w p rze ­
c iwieństwie  do osiągnię te j  w W arszaw ie  z a ­
sadniczej  jedno-myślnoiś i in te resow anych  
pańs tw  ujawniły się w  Bukareszcie  różnice 
zdań co do klauzuli największego uprzywile­
jowania. P o  ukończeniu pr-ac Konferencji  bu­
karesz teńskie j  dalsze p race  p rzekazane zo­
staną dwom sta łym Komitetom, z k tó rych  
jeden będzie miał  siedzibę w Bukareszcie, 
a drugi w W arszaw ie .  Kom iet bukaresz teń ­
ski zajmować s,ię będzie sprawami handlowo- 
politycznemii, Komitet  warszaw ski  s p ra w ą  r a ­
cjonalizacji.

KONTROLA PRZYWOZU T O W A RÓ W  SO­
WIECKICH WE FRANCJI.

..Journal Offic-iel" z dnia I października 
rb. zaw iera  rozporządzenie  o kontroli  p r z y ­
wozu tow arów , -pochodzących z  Z. S. S. R. 
Mianowicie p rzyw óz  wymiie-niony-ch po-wyżej 
ar tyku łów  -dozwolony będzie jedynie  na pod­
s ta w ie  specjalnych -pozwoleń, w y daw anyc h  
p rzez  D yrekcję  G eneralną Ceł. Do a r tyku łów  
tych należą:  drób ż y w y  i bity, mięso w ie ­
przow e, bekony, jaja, zwierzyna,  zboża i pro­
dukty  przemiału, cukier, melasa, drzewo, len, 
żelatyna, oleina. s tearyna ,  kwas oleinowy 
i s tea rynow y.

Rozporządzenie pow yższe  w yw oła ło  ży­
we zaniepokojenie w prasie sowieckiej,  gdyż 
odgradza  ono poniekąd So-wiety od -rynku 
francuskiego w chwili poważnych trudności  
f inansow ych  i specjalnego nastawienia  eks­
por towego.

JE S T  MIEJSCE DLA WIELU TOWARÓW 
W AMERYCE.

Zdaniem Johna W. P. Maguire,  prezesa 
Kolegijum w  Bourbonais, 4.000.000 rodzin 
am erykańsk ich  nie ma w dom ach  wanny do 
kąpieli , 3.000.000 rodzin w kuchniach nie ma 
ścieków, 13.000.000 rodzin nie ma telefonu, 
4.000.000 rodzin nie posiada św ia tła  elek­
trycznego ,  a 5.000.000 rodzin żyje w m a r ­
nych warunkach  higienicznych.

G dyby zajęto  się produkcją  tych  p rz e d ­
miotów, niezbędnych dla zaspokojenia po­
trzeb tych miljonów, i co-ś zrobiono, a b y  ci 
ludzie mogli pozwolić sobie na w ydatek ,  setki 
tys ięcy  bezrobotnych zajęłoby się pracą.

Ale to tylko marzenie.

LOKATA KAPITAŁÓW Z AMERYKI 
ZAGRANICA.

W pie-rwszem -półroczu bieżącego roku 
sprzedano  w S tanach  Zjednoczonych więcej 
zagran icznych  papierów w ar tośc iow ych  niż 
w ca łym  roku ubiegłym. W edług zestawień 
Depar tam entu  Handlu w  W aszyngton ie  suma 
sprzedanych  za ten czas zagranicznych pa­
p ie rów  w ar tośc iow yc h  przek .acza  o  100 mi­
lionów dolarów sumę z ubiegłego całego ro ­
ku. W drugim k w a r ta le  bieżącego roku, jak 
podaje wspomniane  sprawozdanie , sprzedan-o 
fych papierów za 466.000.000 <Jo-l,
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W ykonuje wszelkie aitykuły w solidnem w ykonaniu:
M aszynki do parzen ia  k aw yP o lew a c zk i z  białej b lach y  

P o lew a czk i z  p o ćy n k o w . b lachy  
B ańki do  m leka 1 34— 20 itr. 
W iadra do m leka z  w y le w , i bez  
M ierniki do m leka 15 i 20 itr. 
K ubły do m leka od 20— 90 itr. 
Kubły do m leka o w a ln e  na 40 itr. 
S itk a  do  m leka od 9— 26 cm . 
F orm y do budyngu 1 34, 254 i 3 
F orm y do lodu 1/4  ł 2 Itr.
B lach y  do c ia sta  różn . w ie lk o śc i 
B abki k arbow ane 6— 24 cm . 
T o rto w n lce  24, 26, 28 cm . 
Forem ki do c ia sta , różne  
K onew ki do syrop u  
Lejki z bia łej b lachy  
Kubki n ie w zo rco w a n e  34, 34, 1 1. 
Szufelk i do  m aki od Nr. I— VIII. 
Bańki do k a w y  z pat. zam .
Tarki do kartofli 18, 22 i 26 cm . 
Tarki kom b. do jarzyn  
Tarki do korzen i 
Lejki do m aszyn  do m ięsa

Bańki do nafty
K onew ki do nafty
Lam py kuchenne z białej b lachy
M aszynk i do o k o w ity
P araw an y  do  p iecó w
P o d sta w k i przed  p iece
Sk rzyn k i do w ęg li
W iadra do sypan ia  w ęg li
K ubły do popiołu
S zu felk i do śm ieci
Szufelk i do w ęgli
Haki do ognia
O liw iarki o s iem  ro d z a jó w
P om p y  do o liw y
Bańki tran sp ortow e od 5— 50 Itr.
P om p y do b en zyn y
K anistry sa m och od ow e
Lejki sa m och od ow e
W anny do kapania d z iec i
W anny do kapania nóg
W anny n asiadów ki
K lozety  p ok ojow e.

I l u s t r o w a n e  c e n n ik i  na żądanie wysyła się b e z p ła tn ie .
9349

Wentylatory 
Ekshaustory

dla wszelkich celów 
i o każdej sprawności

R u r o c i ą g i
Kompletne urządzenia 

pneumatyczne dla wszyst­
kich gałęzi przemysłowych
Transportery trocin, odpyl- 
niki, wsysacze, oddymniki, 
odwietrzniki i nawietrzniki, 

odmgławnice i t.d .

Ul. uon der uieppen. Apparatebao. Essen (Oeatscliland) Niemcy
9266 _____

tin
elektrycznie spawane i kute na kuźniarkach z wykrojami kalibro­
wane i niekaltbrowane dla g ó rn ic tw a ,  h u t n i c t w a ,  c e g ia lń . c u k ro w n i  itd. 

ŁA Ń C U C H Y  G a lla
w każdem życzonem n tr a n sm isy jn e

wykonaniu.

n

»»
» ,

do samocbodoir 
Ewarfa
Fleyera 8793

Kompletne koleje łańcuchow e — — Gwoździe do szyn
dostarcza po cenach fabrycznych :

ŁAŃCUCH
F ab ry k a  Ł a ń c u c h ó w ,  

Gwoździ do szy n  
K R Ó L ,.  HUTA

ul. I-go M ajtlM  Tal. I53J

smarownice sysi. „siauller’a"
źelazno-lane, źelazno-stalowe i całe stalowe, sta­
rannie i czysto wykonane po cenach fabrycznych 

dostarcza natychmiast ze składu 
9351 _  _  _E. JaHubowlcz
Katowice, ul. 3-go Maja 19. Tel. 28-34

^  i S t e m p l i  1

OflUSCH-TDRUfi
Mo s t o w q  1 6  Te l . 1 4 0 9

Z Q L . 1 9 0 2

O
"BAZA
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w  W a b / z a w i e  
K r a k o w i e  

w  K a t o w i c a c h  
w G D A f Ś / K Ui92y-,\ O t a n O

mu*. **23̂ Ualargka magli 8772
B. K apczyńsk iego

Łódź, P o d rz a c z n a  33 .  T e le fon  108-55 .  F irm a  egz .  od 1889 r. 
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POMPY ODŚRODKOWE
dla każdego rodzaju cieczy i każdą wydajność dostarcza:

Fabryka M aszyn  G ó rn iczych , K a to w ic e -Z a łę ż e
WPCPa006)Oeł6)Bł)O0 BGaaBBQ0 G0 QQ0 Bg>QOQQgie)0 GB<BG

Redakcja pisma służy bezinteresownie Szan. 
Abonentom swoim chetnie wszelkiemi informacjami

ui sprawie Krajowych źródeł zakupu
Wszelkie życzenia w tym kierunku prosimy skiero­
wać do redakcji pisma. .
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Rozporządzenia -  Sprawy celne
ZNIESIENIE ŚW IA D EC TW  KWALIFIKACYJ­

NYCH DLA UZYSKANIA PASZPORTÓW  
ZAGRANICZNYCH.

W  przygo tow ane m obecnie ro zporządze­
niu wyko,naw ezem  do u staw y  o granicach 
p ań s tw a  p rzew idziane  je s t zniesienie św ia­
dectw  kw alifikacyjnych, n iezbędnych  do tych­
czas dla uzyskan ia paszp o rtu  zagran icznego  
zaró w n o  zw y k łeg o , jak d ulgowego-, R ozpo­
rządzen ie  w tej sp raw ie  w y d an e  zostan ie  
p raw dopodobnie  w najb liższym  czasie .

KIEDY W OBROCIE Z ZAGRANICĄ PACZKI 
PILNE UWAŻANE SĄ ZA E K SP R ES S O W E ?

P aczk i pilne w 'Obrocie zag ran icznym  b ę ­
dą uw ażane jako p aczk i eksp resso w e tylko 
w tedy , gdy nadaw ca żąd a  doręczen ia  paczk i 
p rzez um yślnego p o sła ń ca  i  sam  uiszcza na­
leżność eksp rassów ą . P o zo sta łe  paczk i pilne 
będą p rzesy łan e  zapom ocą po łączeń  po śp ie sz­
nych, używ anych  do p rzew o zu  p o cz ty  listo-' 
w e j, p rzy czem  d o ręczan ie  ich  odbyw ać się 
b ędzie  w  try b ie  p rzep isanym  dla paczek  
zw yk łych .

SPRAW A TARYFY TO W A R O W EJ
NA KOLEJACH PAŃSTW OW YCH.

Ńa oisitatniem posiedzeniu  K om itetu  T a­
ry fow ego  P ań stw o w ej R ady K olejow ej p o ­
stanow iono p rzew ażn ą  część  zażaleń , do ty ­
c z ąc y ch  dek lasy fik acy j to w aro w y ch , " ro z w a ­
żyć  po grun tów  nem p rzestud iow an iu  dopiero 
na następnem  posiedzen iu  K om itetu  T ary fo ­
w ego , k tó re odbędzie się w  listopadzie . Za­
opiniow anie p ro jek tu  Min. K om unikacji, do­
ty c z ą c e g o  zm ian i uzupełn ień  do ta ry fy  to­
w arow ej, część I a, p rzek azan o  kom isji, k tó ­
r a  dokonała już tegoi zaopiniow ania, p rzy tem  
nie w y łon iły  się p ow ażn ie jsze  trud n o śc i, ani 
'też zm iany  is to tn e ,

W PROW ADZENIE OBROTU TELEGRAFICZ­
NEGO MIĘDZY POLSKA A KRAJAMI 

EGZOTYCZNEMI.
Z arządzeniem  M inistra P o c z t i T e leg ra ­

fów z dn ia  15 bm. w p row adzony  z o s ta ł obrót 
te leg ra ficz n y  m iędzy P o lsk ą  a  n as tępu jące- 
m,i k ra jam i egzo tycznem u-

1. T eleg ram y  listow e p ry w a tn e  w ob rocie  
m iędzy P o lsk ą  a Japon ią  (Japon ja, C hosen, 
S achaiin  japońsk i, japońsk ie  u rzęd y  w  C hi­
nach  i n a  pó łw y sp ie  K w antung, F o rm osa , o raz  
w y sp y  na m orzach  po łudniow ych , b ę d ą c e  pod 
m andatem  japońskim ). O p ła ta  od w y razu  w y ­

nosi 1 fr. 15 cts. (najm niej 20 w y razów ). T e ­
legram y lis to w e do ręczo n e  będ ą  na trzeci 
dzień, licząc  od  dnia nadania, nie b ió rąc  w 
rachubę ró żn icy  czasó w  środkow o-europej- 
skiego i japońskiego.

2. T eleg ram y  g ra tu lacy jne  m iędzy P o l­
ską a P a le s ty n ą  na okres św ią t żydow skich , 
k tó re  m ogą zaw ierać  życzen ia  lub p o zd ro w ie­
n ia z okazji św ią t, z redagow ane w  języku 
polskim , angielskim  lub hebrajsk im . O płata 
o d  w y razu  w y n o si 56,5 cen ty m ó w  z ło ty ch  
(najm niej 10 w y razó w ). T erm iny , w k tó ry ch  
dopuszczone będzie nadaw anie ty ch  te le g ra ­
mów, będą każdego  roku ogłaszane.

*3. T eleg ram y  lis to w e  i  te leg ram y  , z 
k oń ca  tygodn ia"  w ob rocie  m iędzy P o lsk ą  a 
Unją A fryki P ołudniow ej, A fryką P o łudniow o- 
Zachodnią, R odezją Pó łnocną i P o łudniow ą 
o raz  N ayssaland . O ba te  ro d za je  te legram ów  
p rzesy łan e  b ęd ą  do  A fryki Południow ej w 
d rodze  te legraficznej i  rad io te leg raficznej. 
O płata od w y razu  w aha się od  0.60—1.00 
franków , zależn ie  od ro d za ju  telegram u i k ra ­
ju p rzeznaczen ia  (najm niej 20 słów ).

4. T eleg ram y  zn iżkow e w  obrocie m iędzy 
P o lsk ą  a A rgen tyną, Boliw ią, B razy lią , Chile, 
P e ru , P aragw ajem  -i U rugw ajem , zo s ta ły  za­
m ienione te legram am i listow em i. T eleg ram y  
■listowe do  k ra jó w  A m eryki Po łudniow ej p rz e ­
syłane m ogą być albo  d ro g ą  rad io te leg raficz­
n ą  do New Yorku, a s tam tąd  p o cz tą  aż  do 
m iejsca  p rzeznaczen ia , a lb o  też d rogą te le ­
graficzną, lub rad io te leg ra ficzn ą  n a  ca łym  
p rzeb iegu  aż do .miejsca p rzeznaczen ia . W 
w ypadku  p ie rw szy m  ad res w in ien  b y ć  uzupeł­
n iony słow am i „ P o s t N ew york", opłata  zaś 
od  w yrazu  takiego telegram u w ynosi 45 cts. 
z ło tych .

O ULGI CELNE DLA MASZYN.
W śró d  życzeń  k ó ł gospo d arczy ch  co do 

zagadnień  ce lnych  szczególn ie w a ż n ą  je s t 
sp ra w a  ulg celnych, udzielanych p rz y  p rz y ­
w ozie n iek tó ry ch  m aszyn  i ap ara tó w . U lgi te 
są  b ardzo  w ażne d la  kalku lacji, odbijają się 
bow iem  w  p ó łto ra  a n aw e t w ięcej p ro cen tach  
n a  cenie to w aru . P o n iew aż  zm odern izow anie 
śro d k ó w  p rod u k c ji po lsk ie j jest bezw zględną 
k on iecznością , zw łaszcza  w  celu  pow ięk sze­
nia ek sp o rtu  w y ro b ó w  k ra jow ych ,- cen tra ln e  
■organizacje p rzem y sło w e i K ongres Izb P rz e ­
m ysłow o-H andlow ych-'' za ję ły  stanow isko , że 
czynnik i rząd o w e pow inny d ąży ć  do rac jo n a l­
nego i liberalnego sto sow an ia  ulg celnych  dla 
m aszyn, a p a ra tó w  i innych środków  p roduk­

cji, n iew yrabdanych w  k ra ju . P o żądane jes t, 
■aby ulgi te  by ły  jak  najw iększe, a  zatem , b y  
s to so w an a  daw niej 40-proceintow a staw ka ce l­
na b y ła  p rzyw rócona i stosow ana po s tw ie r ­
dzeniu. że sp row adzana m aszyna lub a p a ra t 
nie są w y k onyw ane w k ra ju  i  że pochodzą 
z k raju , trak tu jącego  rów norzędn ie  nasze to ­
w ary  na sw ym  rynku .

_P R A C E  NAD NOWĄ TARYFĄ CELNĄ.

Komisja M iędzym in isteria lna , k tó re j zad a­
niem jest opracow anie poszczegó lnych  dzia­
łów now ej ta ry fy  celnej kon tynuuje sw e p ra ­
ce w szybkiem  tem pie. Na ogólną liczbę 
około 00 działów , 57 działów  już zostało  
■opracowanych. P o  całkow item  opracow aniu  
p ro jek tu  w ypow iedzieć się matją w  spraw ie  
ow ej ta ry fy  celnej sfery  gospodarcze. D e­
p artam en t Ceł dokonać będzie m usiał do­
k ładnych  spisów  to w aro w y ch  i o p racow ać 
liczne ,kom entarze, celem  um ożliw ienia o rien ­
tow ania się szybkiego w now ej ta ry fie  ce l­
nej, k tó ra  rozm iaram i p rzew y ższy  obecną ta ­
ry fę  m nięjw ięcej trzy k ro tn ie .

.50 SKŁADÓW W OLNO-CŁOWYCH 
W POLSCE.

In sty tucje  sk ładów  w olno-ołow ych są du- 
żem  udogodnieniem  dla handlu. S k łady  te 
um ożliw iają sp row adzan ie  w w iększych ilo­
ściach tow arów  zag ran icznych , na k tó ry ch  ca ­
łość niem a jeszcze zapew nionego ry n k u  zby­
tu . to w ary  takie znajdują się w p rzech o w a­
niu sk ładów  p rz e z  p rzec iąg  je d n eg o  ro k u  lub 
n aw e t i dłużej bez uiszczenia cła. Kupiec, 
k tó ry  je  sprowadził* m oże pod ich zas taw  za­
c iągnąć pożyczk ę , może częściam i sp rzed a ­
w ać .je innym  kupcom , lub też sam  je  czę­
śc iow o ze sk ładu  podejm ow ać po  uiszcze- 
inu cła. S k łady  takie  w y m ag ają  specjalnego 
dozoru  ze s tro n y  w ładz celnych .

U w zględniając duże u dogodnie nie, jakie 
sk łady  takie p rzed staw ia ją  dla kupiectw a, 
M in isterstw o Skarbu , mimo b rak  personelu , 
udziela w m iarę po trzeb y  kon cesje  na  sk łady  
w olno-clow e. W chw ili obecnej isikładów w ol- 
no-cłow ych m am y ogółem  p rzesz ło  50, p rze ­
w ażnie w w iększych ośrodkach życia  gospo­
darczego . S tąd  w W arszaw ie  sk ładów  w olno­
cłow ych  je s t 18, w P oznaniu  — 13, w Łodzi

4, w K rakow ie — 4, w e L w ow ie i Gdyni
po 2 . w  T o r u n iu  2. Po jednym  składzie
w olno-cłow ym  m am y w W ilnie, T arnow ie, 
B ydgoszczy, B ielsku i K atow icach .
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BEZSPRĘŻARKOWE ULEPSZONE

MOTORY ROPOWE
I NAJTAŃSZA SIŁA ROBOCZA |

M O T O R Y  PRZEMYSŁOWE STAŁE DO 60 KM 
ROLNICZE 31/2, 6 i 13 KM

PRZENOŚNE i NA WÓZKACH 
M O T O R Y  TYPU MORSKIEGO DO 60 KM

KOMPLETNE WRAZ ZE ŚRUBĄ 
ZESPOŁY OŚWIETLENIOWE 
MOTO-POMPY PRZENOŚNE 
MOTO-KOMPRESORY DO NARZĘDZI 

9126 PNEUMATYCZNYCH

TDUI. FR H R YK I (TIDTKIREHII
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BLACHY DZIURKOWANE (SITA)
dla przemysłu Żelaznego, cemen­
towego, papierniczego, kopalnia­
nego, chemicznego, dla rolnictwa, 
cukrownictwa, mtynarstwa, fabryk 
krochmalu, gorzelni i browarów, 
do wszelkich urządzeń i aparatów 
technicznych, oraz blachę ażurową 
do celów budowlanych, ozdób itp. 
Wykonywa z wszelkich materjałów 
w dowolnych rozniiarach 1 grubości

wytwórnia Blach Dziurkowanych  
„Sito" W arszaw a Grochow, W iatraczna 15, tei. 1 82

■ Nagrodzona Medalem Srebrnym Min. Przemysłu I Handlu 
oraz.Wlelklm Medalem Srebrnym na P. VV.K. w Poznaniu 1929 r.

F A B R Y K A  P O M P ,  
ODLEWNIA ŻELAZA
Wiercenie studzien ariezylshich
Wyrabiamy pompy podwórzowe, ogrodowe, 
skrzydłowe, ssąco - tłoczące i odśrodkowe na 

wielką wydajność.
Do napędu ręcznego, konnego i motorowego. 

Dla cukrowni, browarów, gorzelni oraz 
małych i wielkich gospodarstw rolnych.

J. KOPCZYŃSKI i SP.
P o zn ań , u l. M arsz. Focha 127
Telefon 60-42 Rok zał. 1893

Cenniki wysyłamy na życzenie bezpłatnie.
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W IE W  I., Annagasse nr. 1
Generalna reprezentacja na Polskę Zakładów
Lak- V a rn is - u. V e r ffa b rie k

>SA IU R1V§<
AIKMAAR (Holland)

Lakiery do blachy
umożliwiające s z t a n c o w a n l e  bez n a t ł u s z c z a n i a
pierwszorzędne specjalności, niezrównane i świetnie 

zaprowadzone w kraju i zagranicą.

la k ie r srebrny
nadający powierzchni wysoki połysk.

Lakier do puszek
na k o n s e r w y ,  najlepsza kwasoodporna powłoka.

Emalfe ma bloctacj
do s z t a n c o w a n i a  o najczystszej tonacji barw

Lakier plakatowy
odporny na wpływy atmosferyczne.

Prócz tego: 8272
Biała blacha

na opakowania, puszki do konserw, korki koronne.
Czarna blacha
na opakowania, plakaty i t. p.

Ż e l a z o  M u ś m o w e
czysta wywalcowane i uszlachetnione dla wszystkich celów.

Specjalne farby kolorowe do druku na blasze
najlepszego gatunku.

Prosimy zażądać opróbkowanej oferty!
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Każda modna 
pracownia 

używa do napgdo 
maszyn każdego 

rodzaju tylko
napędy
redukcyjne

BEDIM)”
Zastępują w zupełności kosztowną transmisją l 

Oszczędzają prąd! Oszczędzają czas!

Fabryka Maszyn Górniczych
T. x o . p. — Katowice — Z a łą łe

WIELKOPOLSKA 
F A B R Y K A  W Y R O ­
BÓW METALOWYCH  

P O Z N A N_
Marszałka Focha 80 Teł. 6340

Zgrzebła do koni 
i bydła.

Szufelki do węgli i śmieci - Blachy 
do placka - Haki do łóżek - Pier­
ścienie do kos - Grabie żelazne • 

Szpadelki i grabki dziecięca 
Uszka do obrazów.

eeeeeeee
eeee
e•
e
e

•ee
e
ee•
ę



Str. 1734 „RYNEK METALOWY 1 MASZYNOWY", Rok X. Nr. 43

Sprawy podatkowe
NIE B E D Z IE  R E F O R M  P O D A T K O W Y C H

Z A P O M O C A  R O Z P O R Z .  PR E Z Y D E N T A .

Izba Przem ysłow o-H and low a w W a rsz a ­
wie komunikuje, że Minis ters two Skarbu za ­
wiadomiło Związek Izb .P rzem ys low o-H aud lo -  
w y c h ,  iż nie zamierza 'zasadniczo spow odo­
w ać  przeprow adzen ia  reform y u s ta w o d aw ­
s tw a  .podatkowego zapomocą rozporządzeń 
P re zyden ta  Rzeczypospolitej , w ydaw anych  
na podstawie  ar t . 44 ust. 5 Konstytucji.  J e d ­
nocześnie Minis ters two Skarbu prosi  jednak 
o przesianie  mu wniosków  u staw odaw czych ,  
zaznacza jąc  ze swej  s trony,  że o p ra c o w y w a ­
ny obecnie przez  M inis ters tw o  Skarbu p ro ­
jekt  ordynacji  podatkowej będzie we właści­
w ym  czasie  udzielony Związkowi Izb P rz e ­
m ysłow o-H andlow ych  do wiadomości.

NIE MOŻNA W D R A Ż A Ć  E O Z E K U C Y J 

P O D A T K O W Y C H  

bez uprzedniego upoważnienia.

Naskufek osłabienia siły płatniczej kup­
ców i p rzem ysłow ców  i dużego c iężaru  po­
datkowego, coraz w iększa  ilość podatników 
nie jes t  w  możności  opłacać w us taw ow ych  
terminach świadczeń podatkow ych , kierując 
sw e dążenia w pierwsze j  linji na utrzymanie 
w a rsz ta tu  pracy.

Zmniejszenie się zaś w p ły w ó w  podatko­
wych zniewala władze ska rbow e  do tern ener­
giczniejszego ściągania zaległości  pod a tk o ­
wych w drodze p rzym usowej,  co  dla całego 
szeregu  p laców ek  je s t  przyp ieczę tow aniem  
ich bytu.

P r z y  tern p rzynutsow em  ściąganiu za leg­
łości poda tkow ych  o rgana  egzekucyjne władz 
ska rbow ych  niezawsze p rzes trzega ją  jednak 
obowiązujących p rzep isów  co do obowiązku 
uprzedniego doręczenia  dłużnikowi upomnie­
nia, oraz co do obliczania k a r  za  zwłokę 
i kosz tów egzekucyjnych.

Zwłaszcza p rak tyka  egzekucyjna, pole­
gająca na wdrażaniu  egzekucyj bez uprzednie­
go Upomnienia, jest  nielegalna.  Za upomnie­
nie zaś nie można uważać doręczenia nakazu 
płatniczego, ani te ż  pomieszczenia wezwania ■

w pismach per iodycznych  pod adresem  po­
datników do zap ła ty  zaległości;  przeciwnie 
-  upomnienie m u s i  b y ć  indywidualne i nie­

zależnie od uprzedniego doręczenia nakazu 
płatniczego.

Ze stanowiska  gospodarczego upomnienia 
nie można lekceważyć.  Może się przecież 
zdarzyć ,  że władze  poda tkow e zażąda ją  za ­
płaty należności , co  do  której płatnik wogóle 
nie o trzym ał nakazu płatniczego, a  zatem w y ­
miar ten nie s ta ł  się p raw om ocnym  i przed 
p raw om ocnośc ią  nie można należności  ściągać.

P oza  tern upomnienie daje dłużnikowi 
czas  do w ys ta ran ia  się o po t rzebną  gotówkę 
i chroni go p rzed  egzekucją  samą, k tó ra  zw ią­
zana jest  z narażeniem niejednokrotnie  na 
szwa.uk dobre j  opinjii podatnika, psuje  mu 
k redy t ,  a oprócz  ;tego powoduje obowiązek 
o.ptaty kosz tów  egzekucyjnych w wysokości  
5 proc. sum y zaległej .

S p ra w ę  tę poruszył  także kongres Izb 
Przem ysłow o-H andlow ych .

O W Y M IA R  P O D A T K U  D O C H O D O W E G O .

W przedstaw ionym  Rządowi memorjale , 
do tyczącym  doraźnych  ś rodków  pomocy dla 
życia gospodarczego, Cen tra lny  Związek pol­
skiego iprzemysłu, górn ic tw a handlu i finan­
sów  ponawia żądanie niewliczamia do d ocho­
du, podlegającego opodatkowaniu, zysków , 
wynikających  z  realizacji  przedm iotów m a ją t ­
kow ych , oraz zysków, pow sta łych  zc  zwyżki 
ku rsów  pap ie rów  w ar to śc io w y c h .

C entra lny  Związek w y ch o d z i  z założenia, 
że pojęcie dochodu poda tk o w eg o  ustalone jest 
w ar t . 6 u s ta w y ;  a r tyku ł  ten  w yraźn ie  w y ­
łącza z dochodu podatkowego przychody ,  s t a ­
now iące  zwiększenie ,  lub zw ro t  majątku ,  że 
z dochodu poda tkow ego  nie po trąca  s ię  strat ,  
poniesionych na sprzedaży  przedm io tów  m a ­
ją tkow ych ,  a więc tern sa m em  nie mogą być  
wliczane do dochodu z y s k ,  osiągnię te  z tych  
sprze 'dazy; że włączenie  tych zysków do do­
chodu jest szczególnie uciążliwe w raz ie  fu­
zji spółek i w  wysokim  stopniu utrudnia  zdro­
w y rozw ój  i reorgan izację  p rzedsiębiorstw .

A RT Y K U Ł Y  „ P I E R W S Z E J  P O T R Z E B Y "  
S P R O W A D Z A N E  Z ZAGR ANICY I Z G D A Ń ­
SKA NIE K O R Z Y S T A JĄ  Z U L G O W E J  S T A W ­

KI P O D A T K U  P R Z E M Y S Ł O W E G O .

Biuro Izby P rzem ysłow o-H andlow ej  w 
Bydgoszczy  zw raca  uwagę, iż  po myśli  ar t . 7 
u s taw y podatku p rzem ysłow ym  i par. 26 
rozporządzenia wykonawczego-  poza  śledziami 
zagranicznemi ko rzy s tać  mogą z ulgowej 
-stawki podatku p rzem ysłow ego  (pół proc. 
w  hurcie i I proc .  w  detalu) jedynie a r tyku ły  
pierw sze j  p o t rzeby ,  wymienione w załączniku 
.do par. 26 rozporządzen ia ,  o łle są pocho­
dzenia krajowego. P rz y  sprzedaży  natomiast  
a r tyku łów  pierwszej  po trzeby  pochodzenia za­
granicznego i gdańskiego opłacać należy  s ta w ­
kę podatku w wysokości  2 proc.

S A M O B Ó J S T W O  P R Z E M Y S Ł O W C A .
W  tych  dniach popełnił  sam obójs two 

właściciel większej restauracji  w Bydgoszczy  
„Esp,lana.da‘‘, p. Kosmowski, r zu ca jąc  się do 
Wisły  -pod Ostromeckiem. Jak  głoszą w t a ­
jemniczeni, ip. Kosmowski miał do  zapłacenia  
Około 30 tys.  zaległych podatków i aczkol­
w ie k  s tan  m ają tkow y  jego nie by ł  tak zły 
(kamienica i 2 in te re sy  handlowe), zm ęczony  
trudnościami życia,  popełnił  samobójs two. Na 
pozo sta wianem na brzegu ubraniu znaleziono 
k a r teczk ę  denata z p ro śb ą  o odniesienie r z e ­
czy do Urzędu S karbow ego  za za ległe po- 
d tki.

W C H IC A G O  W Y S T A W I O N O  NA L IC Y T A ­
C J Ę  300.000 B U D Y N K Ó W  I P L A C Ó W  ZA 

P O D A T K I .

„Dziennik Z w iązkow y"  z Chicago p r z y ­
nosi w ś ró d  wiadomości k ronikarskich ,  nie 
podkreślając tego żadnełnii w.ielkiemi nagłów ­
kami, nas tępu jącą  nota tkę:

W Chicago .300 tysięcy  budynków i pla­
ców w ys taw iono  na publiczną sprzedaż  za 
podatki. P rzeszło  40 milionów dolarów, czyli 
trzecia  część poda tków  w  powiecie Cook 
(obejmującym Chicago i okolicę) nie jest za­
płacona,  bo ludzie nie pracują. A tak  jest w 
całym kra ju  — pisze „Dziennik Zw iązkow y".

   '    ■

Eksport — Import
K R E D Y T Y  T O W A R O W E  W  H A N D LU  

ZAGRANICZNYM.
Na zasadzie tym czasow ych  obliczeń 

Głównego Urzędu S ta tys tycznego ,  stan k re ­
d y tó w  tow aro w y ch  udzielonych zagranicznym 
im porte rom  w yn o s i ł  na  dzień  1 stycznia 
1930 r. około 350 milionów z ło tych ;  natomiast  

•otrzymaliśmy k re d y tó w  tow aro w y ch  z z ag ra ­
nicy na  sumę przesz ło  1 miliard zło tych.  
Saldo więc zadłużenia (Polski z tytułu k r e ­
dy tów  to w a ro w y c h  wynos i  n a  korzyść  za­
granicy około -650 mijijonów złotych.

U B E Z P IE C Z E N IE  K R E D Y T Ó W  E K S P O R ­

T O W Y C H .

(w) W w arszaw skie j  Izbie P rzem ysłow o-  
Handlowej odbędzie się -dni ai25. bm. zebranie 
Komisji Ubezpieczeniowej w raz z K misją 
Ekspor tow ą, celem omówienia sp raw y  to w a ­
rzy s tw  ubezpieczenia k r e d y tó w  eksportow ych . 
Spraw ę tę obszernie re fe ro w ać  będzie p rzed­

stawiciel P ań s tw o w e g o  Instytutu Eksporto­
wego p. T. Nowacki.  S fe ry  gospoda rcze  spo­
dziewają się, że oddawna o p racow yw ane  za­
gadnienie ubezpieczenia k re d y tó w  eksporto ­
wych zostanie o s ta teczn ie  rozwiązane.

IM P Ó R T  Z E G A R Ó W  W Z G L .  ZE G A R K Ó W  

DO  P O L S K I .

im port  z e g a ró w  względnie zegarków  do 
Polski wynosił  za p ierwsze półrocze 1930 r. 
rów now ar tość  3.310.000 złotych. —  w  roku 
ubiegłym zaś za ten  sam c z a s  4.750.000 zł. 
Eksport  zaś zegarków  za  p ie rw sze  półrocze 
193.0 r. w y n o s i ł  ró w now ar tość  40.000 z łotych, 
w w k u  ubiegłym 43.000 zł.

S K U T K I W O J N Y  C E L N E J  Z P O L S K A .

Organ d em okra tyczny  „Kdnigsberger
H artungsche Z tg .“ zamieszcza a r tyku ł  o 
skutkach ip-olsko-iniemieckiiei wojny celnej. 
Skutki  te są szkodliwe dla  obu pańs tw , da­

leko jednak więcej szk-ody przynoszą  Niem­
com, niż Polsce .  W ynika  to  z  nas tępu jących  
cy f r :  W ar tość  w yw o zu  niemieckiego do  Po l­
ski wynosiła  w  p ie rw szem  pó łroczu  1928 r. 
106 inilj. mk. iliem., w  1929 r. zmniejszyła  
się do 87,9 milj. mkn„ w 19.30 r. w ynosiła  
65.9 mllj. mfcii. W y w ó z  niemiecki do Polski 
zmniejszył się w ięc  o 40 proc. (W tem w y ­
wóz m aszyn  niemieckich w y k azu je  zmniejsze­
nie rów nież  o 40 proc.). Im port  polski do 
Niemiec zmniejszył się w ty m  sam ym  czasie 
tylko o 17 proc.

I M P O R T  DO F RANCJ I .

S ta ty s ty k a  dowozów 'do Francji  w y k a ­
zuje w p ierw szych  8-miu miesiącach lir. pew ­
ny w zro s t  importu  z Niemiec, k tó re  obecnie 
zajmują p ie rw sze  miejsce wśród pańs tw  im­
portu jących do  Francji . W ar tość  tow arów  do­
wiezionych w tym czas ie  z Niemiec wynosi 
przeszło  5 m iliardów f ranków . Drugie miej­
sce zajmuje Ameryka.
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Rysunki Każdego rodzaju. Odliczenia statyczne
St, WAHL inż., Poznań, Marsz. Focha 96, blok 2
Kursa rysowania i liczenia technicznego, dzienne i wieczorne. B307

SaSaaBsą

Jedyn ie  tana
koszta transportu i załadowania są 
najmniejsze, ędzie w miejsce pracy 
ręcznej znajdują zastosowanie moje 
przewoźne i stacjonowane transportery
W. Templin, Bydgoszcz
FABRYKA KONSTRUKCJI ŻELAZNYCH

F A R B A
cliromicic— ocB r«Bzn

„ M  E  T  A L I N A “
8081 prawnie zastrzeżona.

Prospekty i  oferty przedkłada generalny zastępca

H.fPiRA, Szczakowa-małopolska.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOG

Fabryka tygli grafito- |  
wych i ogniotrwałych § 

produktów
,Grafos“

Sp. z ogr. por.
B ie lsk o  ■ Biata

poleca

Tygle grafitowe
do topienia kruszców, wybornego gatunku, jakoteż wszelkie 
wyroby grafitowe w  zakres ten wchodzące 8346

la  GRAFITY odlewnicze i płatkowe.

0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

S Przy wszelkich korespondencjach j
prosimy powoływać się na §

S „Rynek Metalowy i Maszynowy" S

| v lV V e a o n W
mm 4  r u c i a n e

w i e l k i e g o

r o d z a ju *

A. STANEK
specja lna fabryka p le­

ców i w anien k ąp ie lo ­
wych wszelk. rodzaju.

8755

P o z n a ń
ul. Małe Garbary 7 a.
Telef. 33-50, Zał. w r. 1902 

9018w Przy zapotrzebowaniu proszę zażądać oferty.

S Ł £
9» 0 0 0 «

ADOLF K E R S I N A  FABRYKA WAG
8583 Rawicz -  Kościelna 407- Telef. 17-

UfARTOME"
W  właść.: St. Zieliński Wm

FaDryKd m a s z y n  i A r m a t u r ,  Odlewnia  me t a l i
Poznań, ui. Dąbrowskiego 7 9 ,  te le fon  6 5 - 7 4
n i l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l i n i l l l i  wykonuje wszelką l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l

A R M A T U R Ę  d o  s ik a w e k  I s tr a ż y  p o ż a r ­
n y c h , jak: łączniki do węży zczepiane i śrubowe,

trójniki, czworaki, prądow­
nice zamykane i zwykłe, 
rury stojące ze sprzęgłem 
do hydrantów i t. d. 9242
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MOŻLIWOŚCI EKSPORTOWE
Budapeszt. L. 16617/43. W . Firma węgierska z Budapesz­

tu posiadająca już zastępstwa polskie pragnęłaby rozszerzyć 
zakres swej pracy również ma a rtyku ły  użytku domowego 
(w yroby emaliowane, szklane itp.)

Za podaniem numeru, linformacyi udziela Państwowy In­
stytut Eksportowy, Warszawa, Elektoralna 2.

*

Rotterdam. L. 16572/44. W . Poważna organizacja handlo­
wa w Rotterdamie interesuje się nawiązaniem kontaktu z pol­
skim przemysłem metalowym oraz hutniczym, celem reeks­
portu do [Ameryk® poiłudiniowiej 'wszelkiego rodzaju drutu, 
blach, żelaza handlowego, bednarki, rur do w yrobu łóżek me­
talowych.

Bliższych szczegółów udzieli Państwowy Instytut Ekspor­
towy, Warszawa, Elektoralna 2 i to za podaniem numeru po­
czątkowego.

Karyntja. Firm y, pragnące nawiązać stosunki handlowe 
z firm ą „Brander & Gó.“  Moosburg (Karyntja) zechcą się 
skomunikować .przedtem z Izbą Przemysłowo-Handlową w 
Poznaniu, pokój 9.

ł

Ameryka. Firmy, pragnące'nawiązać stosunki handlowe 
wzgl. oddać przedstawicielstwo na swe w yroby na Stany 
Zjednoczone, zechcą się skomunikować z Izbą Przemysłowo- 
Handlową w Poznaniu, pokój 9.

> * '

Łotwa. Firma łotewska pragnie otrzymać przedstawiciel­
stwo na Łotwę, L itw ę i Estonję na klamki mosiężne do drzwi, 
okucia i żarniki meblowe, lane ru ry  wodociągowe i pasy trans­
misyjne. Inform a cyj udziela Izba iPrzemysłowo-blandiowa

w Poznaniu.
*

Niemcy. iW Niemczech znajdą zbyt następujące artyku ły  
polskiego pochodzenia: pęcherze cielęce, wołowe i żołądki 
cielęce, mączka kostna dla celów nawozowych, chustki w eł­
niane, surowce dla przemysłu metalowego, rośliny strączko­
we, olej terpentynowy, papierówka, m ateria ły tarte, papie­
rów ka i okrąglaki, włosie wszelkiego rodzaju, metale stare 
i popiół metatoiwy.

F irm y zainteresowane zechcą skomunikować się z Izbą 
tPrzemyslowoiHandlotwą w Poznaniu.

WSROD WYDAWNICTW
„HUTNIK".

Ukazał się zeszyt 10 „H utnika", miesięcznika oirganizaeyj 
hutaicizyeh, zawierający w dziale technicznym a rtyku ły : „Teo- 
rja strug wielkopiecowych", iWł. Kluczewskiego, „O  sauno- 
wzmacnianiu luf działowych". K. J akowski ego i „O  ustaleniu 
słownictwa" O. Stromengera, oraz następujące a rtyku ły  w 
dziale gospodarczym: „Kalkulacja rw odlewniach", K. Gierdzie- 
jewskiego i „Upadek 'Międzynarodowego Kartelu Stalowego". 
W  dziale gospodarczym znajdujemy też sprawozdanie z dzia­
łalności hut żelaznych we 'wrześniu rb.

Bogaty przegląd zagranicznych w ydaw nictw  technicznych, 
szczegółowa statystyka hutnictwa polskiego d zagranicznego, 
interesująca kronika, wreszcie ilustracja nieistniejącego już 
dziś wielkiego pieca w Pankach dopełniają całości zeszytu te­
go pożytecznego czasopisma.

*

POLSKA USTAWA PRZEMYSŁOWA.
Nakładem Wojewódzkiego 'Imlstytutu W ydawniczego w 

Poznaniu, jako (tom VII 1 ViIlII Zbioru Ustaw Polskich iwyszło 
z druku .drugie, uzupełnione ii rozszerzone wydanie dzieła 
„Polska Ustawa Przemysłowa" (iRozip. Prezydenta Rzeczypo­
spolitej .o praiwie (Przemysławem). Dzieło to opracowali ip. 
August Dubiecki, emerytowany dyrektor Departamentu w M i­
nisterstwie Przemysłu i Handlu oraz p. Roman Ślasiki, radca 
min. w  Minisitersltwle Przemysłu i Handlu, co izaipewmia mm 
z gruntu fachowe ujęcie. Poza treścią iprawa przemysłowego 
w oryginale, zawiera książka przepisy wykonawcze i objaś­
nienia oraz cały szereg ustaw i rozporządzeń, odnoszących się 
do przemysłu i rzemiosła, a także później wydane instrukcje, 
okólniki i wyjaśnienia D.zieło wspomniane, ujmujące cało- 
ksztol polskiego prawa przemysłowego, jako konieczny i nie­
zawodny podręcznik, znajdować się w inno w posiadaniu każ­
dego przemysłowca, kupca .i rzemieślnika, bowiem pamięcio­
wo ogarnąć wszystkie przepisy jest memożlliwam a nieprze­
strzeganie ich pociąga za isobą sankcje karne i p rzykre  na­
stępstwa. — „iPołsiką Uisltawę Przem ysłową" nabyć można 
także przez Administrację naszego czasopisma,

*

Skorowidz do nowej taryfy towarowej P. K. P. Wyszedł z druku 
„S ko row idz" do nowego wydania ta ry fy  towarowej ko le i żelaznych 
■na obszarach Rzeczypospolitej Polskiej ii w. tu. Gdańska, mianowicie 
do Części I—B, Części II  zeszyt 1 i 2, obowiązujących od dnia I-go 
października 1930 r., oraz do Części U zeszyt 3, obowiązującej od dnia 
I czerwca 1930 ir.

Skorowidz ten nie zastępuje powyższej ta ryfy  i nie może służyć 
za podstawę do obliczania przewoźnego, a jest ty lko  podręcznikiem 
pomocniczym, ułatwiającym korzystanie z ta ryfy .

Egzemplarze „Skorow idza" są do nabycia w Adm inistracji Dzien­
nika Taryf i Zarządzeń Kolejowych Warszawa. Nowy Świat Nr. 14, 
oraz w Dyrekcjach Okręgowych Kolei Państwowych po cenie 19.— zł- 
za egzemplarz.

Illllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllt

KOMUNIKAT
Związek Zawodowy Agentów i Wojażeróiw Rz. 

P..Oddział we Lwowie, Janowska 14. II. podaje ni- 
niejszem do powszechniej wiadomości zainteresowa­
nych sfer, iż uruchomił Biuro Pośrednictwa Pracy 
i poleca zupełnie bezinteresownie zdolnych i odpo­
wiedzialnych agentów i iwojażerów. Powyższe 
biuro 'zostało założone celem zwalczania bezrobo­
cia wśród członków Zw. Z. Ag. i Wojaż, oraz dla 
zapewnienia firmom 'współpracy odpowiednich sił 
fachowych.

,;Der Eisenhandler”
B e r l in  SW 68, Alte Jakobstr. 156/157

Znane najlepsze I ulubione pismo facho­
we dla branży żelaza, towarów żelaznych, 
narzędzi, sprzętów domowych I kuchen­
nych oraz handlu maszyn itp. Najlepszy 
Informator źródeł zakupu i organ ogło­

szeniowy dla wymienionych brani.
Wychodzi od 37-miu lat raz w tygodniu 

Na życzanla numery okazowe.
Wlislkich wlidomoici udiisla iiy za nadasłanism kojitdw petitowych 

Korespondencja tyłka w niemieckim Języku.
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Skrzynka zapytań
■ dcMzlny porad lackowyok 

I fródal ukapów

UPRASZA SIE O PODANIE ADRESU:
Nr. 5717. firmy, wyrabiającej osie ruchome.
Nr. 5757. firmy, która dostarcza zatrzaski (za­

meczki) znane powszechnie a używane do jedwab­
nych gotowych motylków męskich.

Nr. 5761. firmy, dostarczającej guziki patentowe.
Nr. 5764. firmy, dostarczającej przedmioty biu­

rowe z metali.
Nr. 5773. firmy, dostarczającej środki ognio- 

chronne i konserwujące drzewo.
Nr. 5793. firmy, wyrabiającej kamienie do za­

płonu motorów gazowych zwanych „Izolatorkami", 
„Piankami" i „Porcelankami".

Nr. 5797. firmy, która odda zastępstwo na Łotwę 
i Estonję na Fittinga lane rury żeliwne do wodocią­
gów, mosiężne zatrzaski do drzwi, kłódki i zamki 
do mebli, prasy zapędowe Balata.

Nr. 5800. firmy, dostarczającej hurtowo materia­
ły  surowcowe dla produkcji pasty do obuwia.

Nr. 5820. firmy, dostarczającej stojaki do w ie­
szania łańcuchów i kłódek system u Dulf‘a.

Nr. 5841. firmy, wyrabiającej żelazka do praso­
wania z luźną rączką.

Nr. 5769. pewna firma w Buenos Aires szuka 
dostawców na żelazka do prasowania, drewniane 
calówki oraz wióry stalowe.

Nr. 5847. firmy, mogącej dostarczyć kompletne 
urządzenie do czyszczenia rur kanalizacyjnych lub 
potrzebne części osobno iak walce i urządzenia win­
dowe.

= Wgszło fui z druhu
—  drugie, uzupełn ione  i rozszerzone w ydan ie  dzieła

M Polska Ustawa Przemysłowa
—  (Rozp. P rezyden ta  R zeczypospolitej o p raw ie przem ysłow em )
3  K siążka w ydana została nakładem  W ojew ódz­

kiego In s ty tu tu  W ydaw niczego w  Poznaniu 
3  i prócz treści praw a przem ysłow ego, zaw iera
—  cały szereg  ustaw  i rozporządzeń, odnoszących
—  się do przem ysłu i rzem iosła.
E r  Niezbędny  podręczn ik  d la  k a ż d e g o  p rz e m y s ło w c a ,  k u p c a  i r z e m ie ś ln i k a !
—  CENA 14,95 zł, z p rzesyłką po leconą 16,05 zł.
—  Do n a b y c ia :

=5 w A dm in is t rac j i  „KUPCA”, P o z n a ń
=z ulica Wielka 10. Telefon 22-77

Nr. 5848. firmy, wyrabiającej prasy do robienia 
kółek opałowych.

Nr. 5850. fabryki ocynkowanych i czarnych rur 
gazowych konkurencyjnie zdolnej nie należącej do 
kartelu, która zamierzałaby eksportować do Rumu­
nii i gotowa byłaby oddać przedstawicielstwo pew ­
nej firmie w Bukareszcie.

Nr. 5852. firmy, wyrabiającej ozdoby do krat 
grobowych w formie liści.

Nr. 5854. firmy, dostarczającej maszyny do mie­
szania i przesiewania proszków ewtl. maszyny do 
przesiewania mąki, któreby jednocześnie odważały  
pewne ilości.

Nr. 5864. firm, wyrabiających gaśnice (Feuer- 
spritzen) dla. ręcznej obsługi.

Nr. 5866. firmy, dostarcząiącej m aszyny do w y ­
robu karni.

Z życia placówek przemysłowo-handlowych

Motory ropowe marki „Perkun”
Towarzystwo Fabryki Motorów ,,Perkun" w Warsza­

wie, Grochowska 48 jako Spółka Akcyjna istnieje od rokit 
1920, podczas gdy firma sama i zakłady uruchomione 
zostały na dziesięć la t przed wybuchem wojny światowej 
w 1904 roku. Przedsiębiorstwo to na polu budowy silników 
spalinowych rozwijało bardzo żywotną, działalność i już 
na międzynarodowej wystawie w Piotrogrodzie w 1910 
roku uzyskały motory typu „Perkun" najwyższą nagrodę 
obok renomowanych konkurencyjnych fabrykatów innych 
krajów. 'Fabryka zdewastowana podczas okupacji wojennej, 
po jej ponownem odbudowaniu postawioną została na naj­
wyższym poziomie zdolności technicznej, czego dowodem, 
żo na międzynarodowym konkursie silników spalinowych 
typu Semi - Diesel, zorganizowanym w Paryżu w roku 
1921 przez Automobilklub Francji, motor „Perkun" zdobył 
najwyższe odznaczenie.

Z chlubą dla polskiej wytwórczości motory „Perkun" 
na przestrzeni od Oceanu Spokojnego do Atlantyku 
z n a n e  i s t o s o w a n e  ku najwyższemu uznaniu ich 
zalet, a w ostatnich czasach znalazły one odbiorców 
także w T u r c j i ,  T u n i s i e ,  S y r j i, K o c h i n e h i n i e  
i innych krajach egzotycznych. Dla rozszerzania zbytu1 
.eksportowego fabryka posiada przedstawicielstwa w P a­
ryżu, Londynie, . Marsylji oraz w Cernanti w Eumunji,

celem natomiast sprężystej obsługi licznych odbiorców w 
kraju1, utrzymuje przedstawicielstwa we wszystkich więk­
szych miastach Polski. Podnieść tu  wypada, że bardzo po­
myślnie rozwija się eksport do Rumunji, bowiem w roku 
1928 osiągnął on 30 proc. ogólnej produkcji tychże za­
kładów.

AVypuszczone przed dwoma laty na rynek przez fabrykę 
motory nowego typu, znacznie udoskonalone, spotkały się 
z wielkiem zapotrzebowaniem rynku krajow ego; szcze­
gólnie zaś małe motory, opracowane specjalnie dla rolnic­
twa, skutecznie wypierają tego rodzaju silniki zagra­
niczne, znajdując na polskiej wsi coraz większe zastoso­
wanie.

Bezsprężarkowe ulepszone motory wozowe „Perkun" 
stanowią najtańszą siłę roboczą.

Fabryka wytwarza motory przemysłowe stałe do 60 K. 
M., rolnicze 31/*, 6 i 13 K. M;. i to  przenośne oraz na* 
wózkach, dalej motory typu morskiego do 60 K. M. kom­
pletne wraz ze śrubą, wreszcie zespoły oświetleniowe,; 
moto - pompy przenośne i moto - kompresory do narzędzi1 
pneumatycznych.

Od foku 1924 istnieje przy fabryce również dział 
masowej fabrykacji przedmiotów uzbrojenia dla armjil 
polskiej. —p—
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Nowego typu świeca zapłonowa do samochodów
D onosiliśm y n iedaw no tem u, że W a rs z ta ty  m aszynow o. 

techniczne K . D om iszew ski i Syn w K ołom yi zg ło s iły  do 
opatentow ania św iecę zapłonow ą ido silników -spalinowych, 
w y n a lazk u  p. D om iszew skiego . I  p rzyznać  trz eb a , że w p ro ­
w adzona  w au tom obiliźm ie  now ość po lsk iego  w ym ysłu ; 
o k a z a ła  się w ielce uży teczną , bow iem  now ego ty p u  św iece 
zap łonow e D om iszew sk i p rzeb y ły  zw ycięsko p róbę  ogniow ą 
w  praktyce, i zdobyły  w  całe j pe łn i pow szechne uznan ie  
au to m o b ilis tó w . S tosow anie te j św iecy zap łonow ej o d zn a ­
czającej się  w ysoką zdolnością u ży tk o w ą i trw ało śc ią ,!

zapew n ia  n iezaw odność d z ia ła n ia  i p raw id łow y  ruch  s i l ­
nika a ku  tem u  sk ład a ją  się następu jące  za le ty : św iece
m ożna ła tw o  ro zb ie rać  i czyścić, e lek tro d y  je j nie zaoli- 
w ia ją  się  i d a ją  się u s taw iać  bez nag in an ia , trw a ła  sp e ­
c ja ln a  izo lac ja , je s t bardzo  o d po rna  na  gorąco  i uderzen ia .' 
Z  tych  w ięc przyczyn  o raz  z u w a g i n a  p ro d u k t polski,; 
św ieca zap łonow a D om iszew ski znaleźć w inna  n a jszersze  
rozpow szechnien ie , gdyż z poży tk iem  i ko rzyścią  d'la in te ­
resow anych  konsum en tów , pełn ić  m oże m iejsce, zajm ow ane 
dotychczas przez  fa b ry k a ty  obcokrajow e. -—p —

Sprowadzanie przyczepek do samochodów ciężarowych zbyteczne
W  uw zględnien iem  p o trzeb  ry n k u  w z ras ta jąceg o  au- 

tolm obilizm u tran sp o rto w eg o  w  P olsce, fa b ry k a  m aszyn, 
w ozów  i odlew nia żelaza St. M alinowski w Śremie, (W lk p .)  
w  dzia le  budow y w ozów  p rze sz ła  do fa b ry k a c ji p rzyczepek  
do sam ochodów  ciężarow ych, k tó re  w y tw arza  z podw oziem  
o różne j zdolności nośnej, K o n s tru k c ja  tychże  w ozów  
d ostosow aną je s t do w ym ogów  now oczesnej lokom ocji t r a n s ­
portow ej, p rzyczyn ia jąc  się tern  sam em  do sam o w y s ta rcza l­
ności k ra jo w e j. P ró cz  ty ch  w skazane  p rzedsięb io rstw o  b u ­
d u je  w ozy tra k to ro w e , m ieszkalne , beczkow ozy o raz  wozy 
robocze i  b ryczki.

J a k  to  pow szechnie w  ko łach  p rzem y słu  i k u p ie c tw a  
b ran ży  w iadom em , d z ia ł p ierw szy  i g łów ny  fa b ry k i, od 
l a t  ju ż  nastaw io n y  je s t  na  p ro d u k c ję  m aszyn  i narzędzi' 
ro ln iczych  i b u d u je  'm aneże  pa łąkow e, H aak o w sk ie , w alce 
p ierścien iow e, gw iazdkow e C am bridge , C am bridge  - O rościli 
o raz  g ład k ie , rów nież  m łocarn ię , s ieczkarn ie , w ia ln ie  itd ’.

W szystk ie  fa b ry k a ty , noszące cechę p ierw szorzędnego  
w ykonan ia , oddaje  f irm a  M alinow sk i hu rto w o  i de ta liczn ie , 
p rzyznając  odbiorcom  dogodne w a ru n k i reg u lac ji.

— P -

Maszyny do szycia „V eritas“
W dziedzin ie  p ro d u k c ji i  liandl.u m aszynam i do szycia  

jedno  z p rzedn ich  m iąjse w eksporcie, św iatow ym  z a ją ł  
m iędzy innem i ty p  „V eritas1*. P ro d u k c ja  tychże  m aszyn 
o p a r ta  je s t na  p rzesz ło  75-letn iem  dośw iadczen iu  i p r a k ­
tyce, to też  d la  k o n s tru k ty w n e j ich w arto śc i, m aszyny1 
„ V e rita s“ uznane  są  w  całym  św iecie za  ty p  p ierw szorzędny , 
z n a jd u ją c  n iezm iern ie  sze ro k ie  zasto sow an ie  i zby t. M a­
szyny  te  znane są  rów n ież  dobrze i na  ry n k u  po lsk im ,

gdyż chętn ie  u trzy m y w an e  są  na. sk ład z ie  p rzez  kup iec tw o  
b ran ży , bow iem  pośród  odbiorców  cieszą się najlepszą, 
o p in ją . G enera lne  zastępstw o  na W schodn ią  E u ropę  sp o ­
czywa w ręk ach  ekonom icznie silne j firm y Bernhard Da­
vidson w Gdańska, Reitbahn 19 20, k tó ra  dzięk i p rz y z n a ­
w anym  k u p iec tw u  w aru n k o m  dostaw y , u ła tw ia  nabycie 
i zb y t tego  to w a ru . W sk azan a  h u rto w n ia , s łu ż y  in te re so ­
w anym  n a  życzenie szczegó łow ą o fe r tą . — p — 1

Prasy owocowe
S zanow nem u k u p iec tw u  b ran ży  że laza , m aszyn  i n a ­

rzędzi zw racam y uw ag ę  n a  og łoszen ie  firm y  K. Pogo­
now ski, Łopuszka M ala, p. Kańczuga, k tó r a  w w a rs z ta ­
ta ch  sw ych  m echanicznych po łączonych z o d lew n ią  żelaza, 
w y tw arza  se ry jn ie  iprasy ow ocow e do  anżyitiku dom ow ego. 
W  o s ta tn ic h  la ta c h  dom ow a w ytw órczość  soków  ow ocowych

o raz  w in  jab łeczn ikow ych  ro zw ija jąc  się s ta le , p rzy b ra ła  
szerok ie  rozm iary , iwofoec czego ręczne  p rasy  ow ocow e 
do u ż y tk u  dom ow ego s ta ły  się dobrym  a rty k u łe m  zb y tu  
i w a rto  je  u trzy m y w ać  na  sk ładz ie . Firm ę. P ogonow sk i 
polecam y p rze to  n a jszerszem u  poparc iu  sfer in te re so w an y ch .

— p —

Dostawa materjałów izolacyjnych pochodzenia krajowego
J e d y n ą  w sw ym  rodzaju! p ro d u k c ji i n a jp o w ażn ie jszą  

w  k ra ju  fabryką, m a te r ja łó w  izo lacy jnych  i korkow ych  
je s t firm a  W ilhelm  M uller w Szarleju na G órnym  Ś ląsku , 
k tó r a  od d łu g ich  ju ż  la t  z a sp o k a ja  ro z leg łe  w  tym  w zg lę ­
dzie po trzeby  w ie lk iego  p rzem ysłu  g ó rnośląsk iego . O becnie 
zasięg  p racy  te j p laców k i dociera  do w szy stk ich  dzie ln ic  
k r a ju  i  do s ta ły c h  sw ych odbiorców  zalicza  ona zarów ne

liczne p ry w a tn e  zak ła d y  w y tw órcze  i hand le  a r ty k u łó w  
technicznych , jako  też  m iejsk ie  i k e tn u n a łn e  p rzed s ięb io rs tw a  
uży teczności pub licznej. F a b ry k a  sza r le jo w sk a , k tó rą  po­
lecam y sp ec ja lne j uw adze, w y tw a rz a  każdego  ro d z a ju  i g a ­
tunku izolacje ciepło i zimnochroujne o raz  'w szelkie pod 
ten  d z ia ł p ro d u k c ji pod legające  w yroby korkow e.

— P —

RUSZTA
do pieców pokojowych 

1 0 -1 6  cali T
9261

F.

RUSZTA
do kotłów ruchome, 

schodkowe i poligonalne 
DOSTARCZA po cenach konkurencyjnych i z pierwszorzędnych materjałów

E B E R H A R D T ,  Sp z o. p„ BYDGOSZCZ, Sw. Trójcy
T ODLEWY

ŻELIWNE MASOWE 
formowane maszynowo i
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PO STĘPY  
W W PRZEM YŚLE ^

(PRZEDRUK ARTYKUŁÓW DOZWOLONY JEDYNIE ZA PODANIEM ŹRÓDŁA).

D ypl.  inż. M . R Z Ę C K 1 .  '  "  ‘

Budowa nowoczesnych gazogeneratorów 
przemysłowych

(Dokończenie.)

(w k tórych  spalan ie  odbywa się z większą ak tyw no­
ścią), względnie usunąć tworzenie się tychże w miarę 
ich powstawania. Prowadzenie generatorów winno być 
ponadto  łatwo przystosowane do potrzeb ruchu. 
N o w o c ze sn e  udoskona len ia  k o n s t r u k c y jn e  w  budow ie  

gazogenera torów .
Nowoczesne udoskonalenia, w prow adzane przez 

konstruktorów  do budowy gazogeneratorów m a ją  prze- 
dewszystkiem na celu powiększenie mocy, oraz jak 
n a jd a le j  posuniętą automatyzację, celem pom niejsze­
nia p racy  obsługi.

Zadaniem  obsługi w generatorach niezautomaty- 
zow anych jest u trzym anie jednorodności w arstw y opa­
łu, usuwanie powstałych „dróg" pionowych, p rzeszka­
dzanie tworzenia się większej w arstw y koksu, łam a­
nie bloków żużla oraz okresowe oczyszczanie genera­
torów. Również do czynności obsługi należy regulacja  
dopływ u powietrza i pary  oraz u trzym anie grubości 
w arstwy opału.

Jednem  z ważnych udoskonaleń, wprowadzonych 
do nowoczesnych generatorów  gazowych jest au tom a­
tyczne oczyszczanie tychże, przez co unika się zak łó ­
ceń ruchu, powstałych przy oczyszczaniu ręcznem. W  
tym celu ustawia się generator ponad obrotową p o d ­
stawą, u suw ającą  automatycznie żużel. O ile w ’jed­
nych wykonaniach spotyka się s ta ły  skrobacz, od rzu ­
ca jący  żużel nazew nątrz  w czasie obrotu podstawy, 
o tyle w innych stosu je  się często i takie rozwiązania, 
w których  na powierzchni s ta łe j  podstaw y znajduje  
się w ruchu ramię, usuwające żużel nazewnątrz.

W  budowie generatorów spotykam y również i t a ­
k i  system, w k tó rym  autom atyczne usuwanie żużla o d ­
bywa się drogą zamiany dawnych s ta łych  rusztowin 
na rusztowiny obrotowe, lub też pozostające w ruchu 
wahadłowym. Oczyszczanie żużla uskutecznia się tu ­
taj przez zwykłe obracanie się rusztowin. M etoda ta 
zna jdu je  zastosowanie w generatorach o małej mocy, 
oraz gdy się chce polepszyć pracę  s tarych  typów ge­
neratorów, zna jdujących  się jeszcze w ruchu.

Usunięcie większych w arstw  żużla jedynie drogą 
autom atyczną okazało się bardzo trudne, tak, że w wie­
lu w ypadkach posiłkować się jeszcze należy obsługą 
ręczną celem potłuczenia prętem  większych warstw 
żużla. W  wielu natom iast system ach części ruchome 
są  w taki sposób opracowane, że większe warstwy żużla 
skruszone zostają o ścianki generatora.

Spraw a usuwania t. zw. „pionowych dróg", o k tó ­
rych  wyżej wspomnieliśmy, rozwiązana zosta ła  w ró ż ­
n y  sposób. Jeden  z bardziej rozpowszechnionych sy ­
stem ów o p ar ty  jest n a  stosowaniu metalowego ram ie­
n ia  chłodzonego cyrkulacją  wodną, obracającego się 
w górnej części w arstwy opału w taki sposób, że może 
przenikać do wnętrza tejże, lub też niwelować jej p o ­

wierzchnię. Ramię rozruchowe, względnie niwelujące 
zmniejsza znacznie pracę obsługi, przez co otrzym uje 
się silne odgazowanie. Zalety te są  charakterystyczne- 
mi dla nowoczesnych generatorów.

Do dalszych udoskonaleń zaliczyć należy u lepsze­
nie sposobu zarzucania opału, celem uzyskania możli­
wie jak najbardzie j jednostajnego rozdzia łu  tegoż. 
W arunek  ten rozwiązano w prak tyce przez umieszcze­
nie specja lnych stożkowych kłap, rozdzielających p a ­
liwo w części środkowej, lub też odrzucających siłą od­
środkową opał ku óbwodowi. iNiektóre modele gene­
ra to rów  zaopatrzone są  w rodzielcze bębny obrotowe, 
u trzym ujące s ta łą  warstw ę paliwa.

Spraw y podmuchu doprowadzenia pary  i ciągu 
również zostały odpowiednio opracowane, dzięki cze­
m u uzyskano cenne wyniki w eksploatacji. W  p ie rw ­
szym  rzędzie rozwiązano sp raw ę  równomiernego ro z ­
dz ia łu  powietrza pod w arstw ą paliwa. W  tym celu 
wprowadzono urządzenia, dzięki k tó rym  uniknięto za ­
tkania pewnej ilości otworów, doprow adzających p o ­
wietrze. Celem racjonaln . doprowadzania p a ry  wod­
nej, wprowadzono bezpośrednie wdmuchiwanie tejże 
przez rurociągi, doprowadzające powietrze, lub też 
przez zwykłe zmieszanie pary  z powietrzem, dopływa- 
jącem z wentylatora. Ponieważ p rodukcja  pary  wodn. 
wymaga ustawienia kotła, przeto celem zaoszczędzenia 
kosztów, połączono kocioł z generatorem  w jedną c a ­
łość. W  ten sposób uzyskano rozwiązanie najekono- 
miczniejsze, ponieważ zmniejsza ono koszty  eksp loata­
cji. Inne rozwiązanie oparte  zostało na nasyceniu po ­
wietrza wilgotnością. Równie baczną uwagę poświęco­
no spraw ie ciągu. Rozwiązania poszły tutaj w taki sp o ­
sób, że przewód wyjściowy gazu możliwie jak n a jb a r ­
dziej zbliżony został do pionowej osi generatora.

* ijc
*

W  powyższym opisie pominęliśmy badan ia  postę­
pu techniki w dziedzinie budowy generatorów na d rze­
wo, oraz na węgiel drzewny, przeznaczonych do bez­
pośredniego zasilania silników wybuchowych i których 
technika budowy znacznie różni się od budowy gene­
ratorów przemysłowych. Do sp raw y  tej oddzielnie 
jeszcze powrócimy.

Opisane rozważania wskazują, że technika budo­
wy generatorów przem ysłow ych ujaw niła  w ostatnim 
czasie znaczny rozwój. Gazy generatorów za ję ły  p o ­
czesne miejsce obok inn. paliw a m. in. paliwa stałego, 
płynnego, lulo też pyłu  węglowego. Zastosowanie gazu 
stało się dziś równie ekonomicznem jak i praktycz- 
nem, wym agając coraz mniej obsługi ręcznej. Dotyczy 
to specja lnie generatorów, do których wprowadzono 
nowoczesne ulepszenia i k tórych funkcjonowanie stało 
się wszećhstronnem z.e względu na wybitną reg u la r­
ność ruchu.
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Lokomotywy na łożyskach rolkowych

Celem wypróbowania i określenia zalet łożysk 
rolkowych zbudowano w  Ameryce ina polecenie 
I imkon Roller Bearing Co. w Cantou-Ohio w  firmie 

American Locomotive Com pany specjalną lokomo­
tywę, której wszystkie  łożyska zaopatrzono w rol­
ki. Lokom otyw a ta i z innych względów zasługuje 
też na uwagę. Jest to m aszyna typu 2 I) 2 (4 osie 
pędne, 4 osie pomocnicze), odpowiadające najcięż­
szym normalnym lokomotywom amerykańskich po­
ciągów pośpiesznych. Obliczona ona jest na  30 ton 
nacisku osi pędnych. Otóż celem próbowania  tej 
m aszyny na kolejach o słabszych szynach, gdzie 
nacisk 30 to,n nie jest dopuszczalny dobudowano 
mechanizm, k tó ry  pozwala odciążyć osie pędne 
przez podśrubowanłe obydwóch w ózków , k tóre ta­
kim sposobem przejmują dodatkowy ciężar, rozkła­
dając go na w iększą powierzchnię. Minimalny na­
cisk osi nednych jest w tedy  ca  28 ton, przyczem z 
powodu niemożności w  It alk ich w arunkach  w y k o rz y ­
stania całej mocy lokomotywy, pracuje ona na zrc- 
dukowanem ciśnieniu pary .

Drugą osobliwością nowej lokomoty w y jest za­
stosowanie wspólnych ka r te ró w  na obydwa łożyska 
każdej osi. Dalej znów, ze względu na  pewne w ła­
ściwości łożysk rolkowych, w nowej lokomotywie 
starano się do minimum sprow adzać  w agę  w s z y s t ­
kich części ruchomych. Między immemi wykonano 
korbowody, łączniki itp. ze stali o  specjalnie w yso 
k i ej w ytrzym ałości, dzięki czemu poważnie zredu­
kowano wagę mas ruchomych, co znowuż p rzy c z y ­
niło się do bardzo spokojnego i równego biegu ma­

szyny. Tak samo użyto na części, których nie uda­
ło się okapslować, a k tórych tarcie narażało je pod 
wpływem  kurzu na szybkie wycieranie się stali o 
takiej twardości, że naw et  drobny pył krzemionki 
nie jest w  stanie ich porysow ać.

Ogólne dane tej -lokomotywy są następujące:
Mech. zapędow y — 696/762/1854 m/m.
Rozstęp osi — 3911 m/m.
Rozstęp sum aryczny — 13.690 m/m.
Ciśnienie pary  — 17,6 at.
Pow ierzchnia ruszt. — 3356X2445 m /m =  8,2 -nr
Pow ierzchnia ogrzewania 33,45 n r

1,67 n r  
9,76 n r  i 

430.78 m 2
Powierzchnia w yparow ania  — 475.66 n r
Przeg rzew acz  — 200.39 irr
Ciężar no osiach pędnych — 119,74 t.
Ciężar ca łkow ity  w  biegu — 189.38 t.
Rozstęp osi w  lok om ot. +  tender — 23.262 m/m.
Rozumie się, że lokomotywa ta jest wyposażo­

na w stocke r“ i inne techniczne doskonalenia.
Dodać należy, że p rz y  budowie tej próbnej ma­

szyny .współpracowały 52 różne fabryki, które na  
niej chciały zadem onstrować i wypróbować w szyst­
kie -swoje nowe ulepszenia i wynalazki.

Jak nas informują spraw ność nowej lokomotywy 
jest doskonała i dlatego należy  przypuszczać, że 
dzięki niej -wiele nowinek znajdzie teraz zastosowa­
nie w technice kolejowej. (k-i)

Stan taboru i sieci Polskich Kolei Państwowych
W edług obliczeń Ministerstwa Komunikacji 

obecny stan taboru polskich kolei państw ow ych w y- 
nosi ponad 152.000 wagonów, z czego na  tabor oso­
bow y  przypada  11.000 wagonów, a na taibor kolejo­

w y 140.000 wagonów. W  tej ostatniej liczbie mie­
ści się 50.000 wagonów krytych, 67.000 węglarek, 
15.200 platform, 6.000 cystern  i 12.000 wagonów 
specjalnych.

Polskie Towarzystwo Sprzedaży
Wyrobów f irm y Wolier nocne Sp. z o. 0., Katowice

Specjalna Fabryka wąskotorowych kolejek polnych, leśnych i przemysłowych, lokomotyw, 
betoniarek, maszyn budowlanych itp. podaje niniejszym do wiadomości P. T. Interesentów, 
iż z dniem dzisiejszym otworzyło pod kierownictwem długoletniego fachowca

**♦ icicton g5-4Pg

Wyjaśnienia, prospekty, katalogi, kosztorysy, odwiedziny inżynierskie bezpłatnie. Łaskawe 
zapytania prosimy skierować pod adresem: Lwów, Plarfackl **.

—    9318
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Wspaniały rozkwit francuskiego przemysłu 
samochodowego

(Korespondencja  własna „ R ynku  M etal.")

Paryż, w październiku 1930,
I.

Od dn. 2 do 12 październ ika  odbywał się w olbrzy­
mich, im ponujących halach paryskiego G rand  Pal a is 
doroczny pokaz automobilizmu francuskiego  — X X I V  
Salon Autom obilowy.  P rze z  dziesięć dni t łum y zwie­
dzających przesuw ały  się wśród różnorodnych ekspo­
natów, W  tłumie tym obok świetnej elity towarzyskiej 
stolicy Francji,  przeważali jednak przedstawiciele 
francuskiego s tan u  średniego, tej podwaliny Republiki 
Francuskiej. Dzisiaj bowiem już we Francji,  podobnie 
jak w St, Z jednoczonych automobil przesta ł  być  
przedm iotem  zbytku ,  dostępnym  jedyn ie  dla nielicz­
nych szczęśliwców, a stał się pow szechnym  środkiem  
transportowym oraz częstokroć niezbędnem narzędziem  
pracy. Obecnie samochód posiada we F ranc ji  zarówno 
niemal każdy przedstawiciel inteligencji pracującej, t. 
zw. wolnych zawodów, jak i drobniejsi sklepikarze, 
f ryzjerzy  itp.

P rzyznać trzeba, że francuski p rzem ysł  au tom o­
bilowy w yka zu je  w ielką rzutkość, e lastyczność i um ie­
jętne dostosowanie się do potrzeb swych klientów.  
Skala wytwórczości francuskiej jest niezwykle roz le­
głą. W  tegorocznym Salonie Automobilowym widzie­
liśmy wozy wszelkiego typu. Od wspaniałych luksu­
sowych limuzyn Hispano-Suizy, D e la g ea  i innych, 
skończywszy na skromnych Peugeoi'ach, Citroen'ach, 
R en au l tach ,  R osengar t’ach, k tórych  tańsze typy k o ­
sz tu ją  po kilkanaście tysięcy franków, tj. kilka tys. 
z ło tych i nie p rzekracza jąc  kwoty tysiąca dolarów, są 
dostępne dla najszerszych warstw kupujących.

Zdum iew ającą jest również inwencja, jaką w y k a ­
zuje francuski przem ysł akcesoryj samochodowych. 
Obok wszelakiego rodzaju  zasadniczych akcesoryj z 
roku na rok ulepszanych, jak opon samochodowych, 
lamip, klaksonów, francuski przem ysł w ytw arza  ca ły  
szereg ar tykułów  samochodowych takich, jak nietłu- 
czące się szkło samochodowe, liczniki, p rzyrządy  do 
ogrzewania automobili, specja lne aparaty , ułatw iające 
sygnalizację  i prowadzenie i tysiące różnych drobnych 
akcesorjów, będących w yrazem  ostatnich zdobyczy 
techniki, a w wysokim stopniu u łatw iających kierow a­
nie samochodami.

Licznie również reprezentow ane są na  tegorocz­
nym Salonie Automobilowym fabryki karosery j.  Obok 
prawdziwych jeżdżących pałaców, zmontowanych na 
chassis Rolls Royceow , Hispano Suize, Delage ow, za ­
opatrzonych w najw yszukańsze a r ty k u ły  zbytku, p rze ­
ważają  drobne cacka sz tuki  karoseryjnej, potrafiące

zamienić i skromnego Ford'a w prawdziwie w ykw in tn y  
pojazd.  J ak  dotychczas, dominują limuzyny. Karose- 
r je  t. zw. sportowe, odkryte  torpeda, znikają  prawie 
całkowicie z użycia, w kategorji wyścigowej jedynie 
zachowując oczywiście sw oją  domenę, Jed n ak że  tego­
roczne k a ro se r je  limuzyn w ykazują liczne ulepszenia 
zarówno pod względem formy, jak i wygodnego ro z ­
łożenia siedzeń (lansowane są  siedzenia rozkładane 
jak łóżka), oraz roztw ieranych dachów (carosserie 
decapotab le) .

W śród  samochodów francuskich najświelniej r e ­
prezentowane są  znane wielkie firmy, jak Hispano- 
Suiza, Delage, Voisin, Renault, Citroen, Berliet, 
Markis, C henard-W alker,  Peugeot, Panhard-Levassor, 
Talbot, Hotchkiss, La Licorne,' Rosengart, de Dion- 
Bouton, Bugatti itp. Obok tego licznie były  rep rezen ­
towane firmy zagraniczne takie, jak Rolls-Royce, Lin­
coln, Ford, Fiat, Studebaker, Isotta Fraschini, Lancia, 
Mercedes-Benz, Tatra , Duesenberg i wiele innych.’

Szczególnem jednak zainteresowaniem cieszyły 
się maszyny francuskie. Cena ich naogół jes t  znacznie  
niższa od wozów zagranicznych, zarówno dzięki  taniej 
produkcji, jak  i cłu od samochodów zagranicznych, 
które zostało ostatnio szczególnie podw yższone dla 
wozów pochodzenia amerykańskiego. Ponadto sam o­
chody francuskie zużyw ają  naogół znacznie mniej ben­
zyny ,  niż w ozy  am erykańskie,  s tąd  też są  b a r ­
dziej ekonomiczne. To też przywóz samochodów do 
F ranc ji  m aleje  coraz więcej, w r, ub. wynosił za­
ledwie 12,400 samochodów przy ogólnej produkcji 
francuskiej, wynoszącej blisko 246 tys. wozów.

Najw iększem  powodzeniem wśród szerokiej p u ­
bliczności cieszą się sery jne  m ark i takie jak Citroen, 
Renault, Peugeot itp. Coraz większem powodzeniem 
cieszy się również wprow adzony dopiąro przed dwo­
ma laty samochód marki Rosengart. W ozy (tego typu 
charak terystyczne są  ze względu ną  niezwykle drobne 
rozmiary karosery j,  tak, iż przy większych limuzynach 
w yglądają  jak prawdziwe liliputy lub zabawki dla 
dzieci. W ozy te jednak ze względu na znaczną w ytrzy­
małość, n iską cenę i dostosowanie do ruchu  m iejskie­
go odnoszą poważny sukces. W śród  marćk luksuso­
wych przoduje ciągle Hispano-Siuza, której wspaniałe 
m otory sześcio-cylindrowe stanowią ostatni wyraz n o ­
woczesnej techniki. W śród typu  motorów dominują  
oczywiście motory cztero-cylindrowe, o raz coraz licz­
niejsze są  motory ośmio-cylindrowe, podczas gdy typ 
sześciocylindrowy jest coraz rzadszy.

Battaglia Roman.
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Kryzys światowej produkcji 
samochodów

Spadek produkcji wynosi 31 procent.

Według niemieckich danych statystycznych, 
światowy kryzys gospodarczy spowodował kolosal­
ny spadek produkcji amerykańskich fabryk samo­
chodowych. Spadek ten osiągnął 36 proc. Produk­
cja samochodów osobowych i ciężarowych w Sta­
nach Zjednoczonych w pierwszych 8 miesiącach r. 
ub. wynosiła 4.444.947 sztuk, zaś w rb. w tym czasie 
wyniosła zaledwie 2.835.622. Również i w innych 
krajach produkujących samochody, spadek produk­
cji wyraził się przeciętnie o 10 do 30 proc. Spadek 
produkcji światowej wynosi około 31 proc.

Ten stan rzeczy należy przypisać w pierwszym 
rzędzie skurczeniu się zdolności nabywczej ludności 
wszystkich krajów. Spadek wywozu ze Stanów 
Zjednoczonych wyraził się w rb. cyfrą 49,8 proc., 
kształtując się w pierwszem półroczu następująco:
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Część świata 1930 sztuk 1929 sztuk
Europa 63.500 96.319
Płn. Ameryka 33.645 56.388
Płd. Ameryka 23.899 77.190
Azja 22.515 36.087
Oceanja 10.670 36.366
Afryka 7.729 20.042

Ogólny wywóz 161.958 322.392
Wybitne podwyżki cel na wozy amerykańskie 

w Europie zahamowały import, niemniej jednak przy­
kład Południowej Ameryki i innych części krajów 
świadczy wybitnie, iż obecny kryzys gospodarczy, 
który jest kryzysem światowym surowców, przy­
czynił się do tego kolosalnego spadku wywozu sa­
mochodów ze Stanów Zjednoczonych. Przypusz-
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czać należy, iż poprawa sytuacji nastąpi dopiero po 
złagodzeniu kryzysu w państwach rolniczych i pań­
stwach produkujących surowce.

Nowy system badania pierścieni tłokowych
Donoszą nam, że znana w świecie fabryka sa­

mochodów Dodge Brothers w Detroit zastosowała 
obecnie nowy system badania pierścieni tłokowych.
System ten polega na przeprowadzaniu prób w wa­
runkach możliwie jak najwięcej zbliżonych do 'nor­
malnych warunków pracy pierścienia w cylindrze 
samochodowym.

używa fabrykaCelem określenia szczelności ___
Dodge aparatu w kształcie cylindra. Z jednej stro­
ny do cylindra tego dochodzi powietrze pod znacz- 
nem ciśnieniem, z drugiej znajdują się aparaty kon-

„American Petroleum Association" postanowiło 
w tych dniach obniżyć ceny eksportowanej benzy­
ny, a mianowicie przy eksporcie do Anglji o 2 centy, 
przy wywozie zaś do Niemiec, Francji i Belgji o 1,5 
centa. Stoi to w ścisłym związku ze znaczną zniżką 
cen benzyny na wszystkich niemal rynkach europej­

Zniżka cen benzyny

trolne, które automatycznie pozwalają odczytać 
szczelność pierścieni włożonych do cylindra.

Podobnie odbywa się pomiar szerokości szcze­
liny, przyczem uwzględnia się wymagane przez wa­
runki pracy-przeciętne ciśnienie jakie pierścienie ma­
ją wywierać na ścianki cylindrów.

Inne pomiary uskutecznia się już zwykłcmi, po­
wszechnie stosowaneimi przyrządami, wskazania ich 
przelicza się jednak na warunki,'odpowiadające wa­
runkom technicznym i mechanicznym, panującym w 
cylindrze motoru samochodowego, znajdującego się 
w ruchu. (Automotive Industries.)

skich. 2 drugiej jednakże strony amerykańska ben­
zynowa organizacja eksportowa, do której należy 15 
wielkich amerykańskich koncernów naftowych, zmu­
szona była obniżyć ceny wskutek ostrej walki kon­
kurencyjnej z nienależącemi do tei organizacji karte­
lowej przedsiębiorstwami.

Monopol autobusowy w Rumunji
Zakłady Skody w Pilznic przedłożyły rządowi 

rumuńskiemu ofertę na objęcie monopolu dla ruchu 
autobusowego^ w Rumunji, za co chcą opłacać rocz­
nie 40 miljonów lei. Poza tern wspomniane towa­
rzystwo skłonne jest do udzielenia pożyczki w w y­
sokości 4 miljardów lei na budowę dróg. Amortyza­

cja pożyczki ma w myśl tej oferty być dokonana 
przez wpłaty roczne zakładów Skoda za koncesję 
autobusową. Dotychczasowe dochody państwa z 
koncesyj samochodowych wynosiły rocznie najwy­
żej 100 miljonów lei.
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Ford podniósł zarobki
Pisma niemieckie podają w  formie sensacji 

oznajmienie kierownictwa berlińskiego oddziału za­
kładów samochodowych Forda z dnia 15 tan. w  spra­
wie nowych płac w  jego zakładach.

Płace te podniesiono z 2,40 mik. ma 2.50 mk. (5 
zł 30 gr) za godzinę, przyczem oznajmiono, że czyni

się to wobec wydatniejszej ipracy danego robotnika 
i w  celu powiększenia jego zdolności kupna.

Równocześnie dodają, że ta podwyżka dotyczy 
2.100 robotników zakładów Forda iw Niemczech. 
Produkcja tych zakładów powiększyła się w  ostat­
nim czasie o Około 15 procent.

Ciekawe stosunki samochodowe w Ameryce
Szofer taksówki Nowo-Jorskiej wykazuje zaw­

sze wielkie zainteresowanie się swoim pasażerem. 
W  trakcie skomplikowanego manewrowania wozem 
w labiryncie ruchu ulicznego, kierowca taksówki 
Nowo-Jorskiej niejednokrotnie prowadzi rozmowę ze 
swoim pasażerem, dzieląc się z nim swoimi kłopo­
tami, poczynając od ostatniego zajścia jakie miał z 
pewnym pasażerem, a kończąc na nadziejach jakie 
pokłada na wychowaniu swojej najmłodszej lato­
rośli, którą zamierza kształcić fachowo.

Rysem charakterystycznym Nowo-Jorskiego 
szofera jest jego upodobanie do konwersacji. Jest 
jednak zasadniczo w miarę wstrzemięźliwy, oczeku­
je bowiem zachęty ze strony pasażera i w  razie jej 
otrzymania rad ją wykorzystuje, zapuszczając się 
w długie gawędy. *

Władze miejscowe przyczyniają się do ustale­
nia pewnego łącznika między pasażerami a szoferem, 
mianowicie przez rozporządzenie na mocy którego 
fotografia szofera opatrzona jego podpisem winna 
być umieszczona na miejscu widocznem wewnątrz 
taksówki. Chociaż więc osoba przewożona niewie­
le lub wcale się nie interesuje człowiekiem, któremu 
czasowo życie swoje powierzyła, niemniej patrząc 
na jego podobiznę i dowiadując się jego nazwiska, 
udziela jej się bezwiednie pewne zainteresowanie.

Obliczono w przybliżeniu, że około 40.000 tak­
sówek krąży stale po mieście N.-J., upatrując ama­
tora na jazdę, zamiast wyczekiwać na niego na miej­
scu postoju. Na niektórych jednak ulicach krążenie 
taksówek nie jest dozwolone, naprz. na Fifth Ave, 
gdzie tylko na ostry gwizdek daje się ją sprowadzić, 
wyjąwszy oczywiście dni deszczowe, wówczas bo­
wiem prawie niemożliwehn jest dostanie taksówki, 
gdyż mieszkańcy Nowego Jorku wolą taksówki od 
parasoli.

Mniej więcej 50% ruchu kołowego w Nowym 
Jorku stanowią taksówki, które należą do kilkuna­
stu przedsiębiorstw, ubiegających się wzajemnie
0 posiadanie takiego typu taksówek, które, najlepiej 
odpowiadają upodobaniom publiczności. Niema 
prawdopodobnie miasta na święcie, które mogłoby 
poszczycić się bardzo luksusowemi taksówkami
1 większą ich różnorodnością jak Nowy Jork. Są 
one obszerne, bardzo wygodne i doskonale u trzy­
mane. Szofer, k tó ry  nie dba o to, ażeby wóz jego 
byłju trzym any w  jak najlepszym stanie ,traci zaro­
bek, gdyż publiczność z takich wozów niechętnie 
korzysta. Zniszczony wóz nie wytrzymuje konku­
rencji w porównaniu z pięknie odświeżonym samo­
chodem, połyskującym chromowanym metalem i la­
kierem. Wielu szoferów stara się nawet o dostar­
czenie papierosów i gazet swoim pasażerom, sądząc 
słusznie iż zabiegliwość ich zostanie wynagrodzona 
hojnym napiwkiem.

W  ciągu ostatnich pięciu lat zanikły zupełnie 
taksówki o pojedynczych właścicielach, a to wsku­
tek konkurencji dużych przedsiębiorstw, które utrzy­
mują taksówki w ruchu przez całą dobę, zmieniając 
kierowców co 8 godzin.

Wszystkie taksówki zaopatrzone są w takso­
metry, których taksa jest jednolita i niska, wynoszą­
ca 15 centów za pierwsze ćwierć mili ang. (1 mila 
=  1.853 m.) lub kurs krótszy niż % mili, za każde 
następne ćwierć m ili — 5 centów. Szoferzy wolą 
krótsze kursy od dłuższych i niechętnie podejmują 
się wieźć pasażera na odległe krańce, chyba że maja 
zapewnioną drogę powrotną.

Szoferzy Nowo-Jorscy stanowią specjalny typ 
ludzi, których zachowanie się wzbudza całkowite 
zaufanie. Doskonale orjentują się we wszystkich 
dzielnicach tej wielkiej metropolji, celując w umie­
jętności skracania kursów. „Skracanie" kursów nie 
jest łatwe w Nowym Jorku ze względu na regular­
ność ulic oraz ściśle obowiązujące przepisy ruchu 
ulicznego, lecz za to gdy szoferowi uda się prześli­
zgnąć wzdłuż ruchliwej arterji, regulując szybkość 
tak umiejętnie, by nie był nigdzie zatrzymany na 
dłużej oraz gdy uda mu się zręcznie wyminąć słupy 
kolejki elektrycznej, dojeżdżając w rekordowym cza­
sie do wyznaczonego adresu, wówczas uśmiecha się 
triumfalnie i chełpi się swoją zręcznością. Chociaż 
zarobił mniej, jednak rad jest, że udało mu się zy­
skać na czasie.

N o w o i i l  A U T O M O B I L I Ś C I  N ow ość!

ŚWIECA ZAPŁONOWA
DO SILNIKÓW SPALINOWYCH

P a te n t zg ło szo n y  6. V III. 1930 r. L. P. 31807.
Św ieca za p ło n o w a  system Dom iszewski posiada następujące
z a le ty :  Elektrody jej nie zaoliwiają się i dają się ustawiać 

bez naginania. Izolacja jest niepękająca, niewraż­
liwa na gorąco i uderzenia. Świeca daje się łatwo 
rozbierać i czyścić. Wskutek tych zalet, świeca 

ło y  System Domiszewski jest niezawodna i najtrwalsza 
“  w użyciu. Prawidłowy ruch silnika osiągniecie, sto­

sując świece zapłonowe Systemu Domiszewskiego. 
FIRMA WYTWÓRCZA Żądajcie ofert!

W arsztaty m aszynowo-tectiniczne if. Domiszewski i Syn. K ołom yja
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m a to c y k lo w e j  i m aszyn  rolniczych
na rok 1931
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KALENDARZ FACHOWY j e s t  dla firm w y tw ó r ­
czych i h u r to w y ch  nadzw yczaj k o rz y s tn ą  okazją  
za re k lam o w a n ia  s ię !  K oszt j e s t  jed n o razo w y  
i n ieduży , a rek lam a  w a ż n a ,  a k tu a ln a  i s k u te c z ­
nie dz ia ła jąca  p rz e z  cały długi ro k !  Firmy, k tó- 
reby  chciały w ziąć  udz ia ł  w  za rek lam o w an iu  się , 
p ros im y  o szybk ie  z g ło szen ia .
Administracja „Rynku M eta low ego  i M aszynow ego"

P o z n a ń ,  ul. W ielka  10. Telefon 22 .77 .
P. S. Kto teraz Fachowy Kalendarz zamówi, tego ftrma zamiesz­
czoną jeszcze będzie w spisie subskrybentów Fachowego Kalendarza.

Samochód
ciężarowy (2 tony) w najlepszym stanie, nowe opony, cena 
4000 zł, sprzeda 555

T . C lm m r * jń s k i ,  T o r u ń , Prosta 15-17.

Ford limuzynę, dobrze utrzymaną, sprzeda 
W o j c ie c h o w s k a ,  T o r u ń ,

Kościuszki 40a. 655

Limuzynę „Forda
2—3 osobową, 1928, zupełnie nowe ogumo- 
wanie, w bardzo dobrym stanie, gotową do

jazdy, a p r i e d a  t a n i o  555

Dr. S zukalsk i, Koronowo.

czteroosobowy Morris limuzyna, w dobrym 
stanie, na nowych gumach, sprzedam za

------------------------  2,500 zł gotówką. 545
k u z e n k o ,  T a r n ó w , K r a k o w a k a  2 ,  111 piętro.

Niebywała okazja
Auto 6-osobowe „Bulek* w bardzo dobrym stanie, wartości 
12.000 zł ze względów familijnych do sprzedania za bezcen 
za kwotę zł 5,000. 506

K a t z ,  Ł ó d ź ,  P o łu d n io w a  » .  
0000000000000000000000000000000000000000

S am ochód
„Ford* limuzyna po remoncie, w dobrym stanie sprzedam tanio- 

J u r k o w s k i .  T o r u ń ,  K o ś c i u s z k i  5 .

Przyczepkę ciężarową
od 5 do 10 ton poszukuje celem kupna

IMPREGNACJA, Bydgoszcz,
ul. Marszałka Focha 46. -556

M O T O C Y K L
w baidzo dobrym stanie z przyczepką sprzeda P a p r o c k i  

L u b l in ,  Z a m o j s k a  3 . 111

PEDAB w TORUNIU
SP. Z OGR. ODP.

poleca się do wykonywania

Hal z dachami o dużej rozpiętości
z d rz e w a  
że laza  
i że lazo -  
b e to n u .

9088a
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Elastyczne łączniki kardanowe z gumowej tkaniny
W  wielu wypadkach musimy uciekać się do ela­

stycznego połączenia iwałóiw. Zachodzi to wtedy, 
kiedy przez połączenie elastyczne amortyzuje się 
uderzenia lub gwałtow ne zmiany obciążenia. Po­
dobne połączenie jest też  konieczne w  wypadkach 
kiedy obydwa w ały  nie leżą !w jednej limji lub też 
od liniji tej się mogą chwilami odchylać. Najdaw­
niejszym typem tego rodzaju połączenia był kla­
syczny łącznik kardana (wynaleziony przez s ław ­
nego uczonego-matematyka Kardana), który osta t­
nio tak technicznie przekonstruowano, że naw et w 
bardzo trudnych warunkach spełniał on doskonale 
swe zadanie. P rócz  łącznika tego typu używ ano też  
połączeń kulowych i innych.

Ostatnio jednak zaczyna coraz więcej rozpo­
wszechniać się łącznik zupełnie innego typu, który 
dzięki siwej nadzwyczajnej prostocie konstrukcji 
zdobywa wielkie uznanie techników. Jest  to łącznik 
tarczowy, w ykorzystu jący  w łaściwości tkaniny ce­
lem uskutecznienia połączenia możliwie elastyczne­
go. Łącznik ten składa się z dwóch nasadek, które 
umocowuje się na końcach w ałków  i są za­
opatrzone w  trójkątne głowice z otworami do 
śrub oraz z ta rczy  z gumowanej tkaniny. Tarczę 
taką, zależnie od jej wielkości oraz wym aganej w ięk­
szej lub mniejszej w ytrzym ałości w ykonyw a  się z 
jednej w a rs tw y  tkaniny lub też z kilku. Um ocowa­
nie obydwóch głowic do tarczy uskutecznia się przy 
pomocy długich bolców, zaopatrzonych na końcu w  
gwinty. Celem uniknięcia uszkodzenia tkaniny 
o tw ory  jej są zabezpieczone specjaluemi podkładka­
mi. „Sprężynow anie1' łącznika tarczowego z tkani­
ny  osiąga się dzięki temu, że każda trójkątna gło­
wica umocowana jest do sw y ch  tfzech o tw orów  i nie 
łączy się w  żaduern miejscu metalicznie z drugą. 
Ponieważ sama tkanina ta rc zy  jest dość elastyczna

i posiada znaczną zdolność uginania, łącznik tego ro­
dzaju pozwala  ma bardzo elastyczne sczepieuie ze 
sobą dwóch w ałów .

Zalety łącznika z tarczą  z gumowanej tkaniny 
są: t

1. Nadzwyczajna prostota konstrukcji i łatwość 
montowania.

2. Niższa cena w porównaniu z precyzyjnemu 
łącznikami innych systemów.

3. Lekkość.
4. Zdolność am ortyzow ania  różnych w s t rz ą ­

sów bez konieczności używania  zawiłych komstruk- 
cyj sprężynowych.

5. P raca  bez sm arow ania  i kłopotliwej obsługi.
Tylko pod jednym względem ustępują łączniki

te łącznikom innych systemów. Mianowicie nie da­
ją się one stosow ać w tych wypadkach, kiedy wcho­
dzi w grę znaczna różnica k ą tó " 7 pomiędzy obydwo­
ma wałkami.

Ostatnio duże zastosowanie zaczynają znajdo­
wać łączniki z tarczą  z tkaniny elastycznej w budo­
wie samochodów. Stosują je też i p rz y  m otocyk­
lach do napędu tylnego koła gdyż amortyzują one 
doskonale wszelkie szarpnięcia, niszczące z jednej 
strony  motor, a z drugiej oponę koła.

Zależnie od itego jakie w ym agania  s taw iam y 
nowem u system owi łączników, należy  w ybierać  ten 
lub ów typ. I tak  tnp. do przenoszenia niewielkiej 
mocy przy .zachowaniu możliwie dużej elastyczności 
używa się tarcz  cienkich o nieco większej średnicy, 
p rzy  dużych mocach natomiast i w  w ypadkach  kie­
dy nie zależy nam na bardzo znacznej elastyczności 
używa się tarcz grubych.

W edług doniesień pism zagranicznych podobne 
łączniki zastosowano i p rzy  row erach  o napędzie 
b e z ł a ń c uch o w  ym .

Nawrót Ameryki do rowerów
Przed  paru tvgodniami odbyła się bardzo w aż­

na konferencja doroczna w  Atlantic C ity  N. J. w  
której wzięli udział najpoważniejsi finansiści zain tere­
sowani w amerykańskim przemyśle i handlu ro w e ­
rowym. Po omówieniu spraw  bieżących postano­
wiono, że w  now ym  roku finansowym na reklamę 
row erów  poświęci się większe isumy niż dawniej 
gdyż, jak to sta tystycznie  stwierdzano, w  danej 
branży  reklama dobrze się opłaca. Poza tern s tw ier­
dzono, że w szechśw iatow y kryzys  gospodarczy 
wpłynął bardzo dodatnio na rozwój przemysłu ro ­
werowego w Ameryce. Zdaniem J. P. F oga r ty ‘ego, 
sekretarza stowairzyseznia producentów row ero ­
wych, dalsze pogłębianie się kryzysu, a raczej jego 
skutków, gdyż Amerykanie są  zdania, że największe 
nasilenie już minęło, powinno jeszcze przynajmniej 
przez jeden lub dw a sezony  działać bardzo dodatnio 
w branży rowerowej. Mianowicie w  Ameryce już 
od lat przyzw yczajono się do wygodnej komunika­

cji, do dojeżdżania z dalszych miejsc do pracy , do 
szybkiego załatwienia różnych interesów. Rozumie 
się, że w  dobie ogólnego dobrobytu i niesłychanie 
dogodnych w arunków  kredy tow ych  w iększość lud­
ności korzysta ła  w  tym celu z samochodów. Obec­
nie jednak, z powodu bezrobocia i poważnego obni­
żenia się sztandartu  życiowego dawniejsi posiada­
cze samochodów starają się zastąpić kosztow ne w 
utrzymaniu m aszyny tamiemi rowerami. Byw a np. 
że samochód niszczy, się, a na kupienie now ego brak 
pieniędzy, wtedy właściciel samochodu zaopatruje 
się w  rower. Zdarzają się naw et często wypadki, 
że właściciele zupełnie dobrych i nowych sam ocho­
dów, chcąc uniknąć w iększych  kosztów kupują ro ­
w ery  i z samochodu korzysta ją  tylko wyjątkowo. 
Rozumie się, że bardzo w ażnym  czynnikiem jest tu 
prpopaganda, k tóra s ta ra  przekonać każdego ame- 
rykaniua, że jazda na row erze  jest najprzyjemniej­
sza, najhigjeniczniejsza, maijekonomicznieijsza itd.
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Ze sportu motocyklowego i rowerowego

Zawody zręczności jazdy motocyklowej w Król.-Hucie
Piękna jesień ożyw iła  boiska isiportoiwe Śląska. Piękną 

ruchliwością odznacza się Śląski K ł. M ot. iw Katowicach, k tó ­
ry  u es t jednym z najlepszych (klubów motoicyklowyah w  Polsce.

Niedawno SiMIK. urządził na Stadjoiwie w  Król. Hucie cie­
kawą ia.zdę zręczności motocyklowej. Impreza ta odbyła się 
już raz w  rolka 1927 ma boisku IFC. Już wówczas znalazła 
dużo zwolenników. Nic więc dziwnego, że świadkami oneg- 
dajszej imprezy b y ły  tysiączne tłumy, k tó re  z wieilkiem zain­
teresowaniem śledziły walkę o izdobyeie Itytutu najlepszego 
jeźdźcy motocyklowego w jeździie zręczności. M istrzem ,tym 
został znany na Śląsku motocykli is ta Kreimiiin (SKM) ina DKW „ 
gdyż trudne w arunki spełnił bez pumktólw karnych, uzyskując 
nadito najlepszy czas dnia.

Program Im prezy byt udatnie ułożony. Zawodnicy (28) 
mieli do pokonania szereg ciekawych konlkureincyj, jak: jazdę 
na desce, zerwanie kiełbasek, wpicie .szikilamlki w ody, przejazd 
przez beczkę, jazda pomiędzy flaszkami, wyłamie dwukrotnie

wiadra w ody, przejazd przez las, przechodzenie iprzez wrota, 
płot ipółtoraimeltrowe} wysokości, kopnięcie p iłką dio bramki, 
przejazd przez pomost i  iszerelk innych. Do najtrudniejszych 
zadań należało przejechanie pomiędzy rzędami flaszek, wsta­
w ionych w  różnych kierunkach. Poza najlepszym czasem w y ­
magało się o>d zawodników miiełada zręczności i  opanowania 
maszyny. Ułatwione mieli zadanie zawodnicy maszyn lże j­
szych i słabszych. Do atrakcji zawodów należały również 
skoki motocyklowe, urządzane po raz pierwiszy na Śląsku. Re­
kord Polski (6.85) dzierżył doskonały zawodnik Bogusławski. 
Do konkurencji stanęło 6 maszyn. Rewelaeyj,nenii okazały 
się skoki ambitnego Ra rug i iz SlKjM. na ;B. M . W ., k tó ry  uzy­
skał najdalszy skok 8.25 m,tr. 2) Liteik (SKM) 7.95. 3) Bogu­
sławski 7.90 m tr. 4) Wreciomo 7.45 metr. 5) Paszek 6.40 m tr.

Do jazdy zręczności startowało 28. Pierwsze miejsce 
zdobył Kremim bez puinktów karnych, w  dalszej' kolejności 
usadowili isiię: Karuiga, Bogusławski i  inni.

Kolarski bies okrężny po raz pierwszy w Polsce
W  najbliższą niedzielę i(i26 października) publiczność spor­

towa Lw owa będzie miała nielada atrakcję. Kolarze lwowscy 
wzorując się na okrężnych wyścigach automobilowych, urzą­
dzają okrężne w yścig i kolarskie; s ta rt i  meta znajdować się 
będą na placu Targów Wschodnich, Ikoto w ieży anten, rad io ­
stacji; trasa prowadzi aleją dojazdową do drogi stryjsfciej, dro­
gą sfryjsiką, drogą boczną do e lektrowni m iejskiej, ul. Poniń-

sikiego zpownotem na ,pl. Targów (Wschodnich. Okrążenie 
wynosi około 2500 mitr. Na pl. Targów Wschodnich organiza­
to rzy przygotowuj ą miejsca siedzące dla publiczności. Podczas 
zawodów będzie przygryw ać orkiestra Wojskowa. Organizacją 
zajmuje się Lwowskie Towarzystwo Kolarzy i  Motorzysótw. 
W  programie b ieg ' 10 okrążeń (około ,25 km.), 8 okrążeń (20 
kim.) .i k ilka  pomniejszych biegów.

„VERITAS’ maszyny do szycia
Od 75 lat słynne w ca­
łym świecie i uznane za 

pierwszorzędne.

Generalny zastępca na Wschodnia 
Europę:

Bernhard Davidson
GDAŃSK-Reitbahn N r. 19 20
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E L E K T R O -  
I  R A D IO T E C H N IK A

ORGAN ZWIĄZKU PRZEDSIĘBIORSTW ELEKTROTECHNICZNYCH NA POLSKĘ ZACHODNIĄ 
ORGAN ZRZESZENIA PRZEDSIĘBIORSTW RAD.JOTECHNICZNYCH W WIELKOPOLSCE.

POD REDAKCJA LEONA KOZŁOWSKIEGO.

Elektryfikacja m. Aleksandrowa
Memorial Rady Miejskiej do władz.

Na jednem z ostatnich posiedzeń Rady Miejskiej 
m. Aleksandrowa rozpatrywana była sprawa przy­
śpieszenia elektryfikacji miasta.

Miasto, posiadające około 14.000 mieszkańców, 
ma charakter fabryczny. Otprócz rozwiniętego prze­
mysłu pończoszniczego, Aleksandrów posiada fabry­
ki tkackie i fartbiannie, które przeważnie pędzone są 
motorami ropnemi. Zarząd miaslta w  trosce o roz­
wój przemysłu troszczył się o elektrownię, którą 
uruchomił w roku 1922.

Elektrownia miejska posiada w chw ili obecnej 
siłę 80 K. M. W ytwarzana tą drogą energja świetl­
na zaspakaja zaledwie dwudziestą piątą część fa­
brycznego zapotrzebowania. Wydajność obecna 
elektrowni aleksandrowskiej wyraża się cyfrą 50000 
kilowatgodzin, podczas gdy potrzeby wynoszą 
1.500.000 kilowatgodzin.

Elektrownia miejska jcslt pędzona dwoma moto­
rami ropnemi, które w  ciągu 8-letniej pracy izużyły 
się do tego stopnia, iż wkrótce mogą stać się nie-

dalszego użytku. Ewentualność taka 
mogłaby kompletne unieruchomienie

zdatnemi do 
spowodować 
przemysłu.

Obecny zarząd miasta zabiega o rozwiązanie tej 
kwestji. Koncepcja pewnej grupy kapitalistów, któ­
rzy w roku 1927 zamierzali wybudować dużą elek­
trownię oraz Elektrowni Łódzkiej o przyłączenie 
miasta do sieci łódzkiej, upadła z przyczyn od mia­
sta niezależnych, mimo, iż obie koncepcje by łv  do­
godne. Również starania zarządu miasta o uzyska­
nie pożyczki nie zostały uwzględnione. Zważywszy 
na to, iż w razie zepsucia się obecnej elektrowni, 
miastu grozi katastrofa formalnie, na posiedzeniu 
Rady Miejskiej powizięto uchwałę wysłania odpo­
wiednich memorjałów do W ydziału Powiatowego, 
Urzędu Wojewódzkiego i Ministerstwa Robót Pu­
blicznych. W  memorjale tym  zarząd miasta wska­
zuje, iż miasto nie może pozostać bez elektryczno­
ści ze względu na bezpieczeństwo publiczne, dużą 
konsumeję prądu świetlnego i redukcję robotników.

Elektryfikacja mieszkań prywatnych w Anglji 
i w Stanach Zjednoczonych Ameryki Południowej

'Na odczycie, poświęconym temu zagadnieniu 
i wygłoszonym w jednym z oddziałów British Elec­
trical Developpement Association (E. 1). A.) — An­
gielskiego Stowarzyszenia Rozwoju Elektrycznego, 
inżynier C. F. Wells przytoczył szereg danych o ak­
cji, zorganizowanej przez to stowarzyszenie, celem 
zwiększenia zużycia prądu w gospodarstwie dorno- 
wem. Ilość ogólna odbiorców prywatnych wynosi 
obecnie w Anglji 2.600.000. Przeciętne zużycie ener- 
gji elektrycznej jednego odbiorcy prelegent ocenia 
na 400 do 500 kWh rocznie. Roczny przyrost zbytu 
prądu, oddawanego przez angielskie elektryczne 
przedsiębiorstwa publiczne, wyniósł za ostatni rok 
ł l  proc. z dość szerokiemi jednak odchyleniami w 
poszczególnych okręgach (od 2 do 30 proc.). Prele­
gent ostro powstawał przeciwko zaopatrywaniu no­
wobudowanych domów w instalacje elektryczne, 
obliczone, jak dawniej, na zaspokojenie potrzeb ty l­
ko w dziedzinie oświetlenia bez uwzględnienia moż­
liwości zastosowania prądu jako źródła ciepła do 
ogrzewania pomieszczeń i przygotowywania pokar­
mów, propagując nowy normalny typ instalacji do­
mowej, dający możność tych właśnie innych zasto­
sowań. Prelegent podkreślił powodzenie akcji ame­
rykańskiej, dzięki której udało się skłonić wszyst­
kich przedsiębiorców budowlanych do dobrowolnego

zobowiązania się, że wszystkie bez wyjątku nowo­
budowane domy będą zaopatrywane w instalacje, 
odpowiadające tak zwanemu „Red Seal Standart“  
(„Norma Czerwonej Pieczęci‘0, w których rozbudo­
wa urządzeń elektrycznych jest doprowadzona do 
należytego poziomu. W  poszczególnych okręgach 
Stanów Zjednoczonych A. P. odsetek, przypadający 
na budynki, wykonywane w  ten sfmsób, dochodzi 
do 80 proc. W  wyniku tej akcji z blisko 20.000.000

TECHNOPOL ,1%.
FABRYKA SZCZOTEK WĘGLOWYCH |;
Tarnowskie Góry, ul. Gliwicka 20, tel. 1014 ;;

< >

SEj ?zczotki węglowe, węgiel grafitowy ii
g ig „  R—, Szczotki bronzowe, węgle stykowe, ii 

—  Ćwieki do elementów. P ręty-p łyty ii 
węglowe do spawania. Anody "do 

szwajsowania elektrycznego.

Przy zamówieniu prosimy o na­
desłanie wzoru albo szkicu
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domostw Stanów Zjedli. A. P. 'na każde 10 istnieją­
cych 7 jest już zaopatrzone w taka instalację elek­
tryczną; to też ilość elektrycznych przyborów do­
mowych, będących w użytku na początku roku bie­
żącego, wynosiła:

żelazek — 11.500.000, odkurzaczy 'próżniowych 
6.000.000; maszyn do prania — 5.000.000; wentyla­
torów — 5.000.000; rusztów — 4.500.000; maszynek 
do kawy — 3.500.000; chłodni — 750.000.

(The Electrician — Przegl. Elektr.)

Zebranie konstytucyjne Stowarzyszenia

Organizacja Gospodarki Świetlnej w Poznaniu
Związek Przedsiębiorstw Elektrotechnicznych 

na Woj. Poznańskie i Pomorskie przystępuje do zor­
ganizowania poznańskiego oddziału stów. „Organi­
zacja Gospodarki Świetlnej", której głównym celem 
jest (propaganda racjonalnego 'zużytkowania emergji 
elektrycznej. Brak tego stowarzyszenia odbija się 
ujemnie zarówno na producentach, jak i konsumen­
tach emergji elektrycznej. Wobec tego przystąpił

ruchliwy Związek Przedsiębiorstw Elektrotechnicz­
nych w  porozumieniu z głównym zarządem stow. 
„Organizacja Gospodarki św ietlne j" do założenia 
Oddziału Poznańskiego, i w tym celu zaprasza 
wszystkich zainteresowanych na zebranie konstytu­
cyjne, które odbędzie się w poniedziałek dm. 27 paź­
dziernika o godz. 19,30 na sali posiedzeń Domu Rze­
mieślniczego, W ały Zygmunta Starego 9 I ptr.

O nowy typ baterji anodowej
Równolegle z rozbudową naszej sieci radiofonicz­

nej i wzmocnieniem stacyj nadawczych rośnie popu­
larność radją na prowincji. W  pierwszej fazie zain­
teresowania wchodzą w grę najczęściej aparaty de­
tektorowe, wkrótce potem jednak wielu ludzi prze­
chodzi na odbiorniki lampowe. Początkowo właści­
ciele aparatów lampowych są ze wszystkiego zado­
woleni, lecz kiedy po paru tygodniach odbiornik 
przestaje działać z powodu rozładowania się baterji 
anodowej i kiedy trzeba wydawać pieniądze na na­
bycie nowej, zaczynają się obliczenia kosztów otrzy­
mania aparatu. Po zużyciu paru dalszych anodówek 
część radioamatorów decyduje się na aparat siecio­
wy (jeżeli ma prąd elektryczny w domu) lub naby­
wa baterje akumulatorowe, część zaś wogóle ze słu­
chania emisyj radjowych rezygnuje. Ponieważ na 
prowincji, szczególnie w słabo zelektryfikowanych 
połaciach kraju używanie aparatów sieciowych nie 
jest możliwe, a posługiwanie się baterjami akumula- 
torowemi bardzo utrudnione, bardzo często zdarza 
się, że duża ilość ludzi wogóle do radja się zniechęca, 
odstraszając tern równocześnie innych.

Jak temu zapobiec? „Polskie Radjo" stara się 
ułatwić swym abonentom korzystanie z aparatów 
lampowych przez propagandę lamp 2-siatkowych, 
wymagających tylko małego napięcia anodowego; 
jest to jednak półśrodek. Najłatwiej byłoby uniknąć 
kłopotów z anadówką gdyby się udało ją zastąpić 
jakimś innym, osnutym może na tej samej zasadzie 
przyrządem, jednak znacznie trwalszym, a właści­
wie wydajniejszym i co najważniejsze, niezależnym 
od sieci.

Możnaby więc użyć zamiast obecnie stosowa­
nych anodówek, złożonych z ogniw Leclaoehe‘go ja­
kichś innych bateryj, może też z ogniwek tego sanić- 
go systemu, lecz inaczej wykonanych. Można tak 
samo zastosować inne typy ogniw o większej stało­
ści i lepszej zdolności regeneracyjnej.

W artoby zastanowić się który z tych pomysłów 
zasługuje na większą uwagę. Zdawałoby się, że naj­
lepiej byłoby zrezygnować przy anadówkach z og­
niw Leclanche‘go, a zastąpić je ogniwami „cupro" 
lub inuemi podobuemi. Po pewnem zastanowieniu 
się okaże się jednak, że sprawa ta w rzeczywistości 
będzie trudniejsza do rozwiązania. Mianowicie zna­
my cały_ szereg różnych dobrych ogniw elektrycz­
nych, które możnaby z powodzeniem użyć do zesta­
wiania bateryj anodowych, lecz czy to ich cena czy

też konieczność specjalnej obsługi uniemożliwiła 
większą ich popularyzację pośród radioamatorów. 
Należałoby więc pozostać przy baterjach złożonych 
z ogniwek LeclanclTe, zmieniając tylko odpowiednio 
ich wym iary i szczegóły techniczne aby sprostać 
wymaganiom nowoczesnych lamp. Należy dodać, 
że celem zwiększenia pojemności baterji anodowej 
wypuściły już dawno na rynek fabryki specjalne ba­
terje o ogniwach znacznie większych wymiarów, 
jednak i tu na przeszkodzie stanęła znów cena oraz 
tak samo dość ograniczona trwałość.

Jak widzimy, rozwiązanie całego zadania nie 
jest łatwe, zaniedbywać jednak tej sprawy nie mo­
żemy, gdyż. od wypuszczenia na rynek nowej, lep­
szej i ckonomicznicjszej baterji anodowej zależy w 
wielkiej mierze wogóle cały krajowy przemysł ra­
diotechniczny, który coraz poważniej musi myśleć 
o ekspansję ma prowincję, iz przesyconych jiuż odbior­
nikami miast. (k-i)

Z PRASY
„Tydzień Radjowy“ Nr. 43.

Uikazal sit? numer 43 „Tygodnia iRadijoiweigio", któiry za­
wiera (poza programami 'radjawami następujące prace: W ar­
szawski O lbrzym  iradjowy, Jesień w  Studio, Telefonia w po­
ciągach kamadyijsikich, Przegląd amdycyij na falach polskich. 
Ojciec raidjoifomjii, Lampa neonowa i jej zastosowanie jalko 
lamipy prostowniczej, elektryczne urządzenie dźwiękowe, Ką­
cik detektorowieza* Porady techniczne. K rótkie fale, Ze świata, 
Komunikaty, Rozrywki umysłowe,

(h u r t o w n ia  w y r o b ó w  ż e l a z n y c h
i OKUĆ BUDOWLANYCH ■

A lf r e d  SZUlARCBAUlfl
BĘDZIN

Telefony: biuro 63, mieszk. 114. P .K .0 . Katowice 301 552  

Specjalność:

okucia budowlane i m eblow e!
Ceny przystępne!

Szybka i solidna obsługa 1 Oferty na żądanie !
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L DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH
Apel do krajowych fabryk maszyn rolniczych

Fabryki krajowe upraszamy, aby nam donosiły o wszystkich nowościach w zakresie ich produkcji. Chętnie stawiamy łamy nasze 
bezinteresownie do usług przemysłu krajowego. Przy tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne 
firmy bardzo skwapliwie korzystają z reklamy w naszem piśmie i często donoszą nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji maszyn rol- 
niczych, to nasz przemysł krajowy nie ma w tym  względzie — zdawałoby się — nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że i j  nas 
ta gałąź przemysłu stale się podnosi i wypuszcza na rynek coraz nowe w jro b y  lub też ulepsza dotychczasowe. W interesie rozwoju 
przemysłu krajowego prosimy fabryki krajowe, by o wszystkich swoich nowościach nas w pierwszym rzędzie informowały.

W Y D A W N IC TW O  „RYNKU M ETA LO W EG O  I M A SZYN O W EG O ".

Przemyił maszyn rolniczych, a inne przemysły metalowe
Zewsząd dochodzą wiadomości, że w dziale fa­

bryk maszyn i narzędzi rolniczych położenie jest 
bardzo niepokojące. Zupełne niepowodzenie sezonu 
wiosennego wyczerpało zapasy funduszów fabryk 
maszyn rolniczych, które wskutek tego obniżyły 
stan pracy do najniezbędniejszego minimom, redu­
kując zarówno ilość dni roboczych jaik i ilość pra­
cowników. fa b ry k i pracują niemal ;w całości na 
skład, gdyż rolnicy nie mają pieniędzy na zakup no­
wych maszyn.

Producenci maszyn rolniczych uskarżają się na 
poważną konkurencję fabryk zagranicznych, które 
oddają swoje maszyny na długoterminowe kredyty 
i zyskują w ten sposób nabywców pomimo, że w ie­
lokrotnie ceny maszyn pochodzenia zagranicznego 
są wyższe aniżefli ceny maszyn krajowych.

Warunki płatności w dziale maszyn rolniczych 
nie uległy prawie żadnej poprawie. Producenci 
zmuszeni są do honorowania weksli swoich klien­
tów hurtowników, którzy Wobec niemal zupełnego 
zastoju nie są w  możności pokrywać własne zobo­
wiązania.

Jak się przedstawia sytuacja w innych przemy­
słach?

Otóż w poszczególnych działach przemysłu tne- 
talowo-maszynowego obserwujemy następującą sy­
tuację :

Fabryki budujące lokomotywy pracują bardzo 
słabo, a stan ich zatrudnienia mp. w czerwcu roku 
bieżącego wynosił niespełna połowę stanu z roku 
ubiegłego, nie przekraczając 26% normalnych mo­
żliwości.

Fabryki tego działu zachęcane powodzeniem 
firm y FI. Cegielski, która uzyskała poważne zamó­
wienie dla kolei bułgarskich i innych, prowadzą obec­
nie bardzo ożywioną działalność na terenach ekspor­
towych, jednak wskutek zarówno panującego wszę­
dzie kryzysu, jak również wobec bardzo ostrej kon­
kurencji zagranicy, nie osiągnęły narazie poważniej­
szych rezultatów', ograniczając się do nawiązania 
uiezbędnych stosunków.

W  dziale fabryk budujących wagony stan pracy 
jest naogół również bardzo niekorzystny i wynosi 
ledwie połowę normalnego. Starania czynione przez 
fabryki tego działu, aby uzyskać od rządu zamówie­
nia na wagony płatne dopiero w  przyszłym roku 
budżetowym nie dały narazie żadnego rezultatu, 
gdyż rząd — wobec bardzo słabego stanu przewo­
zów na kolejach — powstrzymuje się od wszelkich 
poważniejszych inwestycyj, ograniczając się do

przyjmowania dostaw wynikających ze starych za­
mówień.

Fabryki wytwarzające obrabiarki do metali 
uskarżają się na groźną sytuację. Stan zatrudnienia 
fabryk tego działu wykazuje zatrważające zmniej­
szenie, a napływ' zamówień w  czerwcu nie osięgnął 
nawet połowy stanu z roku ubiegłego, stanowiąc le­
dwie mały ułamek normalnych możliwości produk­
cyjnych tych fabryk. Przemysłowcy tego działu 
uskarżają się na niedostateczną ochronę produkcji 
obrabiarek w Polsce i wskazują na bardzo poważny 
import z zagranicy maszyn nawet tego typu, które 
mogłyby być w  całości wykonane w kraju. Niestety 
nawet niektóre instytucje publiczne — nie licząc się 
ze stanem produkcji krajowej — zamawiały obra­
biarki zagranicą, przyczyniając się w ten sposób do 
powiększenia panującego kryzysu.

W fabrykach budujących silniki spalinowe stan 
zatrudnienia utrzymał się ina poziomie poprzednich 
miesięcy. Fabryki rozszerzyły swój program pro­
dukcji byle tylko w  jakikolw iek sposób pozyskać 
nielicznych klientów. Naogół jednak sytuacja jest 
słaba i nie rokuje poważniejszych widoków po­
prawy.

Nieznaczne ożywienie wykazuje w związku z 
sezonem letnim przemysł samochodowy. Wielkie 
przedsiębiorstwa zagraniczne uruchomiły w kraju 
szereg montowni samochodów, aby dzięki temu móc 
uzyskać pewną zniżkę ceni swoich wyrobów. Naogół 
jednak sytuacja przemysłu samochodowego jest bar­
dzo ciężką, tak że niewątpliwie rok obecny muszą 
one uważać za niemal że stracony.

W związku z położeniem przemysłu samocho­
dowego, również i fabryki karoseryj nie mogą osią­
gnąć poziomu z roku ubiegłego, to też wiele z po­
śród nich pracuje tylko po kilka dni w  tygodniu, a są 
i takie których warsztaty czynne są jedynie doraź­
nie w razie otrzymania konkretnego zatrudnienia. 
Naskutek takiej sytuacji ceny karoseryj kształtują 
się bardzo niejednolicie, a producenci starają się za 
wszelką cenę uzyskać możliwie korzystne dla siebie 
zamówienia, gotowi są jednak podejmować pracę po 
cenie nieodbiegającej nawet zbytnio od ceny kosz­
tów własnych.

Fabryki maszyn i aparatów cukrowniczych są 
obecnie w  swoim martwym sezonie, to też praca 
odbywa się bardzo ograniczenie i na skład.

W  dziale fabryk maszyn włókienniczych obser­
wujemy bardzo poważne zahamowanie pracy, co 
przypisać należy ogólnemu przesileniu w  przemyślę 
włókienniczym.
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W  dziale fabryk maszyn elektrycznych po pew­
nym okresie lepszej koniunktury nastąpiło znowu 
osłabienie. Napływ zamówień zmniejszył się bar­
dzo poważnie a stan zatrudnienia wynosi zaledwie 
około 60% z tego samego okresu roku ubiegłego.

W  fabrykach budowy mostów i koustrukcyj że­
laznych sytuacja jest bardzo niepewną. Fabryki 
wykańczają stare zamówienia a tymczasem nowe 
nie napływają zupełnie, gdyż zarówno instytucje 
rządowe, jak i prywatne powstrzymują się w  roku 
bieżącym od dawania jakichkolwiek zamówień. Ak­
cja przemysłowców tego działu o uzyskanie zamó­
wień rządowych na poczet sum z budżetu na rok 
1931-32 nie dała do tej pory żadnych wyników  i pra­
wdopodobnie nie da. To też liczyć się trzeba, żc 
już w niedługim czasie, o ile nie zajdzie jakaś niespo­
dziewana zmiana, przemysłowcy tego działu będą 
zmuszeni dokonać poważnych redulkcyj zarówno 
personelu, jak i czasu pracy.

W  dziale fabryk instalacyj i urządzeń zdrowot­
nych sytuacja uległa w  porównaniu z poprzednim 
miesiącem nieznacznej poprawie. Ceny jednak są 
tak niejednolite że w  wielu wypadkach fabryki zmu­
szone są do przyjmowania zamówień ma warunkach 
zupełnie niekorzystnych. Stan zatrudnienia tego 
działu w  czerwcu r. b. wynosił w  porównaniu z ro ­
kiem ubiegłym 45%.

W  dziale fabryk wag i narzędzi mierniczych 
panuje niemal zupełna cisza. Napływ zamówień jest 
tak nikły, że fabryki pracują po dwa dni w  tygodniu, 
a zapasy własne rosną nieprzerwanie.

W  fabrykach produkujących śruby i n ity  stan 
zatrudnienia jest słaby. Przyczyna tego leży obok 
niepomyślnej konjumktuiry rynkowej również w  zna­
cznie zmniejszonych zamówieniach rządowych, któ­
re wynoszą na bieżący rok budżetowy około poło­
w y zamówień z roku ubiegłego. Zaznaczyć przytem 
trzeba, że w  dziale tym obserwujemy już od dłuż­
szego czasu bardzo nierównomierne rozdzielenie się 
zamówień, wskutek czego niektóre fabryki pracują 
prawie że normalnie inne natomiast zmuszone są do 
bardzo poważnych redukcylj czasu pracy i pracow­
ników.

W  dziale fabryk drutu sytuacja Utrzymuje się 
na pewnym poziomie, przyczem większość fabryk 
pracuje już pełny tydzień.

W  dziale fabryk wyrobów masowych kutych 
stan zatrudnienia pogarsza się w  dalszym ciągu, a 
napływ zamówień każe obawiać się, że rezultaty 
pracy będą jeszcze mniej korzystne.

Pewne ożywienie nastąpiło w dziale mebli że­
laznych, co przypisać należy koniunkturze sezono­
wej.

W  dziale odlewni maszynowych kryzys trw a­
jący już od. dłuższego czasu nie uległ najmniejszej 
poprawie, a stan zatrudnienia wykazuje nawet pe­
wne zmniejszenie w  porównaniu z rezultatami po­
przednich miesięcy. Napływ zamówień pozwala fa­
brykom pracować przy szeregu ograniczeń tylko po 
kilka dni w  tygodniu, tak, że w  kołach (przemysłow­
ców tego działu panuje stała troska o pozyskanie ja ­
kiegokolwiek zatrudnienia na najbliższą przyszłość.

W  odlewniach handlowych stan zatrudnienia 
przedstawia się niezbyt zadowalająco, zwłaszcza, 
że zarówno zapotrzebowanie rynku wewnętrznego 
jak rówinież i konjunik tury na iryinkcioh międzynnro- 
dowych pogorszyły się znacznie.

Sprzedaż od lewów handlowych w czerwcu r. b. 
np. przedstawiała się następująco w zestawieniu z 
rezultatami tego samego miesiąca roku 1928 i 1929:

1928
528.000 kg. 
500.400 Ikig.
240.000 kg. 

1.433.000 kg.

1929
845.000 kg.
256.000 kg.
360.000 kg. 

1.164.000 kg.

Rury
Naczynia 
Sanitanja 
Kuchenne 
Buksy 
Różne
Razem wszystkie 

a rtyku ły tego 
działu 3.100.400 kg. 2.848.000 kg. 2.640.025 kg. 

Jak widać z powyższego produkcja obniżyła się 
bardzo wydatnie w stosunku do lat poprzednich, wy­
rażając się procentowo w  sposób następujący:

399.000 kg. 223.000 kg.

1930
658.385 kg. 
343.281 kg. 
147.917 kg. 

1.149.003 kg. 
258.582 kg. 
82.857 kg.

ru ry  stos. % do

naczynia stos. % do

samitarja stos. % do

1928
1929
1928
1929
1928
1929

+24,7% 
— 22,1% 
—31,4% 
+34,1% 
—38,4% 

-58,9%
Ogółem porównując rezultaty letnich miesięcy 

z temi samemi miesiącami lat ubiegłych widzimy 
że iw porównaniu z r. 1928 produkcja obniżyła sie 
o 14,8% a w  porównaniu z rokiem 1929 spadek pro­
dukcji wynosi 7,3%.

Płatność klienteli nie jest zadowalająca gdy się 
zważy, że z otrzvmaJhego pokrycia wekslowego su­
ma zaprotestowanych weksli wynosi ca. 91.146 Naj­
więcej protestów było latem w  woj. łódzkienn (18 6 
/«), warszawskiem (17,3%) i kieleckicm (10,7%). 

Najmniej protestów było w  województwie poznań- 
skiem (0,5%), poleskieui (0,7%).i pomorskiem (1,3%). 
Sama protestów wekslowych wyniosła np. w czerw­
cu w  stosunku do sumy płatności wekslowych 9 7"" 
a -w stosunku do obrotu 4,9% .
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Obsługa klienteli
w przem yśle maszyn rolniczych

W  spraw ie obsługi klienteli w  przem yśle m a­
szyn rolniczych pisze prof. dr. M artiny  z Halle w 
książce pod ty tułem : „Kundeudienst und Selbsthilfe 
zur Y erbesserung des Landm aschienenbetriebes" o 
szeregu now ych pom ysłów , k tóre u łatw iłyby  w spół­
pracę bez tarć  i nieporozum ień pom iędzy producen­
tami m aszyn rolniczych a ich odbiorcami.

M ianowicie autor zaczyna od zanalizow ania p ro ­
blemu uniknięcia skarg  i narzekań z pow odu ko­
nieczności przeprow adzenia  w  m aszynach różnych 
p rzedw czesnych rem ontów  i zam iany zużytych czę­
ści. Uprzednio istniał zw yczaj, że w  razie zniszcze­
nia jakiejś części przed upływ em  czasu gw arancy j­
nego fabryka dostarczała na  swój koszt tylko czę­
ści zamiennej, nic ponosząc innych św iadczeń. W y ­
w oływ ało to rozum ie się rozgoryczenie i n ieporozu­
mienia pom iędzy odbiorcą a sprzedaw cą, gdyż do­
datkow e koszty  m ontażu m usiał ponieść jeden 7 nich. 
Obecnie no szeregu konferenc^" uzyskano to, że fa­
bryki nietyllko dają  część zamienną, lecz też pono­
szą koszty  p racy . Tego rodzaju postępow anie p rzy ­
czynia się w w ielkiej m ierze do ułatw ienia p racy  
poszczególnym  odsprzedaw com .

Należy .zaznaczvc, że najw iększa ilość nieporo­
zumień w ynikała z pow odu coraz więcej się roz­
pow szechniających trak to rów , k tóre często psuły się 
przed czasem, co prócz zatrzym ania p rac y  na  czas 
rem ontu w yw oływ ało  jeszcze stale skargi na dodat­
kow e koszty  samej m aszyny.

Duże znaczenie posiada też w ydaw anie przez 
poszczególnych .w ytw órców  regularnych  pubfikacyj 
o obsłudze ich m aszyn. Ma to szczególne znaczenie 
dla szkół zaw odow ych, k tóre, korzystając z takich 
publikacyj, łatw iej m ogą p rzygo tow ać uczni sw ych 
do p racy . Pism a podobne zaczęły w ydaw ać ostatnio 
m iędzy innerni następujące fab ry k i: Sack w  Lipsku, 
Rober w Wiuhta, Hauom ag w Hannowenze.

W ażną rzeczą jest też kontrola m aszyn rolni­
czych, znajdujących s :" w ruchu. Kontrola ta, cho­
ciaż organizacyjnie kosztow na i nieraz trudna do 
przeprow adzenia, daje ostatecznie bardzo dobre w y ­
niki, gdvv pozw ala na zaw iązanie ściślejszych sto­
sunków pom iędzy producentem  a nabyw cą, oraz re­
dukuje pow ażnie koszty  części zam iennych i repe- 
racyj. Różne badania stw ierdziły  up., że p rzy  fa­
chowej obsłudze i częstych pouczeniach ze strony 
dobrze w yspecjalizow anych techników  znacznie rza ­
dziej zachodzą uszkodzenia niż nip. w  w ypadkach, 
kiedy m aszyna jest zdana ma "■■'’łączną piecze mało 
wykw alifikow anego personelu, jaki po m a jtk a c h  
ziemskich i gospodarstw ach rolnych p rzew aża. Czę­
sto m aszvny, co do k tó n c h  nie udzielono dostatecz­
nych w yjaśnień i nie p rzygotow ano dla nich dobrego 
personelu, psmą się już po upływ ie bardzo krótkiego 
czasu. Rozumie się, że w tedy nabyw ca zw ala winę 
na dostaw cę i producenta, k tó rzy  poza dodatkow em i 
kosztam i rem ontu ponoszą jeszcze szw ank na  opinji, 
lub narażają się na p rzykre  p rocesy . Inaczej przed­
staw ia się sp raw a w  w w p d k a ch , k iedy  fabryki nadal 
dozo rui ą sw e m aszyny. W  dobrych  w arunkach  by ­
wa często, że naw et dość skom plikow any trak to r 
pracuje latam i bez najm niejszego uszkodzenia, co po­
siada duże znaczenie propagandow a.

W  Niemczech służbę nadzorczą zorganizow ały 
m iędzy innerni Lanz i Ha nom a -  k tó re  za kontrolę

ich ciągów ek pobierają minimalną opłatę naw et po 
czasie upływ u gw arancji. Lanz w ydał ostatn io  
też bardzo pouczającą broszurę, w  k tórej dokładnie 
wykazuje się czas konieczny do p rzeprow adzenia 
różnych p rac  i popraw ek p rzy  jego .,Bulldogu“. B ro­
szura ta pozw ala rolnikom na ścisłą kontrolę pracy  
ich personelu technicznego. Dużeni pow odzeniem  cie­
szą się poza tern książki ew idencyjne, które p rzy  
ciągów kach um ożliwiają ścisłą kontrolę ich p racy  i 
obsługi.

Zmniejszenie zamówień 
na maszyny

N apływ  zam ówień na m aszyny rolnicze we 
w rześniu wobec w ejścia w  okres posezonow y zna­
cznie się obniżył. P łatności dłużników  są nadal nie- 
punktualne, nie zm niejszyła się rów nież ilość weksli 
prolongow anych. W  innych działach tego p rzem y­
słu sytuacja b y ła  bez zmiany. Ogółem, z powodu 
bardzo trudnej sytuacji i kom pletnego w yczerpania 
rezerw  pieniężnych przem ysł m aszyn rolniczych 
powinien uzyskać jakąś w ydatn iejszą pomoc, ina­
czej bowiem  nie obędzie się w tej dziedzinie bez sil­
nych w strząsów . Zalecałoby się o ile możności 
choć^ częściow e finansowanie rządow em i kredytam i 
zamówień na m aszyny rolnicze, gdyż bez postron ­
nej pom ocy z powodu rozpaczliw ie niskich cen na 
produkty rolne naszem u przem ysłow i m aszyn rolni­
czych może grozić zagłada.
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Nadzwyczajna okazja
d la

młynarzy
U r z ą d z e n ie  m ły n a  n a  c a  1 2 0  e tr ., Walce młyńskie  
zagraniczne, podwójne i pojedyncze, P y t le  p ła s k ie  
(planzichtry), R e fo r m y  S e c k a  do gryzików, Łasz*  
c z a r k a  S e c k a , O s le w a c z e  centryfugalne i graniaste, 
F iltr y  ssące Secka, W e n ty la to r y , T r a n sm is je ,  

E le w a to r y , Try je r y ,
2  Ii O K O n O B I Ł E

lan ia  50 i 60 BC. 1*1.
M aszyny są używane, lecz w dobrym stanie gotow e do użytku.

Motor na gaz ssany 1 ropę
I> o  s t a r c z a m y

w szelkie maszyny nowe dla młynów
jak: W a lc e ,  P y t l e  p ła s k ie ,  re fo rm y , śru tow nik l,  

c z y s z c z a r n ie ,  try jery ,  turb iny .
Przyjmujemy kom pletne budow le młynów i śpichlerzy 
z maszynami zapędowem i, jak: m o to r a m i, lo U o m o -  

b ila m i 1 tu r b in a m i.
Dostarczamy w szelkie artykuły techniczne dla młynów jak 
g a z ę  je d w a b n ą , c z e r p a k i,  śr u b y , p a sy , g u rty , 

o sk a r d y , r y fiu je m y  w a lc e . 8563

inż. SOBAŃSKI i SZAFARKIEWICZ
dawn. Oddział T ech n iczn y  Banku Młynarzy 
TELEFON Nr. 1 4 -4 2  POZNAN UL. WENECJAłlSKA “
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Amerykańskie traktory Cormick-Deerins” „International
Harvester Company” w Chicago

(Ciąg dalszy.)
Opis techniczny traktora „MC Cormick-Deering".

Podstawa. Nowy typ trak torów  Mc Cormick- 
Deering wyrobu I. H. C. w porównaniu z dawnym  ty ­
pem cechuje zwartość budowy. Jednolita, ze sp ec ja l­
nej stali ram a-k ar te r  t rak to ra  (tak zwana skrzynia- 
wanna) zamienia główną ramę podwozia, na której 
zwykle umocowane są wszystkie składowe mechaniz­
my i ich kar te ry :  silnik, mechanizm kierowniczy, 
sk rzynka biegów, wał kardanowy, mechanizm różnicz­
kowy (dyferencjał),  tylna oś i in. Konstrukcja  tej 
sztywnej całości zapewnia stałość w zajem ną poszcze­
gólnych osi i mechanizmów, czyli s ta tyczne i niezmien­
ne łożyskowanie dla wszystkich ruchomych części. P o ­
za tern w karte rze  tym  ogólnym, szczelnie zabezpieczo­
nym  od kurzu z zewnątrz, wszystkie pędnie i mecha­
nizmy pracu ją  stale i obficie w oliwie. J e s t  to  wielka 
zaleta trak tora  Deering. P rzy  wspomnianej k o n s tru k ­
cji wyłączona jest najm niejsza deform acja podwozia, 
oraz rozluźnienie mechanizmów traktora.

Silnik. Silnik w trak to rach  Deering jest cztero- 
cylindrowy w jednym  bloku, czterosuwowy, z cylin­
dram i pionowemi, zamiennemi tulejam i cylindro- 
wemi (gilzami), zdejm ow aną głowicą i górnym 
rozrządem  wentylów. W ał korbowy obraca się 
na dwóch solidnych wymiarów łożyskach, o w yso­
kiej wartości technicznej. Wymienialność zużytych 
tuiej na nowe jest bardzo dowcipnem rozwiąza­
niem wobec nadzw yczajnie  drogiego w naszych w a ru n ­
kach przetaczania i szlifowania cylindrów, odlanych 
razem  z blokiem. Wiadomo, że przetaczanie i oszlifo­
wanie cylindrów wymaga nietylko specja lnego p rz y ­
rządu  w zastosowaniu do tokarni, lecz i bardzo dok ład ­
nego wykonania, a to ostatnie zabiera wiele czasu i p o ­
ciąga za sobą znaczne koszty. Zachodzi p rzy tem  k o ­
nieczność zamiany tłoków na nowe o większych w y­
miarach, dopasowywanie ich do cylindrów itd. P rzy  
zamianie zużytych tulej wszelkie wyżej wspomniane 
robo ty  odpadają . Zamiana t rw a  zaledwie kilka godzin 
i koszty są minimalne. Po dokonaniu zamiany silnik 
wraca do pierwotnego s tanu  i p racu je  jak nowy.

Długie korbowody i tłoki, wyposażone każdy  w 
cz tery  pierścienie, gw aran tu ją  dobrą i s ta łą  kom presję  
i zm niejszają  boczny nacisk na ścianki cylindrów.

Układ wentylów w głowicy cylindrów zapewnia 
lepsze wyzyskanie pojemności cylindra oraz podnosi 
efekt Spalania mieszanki.

J a k  wiadomo, łożyska kultrowe, poza znaczną 
oszczędnością n a  sile, d a ją  możność obycia się n ie­
znaczną ilością oleju do smarowania, wobec czego ob-

Młocarnie 
szerokomłotne ■ 

Wialnie 
kombinowane 

Sieczkarnie 
bebnowe 

Maneże pałękowe j
oraz w szelkie *

narzędzia rolnicze j
G o j m ą  f m  ijfiaszgn, $ | .  GrzeSKowiaK i

G o  s t y  A Wlkp. Te le fon  1 0 t .  9079 j

sługa takiego łożyska jest znacznie uproszczona. Każdy, 
kto  miał do czynienia z trak to rem  na wsi, wie, ile k ło ­
potu spraw ia  docieranie, dociąganie i regulacja  zw y­
kłych łożysk tarciowych wału kolankowego; zwłaszcza 
przy trzech łożyskach i przy  trudnościach, związanych 
z regulacją  łożyska środkowego. Dwa główne łożyska 
kulkowe w silniku traktora Deering nie w ym agają  ża d ­
nej regulacji, a podnosząc w porównaniu ze zwykłemi 
moc silnika, po trzebują  minimum smaru, k tó ry  się 
autom atycznie do nich dostaje przy systemie oliwienia, 
s tosowanym  w silniku trak to ra  Deering. i

Zasilanie. Silnik pędzony jest zw ykłą  naftą, do 
rozruchu używa się benzyny, na której silnik p racu je  
do momentu rozgrzania się, czyli do momentu, kiedy 
mieszanka naftowa zdolna jest parować. Rozchód b en ­
zyny —  minimalny. Odpowiednio skonstruowany gaź- 
niik posiada przyrząd, który podaje  automatycznie, 
w razie potrzeby (podczas upalnych dni), wodę do c y ­
lindrów i w ten sposób przeciwdziała zjawisku p rz ed ­
wczesnych wybuchów, usuwając jednocześnie osady 
z cylindrów.

R egulator. Regulator typu  odśrodkowego au to ­
matycznie norm uje  ilość ssanej z gaźnika do cylindrów 
mieszanki i reguluje  obroty silnika. W iadom o jest, że 
nierównomierna praca  silnika, gwałtowne wahania 
obrotów wału korbowego s tw arza ją  szkodliwe momen­
ty, sk ręcające  wał, przy  wysokich zaś ponad normę 
obrotach —  wibrację całego mechanizmu traktora 
W skutek  tych przyczyn zużycie traktora, odbyw ają­
cego sw ą pracę  w ciężkich warunkach, postępuje bar* 
dzo szybko. Regulator usuwa te przyczyny, dostoso­
wuje źródło siły do zmienności obciążenia, nada je  e l a ­
styczność silnikowi i w ten sposób zapew nia konserw a­
cję  silnika przy niefachowej obsłudze i długotrwałość.

Fabryka  I. H. C. wyposaża silniki swych t ra k to ­
rów w tak niezawodne w działaniu regulatory, że je 
na miejscu, p rzed  wypuszczeniem na rynek, plombuje. 
Regulator jest okapturzony i s ta le  p racu je  w oliwie.

F iltr do pow ietrza. Powietrze przed wejściem do 
gaźnika oczyszcza się w specja lnie  skonstruow anym  
filtrze, przechodząc przez oliwę oraz inne filtrujące 
n .aterjały . W  ten sposób silnik o trzym uje mieszankę 
palną kompletnie wolną od wszelkich zanieczyszczeń 
i najdrobnie jszych cząstek pyłu. Ssanie powietrza 
z atmosfery  odbywa się przez żelazny kominek, górny 
otwór którego zn a jd u je  się ponad warstwą o tacza ją ­
cego trak to r ciężkiego kurzu.

Zapłon. Zapłon mieszanki elektryczny od m agne­
ta wysokiego napięcia p rzy  pomocy świec. W  celu 
szybkiego i łatwego uruchomienia silnika w magnecie 
zastosowano p rzy rząd  tak zwany „impuls s ta r te r" ,  
k tóry  już przy powolnem obracaniu  wału  korbowego 
daje  możność magnetu wytworzyć bardzo silną iskrę, 
jeszcze o wyższem napięciu, niż przy norm alnych obro­
tach magneta. „Impuls s ta r te r"  uruchamia silnik w c ią ­
gu kilku sekund przy najniższej o taczającej tem pera­
turze.

Wyżej opisany system zapalania  wcale nie absor­
buje uwagi szofera-oracza, jak to się często powtarza 
podczas orania traktoram i o zapłonie od kuli żarowej 
lub rurki rozgrzanej. W  ostatnim wypadku n a jm nie j­
sze odwrócenie uwagi od silnika może spowodować za ­
trzym anie traktora, a co za tern idzie —  kłopotliwe 
ponowne uruchamianie. T rak to ry  z elektrycznym  za ­
p łonem  p o zw ala ją  skupić całą uwagę nad kontrolą  
pracy pługa lub innego ciągnionego narzędzia.
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DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY i CERAMICZNY
Apel do krajowego przemysłu budowlanego

F abryk i k ra jow e u p raszam y , aby nam donosiły  o w szystk ich  now ościach  w zak res ie  ich p rodukcji. C hętnie s taw iam y  tam y nasze 
bezin teresow nie  do usług przem ysłu  k ra jow ego . P rz y  tej sposobności m usim y podnieść ten sm utny fakt, że podczas gdy zagran iczne 
firm y bardzo  skw apliw ie k o rzy sta ją  z rek lam y w naszem  piśm ie i często  donoszę nam o o sta tn ich  zdobyczach  w fabrykacji m ateria łów  bu­
dow lanych , to nasz p rzem y sł k ra jo w y  nie m a w tym  w zględzie — zdaw ałoby  się — nic do pow iedzen ia, a p rzecież  w iadom o, że i u nas 
ta  ga łąź  p rzem ysłu  sta le  się podnosi 1 w ypuszcza  na rynek  co raz  now e w y ro b y  lub też u lepsza d o tychczasow e. W in te resie  rozw olu 
p rzem ysłu  krajow ego  prosim y fabryk i k ra jow e, by o w szystk ich  sw oich  now ościach  nas w pierw szym  rzędzie  inform ow ały .

ADMINISTRACJA „RYNKU METALOWEGO I MASZYNOWEGO".

Oscylacje rezonansowe gmachów i sposoby ich uniknięcia
P rasa  techniczna doniosła ostatnio o  kilku bar­

dzo pouczających w ypadkach zw alczania oscylacji 
gm achów , spow odow anej p rzez  zainstalow ane w  
nich m aszyny. Z kwesttją tą w arto  nieco bliżej za­
poznać się, poniew aż czasam i z pow odu p rzep row a­
dzenia (jakiejś now ej instalacji m aszynow ej, k tó ra  
powoduje szkodliw e dla budowli i uciążliwe dla znaj­
dujących się w  niej ludzi drgania w ynika cały  sze­
reg  zaw iłych nieporozum ień pom iędzy właścicielem  
budynku, w łaścicielem  instalacji, architektem  i do­
staw cą m aszyn.

C iekaw e wyipadki, o k tórych  chcem y pisać, • 
p rzedstaw iają się jak następuje: W  pew nym  bro­
w arze zainstalow ano dużą pa row ą  m aszynę. Po  
puszczeniu jej w  ruch okazało się, że ca ły  budynek 
zaczął drgać, p rzyczem  oscylacje najsilniej w y s tę ­
pow ały  na  górnych piętrach, gdzie naw et zauw ażo­
no objaw y chorobow e u robotników . Rozpoczął się 
więc spór pom iędzy w łaścicielem  b row aru  a dostaw ­
cą m aszyny, przyczem  w łaściciel dowodził, że winę 
ponosi dostaw ca, k tó ry  dał m aszynę o nierów nym  
biegu. O statecznie zw rócono się do komisji fachow ­
ców, k tó ra  po zbadaniu całej rzeczy  orzek ła, że i bu­
dynek jest dobry i m aszyna w  porządku, a powodem  
oscylacji jest zjaw isko rezonansu pom iędzy budowlą 
a częstotliw ością silnika. Po szeregu prób s tw ie r­
dzono m ianowicie, że drgania silnie w ystępu ją  tylko 
w tym  w ypadku, k iedy  robi on sw oje 250 obr/min., 
natom iast p rzy  zmniejszeniu jego szybkości do ca. 
230 obr/mim., lub przy  znaczinem przekroczeniu  (do 
280 obr/m in) w szelkie anorm alne drgania  ustają. Te 
sam e w  przybliżeniu wyniki o trzym ano i p rzy  obli­
czeniach, k tó re  w y k aza ły , że p rzy  danej m asie i w y ­
m iarach gm achu jego w łasna  często tliw ość znajduje 
się w łaśn ie  w okolicy 250 okresów  na  minutę. R o­
zumie się, że now yższe orzeczenie uniemożliwiło 
dalsze prow adzenie sporu, gdyż w inę ponosił tu 
czysty  przypadek.

Celem uniknięcia szkodliw ych oseylacyj zasto ­

sow ano w tym  w ypadku bardzo p ro sty  sposób: m ia­
nowicie u trzym yw ano m aszynę pa row ą  zaw sze na 
nieco niższej szybkości niż ow e k ry tyczne 250 
obr/min., gdyż warunki pracy i wym aganej w ydaj­
ności na to pozw alały .

W ięcej skom plikow any w ypadek zaszedł w in- 
nern przesiębiorstw ie. Zainstalow ano tam m ianow i­
cie w dolnych piętrach bardzo  w ysokiej oficyny silną 
turbinę, k tó ra  robija ca 3500 obr/min. Po puszczeniu 
w ruch  tej m aszyny  stw ierdzono znów  silne oscy­
lacje, dochodzące w  pew nych m iejscach do ca. 1,5 
cm., lecz o znacznie niższej częstotliw ości. Rozumie 
się, że znów w yniknął zaw iły  spór o winę. Chcąc 
częściow o przeszkody  usunąć, dostaw ca tu rb iny  za­
jął się przebudow aniem  jej podstaw y  i zastosow ał w 
wielkiej ilości różne m atenjały izolacyjne. Po ukoń­
czeniu p racy  okazało się jednak, że chociaż ampli­
tuda drgań spadła nieco (o ca. 3 cm/mim.), moc ich 
w szakże uniem ożliwiała spokojną p racę  robotnikom  
oraz zagrażała  całości budowli. Szczegółow e i b a r­
dzo sumienne badania w ykazały  w reszcie, że i tu 
zachodzi zjawisko resonansu cząstotliw ości turbiny 
z jedną z harm onicznych częstotliw ości gmachu. P o ­
niew aż p rzy tem  moc turbiny by ła  bardzo duża, w y ­
stępow ało „wzbudzenie bodźoze", k tóre w y s ta rc z a ­
ło do tak silnego rozkołysania mas. Początkow o 
chciano uciec się do zm iany turbiny, ze względu 
jednak na koszty  zrezygnow ano z tego. Tak samo 
nie m ożna było zapobiec oscylaniom  przez zm niesze- 
nie lub zw iększenie ilości obro tów  m aszyn, gdyż w y­
m agana w ydajność oraz ich konstrukcja  na to  nie po­
zw alała. O statecznie trzeba było dla rozstrojenia 
istniejącego rezonansu obciążyć gmach dw om a du- 
żemi zbiornikami wody, k tó re  przeniesiono z innych 
oddziałów  fabryki nad turbinę. W ykorzystano  przy- 
teni' bardzo ciekaw e Zjawisko tłum ienia oscylacji 
przez przesunięcie faz fal wodnych. Po  ukończeniu 
całej p rac y  amplitudę drgań zredukow ano do 0,8 mm.

Przed uzgodnieniem ustawy o funduszu budowlanym
Minist. Robót Publicznych przesłało  do innych 

Miiuisterjów, celem  uzgodnienia, p ro jek t ustaw y o 
funduszu budow lanym . Spraw a ta  by ła  rozw ażana 
przed laty. Jeden projekt opracow any  by ł przez 
Minist. Robót Publicznych, drugi p rzez  Minist. S kar­
bu. M inist. S praw  W ew nętrznych  posiada opraco­
w any przez siebie projekt, organizacje gospodarcze 
z łożyły  sw oje projekty . Obecnie ,w drodze kom pro­
misu p rzyjęto  postulaty, w ysunięte z różnych stron 
i wielki p ro jek t budow lany staje  się realny.

Jedną z najbardziej doniosłych kw estyj, pom i­
jając sp raw ę  podw yższenia czynszu dla zasilenia 
funduszu budowlanego, b y ła  sp raw a godzin p racy  w  
przem yśle budowlanym . P rzem ysł budowlany, ja­

ko przem ysł typow o sezonow y, nie zatrudnia p ra ­
cowników w  ciągu całego roku, w obec czego p ra ­
cow nicy ci otrzym ują opłaty  w yższe  niż w  innych 
przem ysłach. Jednak kalkulacja budow lana przy  
zachow aniu 8 godzinnego dnia p rac y  w tym p rze­
myśle, doprow adza do znacznego podrożenia bu­
dowli i uniem ożliwia budowę tanich m ieszkań. P o ­
większenie liczby godzin p ra c y  przyczyn ić  się może 
w znacznym  stopniu do w y tw orzen ia  tańszej kal­
kulacji budow nictw a m ieszkaniow ego.

W  projekcie ustaw y  o funduszu budow lanym  
przewiduje się podw yższenie godzin pracy  w tym  
przem yśle do 10.
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Sytuacja w naszym przemyśle cementowym w latach 1928 i 1929
G łów ny U rząd S ta tystyczny  w  m iarę ukończe­

nia iprac, dotyczących  sta ty styk i przem ysłow ej, 
przed ukazaniem  się w ydaw nictw a specjalnego, uj­
mującego tę sta tystykę , będzie podaw ał kom unikaty 
o produkcji przem ysłow ej, w  k tórej po raz p ierw szy  
dla 1929 r. została  uwzględniona (wartość produkcji.

Jako p ierw szy  kom unikat G łów ny Urząd S ta ­
tystyczny  podaje s ta ty sty k ę  przem ysłu cem ento­
wego.

Liczba zakładów  przem ysłow ych, produkują­
cych w  r. 1929 cem ent w porównaniu z r. ub. t. j.
1928 nie uległa zmianie i w ynosi 16 cem entowni. 
W  zakładach tych  liczba zatrudnionych robotników  
w ynosiła przeciętnie w r. 1929 6083 robotników, zaś 
w r. 1928 7212 robotników ; jak w ynika  z pow yższe­
go w r. 1929 zm niejszyła się liczba robotników  w  
porównaniu z r. 1928 o 15,7 %.

W  r. 1929 w e  w szystkich  cem entow niach łącz­
nie w yprodukow ano cem entu portlandzkiego — 
1.068.276 ton, co w  porów naniu  z produkcją 1928 r. 
w k tó rym  w yprodukow ano cem entu  portlandzkiego 
1.102.041 ton wskazuje, że produkcja w r. 1929 ule­
gła zmniejszeniu o 8,5%. W artość  w yprodukow a­
nego w r. 1929 cem entu wynosi 76.465.353 złotych.

W  tym  okresie czasu  sprzedano cementu 
979.814 ton na  sumę 75.233.160 zł. Stan zapasów  
cem entu portlandzkiego w  zakładach na  dzień 31. 12.
1929 r. wynosił 96.174 ton w artości 4.757.446 zł, 
stan zapasów  cem entu na dzień 31. 12. 1928 r. w yno­
sił 73.760 ton. L iczby pow yższe w skazują, że w  
porów naniu z r. 1928 zapasy cem entu  w  r. 1929 w zro ­
sły  o 23,3%.

Jeszcze jeden w ypadek zaszedł niedaw no p rzy
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instalow aniu dużej parow ej m aszyny  w  gmachu 
specjalnym . Pomimo, że fundam enty m urów  i ma­
szyny były  zupełnie niezależne, zbliżone częstotli­
wości znów spow odow ały niebezpieczne drgania 
całej budowli. Badania w ykazały , że zw ykłe ob­
ciążenie gm achu lub nieznaczna zmiana szybkości 
m aszyny  nie potrafią  zaradzić złu, gdyż z powodu 
dużwch w spółczynników  tłum ienia m ałe rozstro je­
nie na  nic się nie p rzyda. Uciekmięto się w ięc do 
bardzo znacznego zw iększenia m asy  fundam entów 
silnika przez dobudowanie pod niemi dużej ilości 
słupów  żelbetow ych i zalanie wolnej p rzestrzeni 
betonem. O statecznie osiągnięto zam ierzony cel.

P rzytoczone w ypadki w ykazują, że należy  za­
w sze przed przeprow adzeniem  jakiejś nowej insta­
lacji o większej m ocy posta rać  się o opluję fachow ­
ców, k tórzyby orzekli czy  istnieje m ożliwość pow ­
stania rezonansu pom iędzy częstotliw ościam i czy 
też nie. Takie przybliżone badanie na podstaw ie 
dokładnych rysunków  budowli i danych o przew i­
dzianej m aszynie nie powinno być  specjalnie kosz­
towne, pozwoli jednak na  uniknięcie wielu przykro­
ści i znacznie w iększych rozchodów  w  w ypadku 
zajścia rezonansu. M ożna bowiem  przypuszczać, że 
obliczenie, w ykazujące niem ożliwość w danych w a­
runkach jakichś 'w iększych drgań nie powinno zaj­
m ować ani dużo czasu ani też w ym agać jakichś spe­
cjalnych badań. Co innego, k iedy  chodzi o bada­
nia ścisłe, lecz te w chodzą w  grę rzadko, gdyż w 
razie w ogóle istnienia w arunków , pozw alających 
przew idyw ać rezonans lepiej zgóry w ybrać inny 
typ m aszyny.

Inż. Rajski.
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w y k o n a n e  c a łk o w ic ie  z cegły szamotowej w różnych 
wielkościach i odcieniach, ogó ln ie  znan e  jako  piece
trwałe, stale hermetyczne, oszczędne na opale i tanie.
NflDAJQ SIĘ SPECJALNIE DO OGRZEWANIA SKŁADÓW i LOKALI WSZELKIEGO RODZAJU. 

W s z e l k i  r e m o n t  z b ę d n y .

fp. Jifkc.

w Poznaniu, ul. Sew. Mielżyńskiego 23 Tel. 29-76,38-74, 59-76
ODDZIAŁY :

BYDGOSZCZ TORUŃ
ul. Florjana 8 (nar. Uroczej) teł. 20-18 ul. Żeglarska 27, tel. 643

Cenniki i porady bezpłatnie na życzenie.
Składy że la za  i handle m ateria łów  budow lanych przy w iększych  zap otrzeb o­

w aniach  sp ecja ln e warunki i m ontaż p ieców  na miejscu
6580 9348iimrawiiiaaamaamafflmi¥iriiriiariiariifii[i'~
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WIADOMOŚCI DROBNE ‘
M A R TW O TA  b u d o w l a n a  w  m i a s t a c h  p o l ­

s k i c h .
Ruch inwestycyjny w miastach polskich zamarł w 

roku bieżącym w zupełności. Żadnych nowych inwestycyj* 
nie i-ozpoezęto, natomiast cały szereg tych rohót, których 
budowa została zapoczątkowana przed' 1 stycznia b. r. 
przerwano wobec faktu, że na wykończenie ich' potrzebna 
jest suma aż 70 m iljonów zł. Wobec trudności w uzy­
skaniu kredytu i  ogólnych trudności finansowych miasta 
nie są w stanie tych inwestycyj dokończyć.

Bank Gospod. K ra j. przeznaczył na inwestycje m ie j­
skie w roku1 bież. sumę 20 m ilj. zł, jednak ani połowy1 
z niej nie wypłacił. Z kredytu 5 m iljonów przeznaczonego 
na budowę szkół nie otrzymało żadne miasto ani grosza.

30 MILJONÓW ZŁ. NA FUNDUSZ BUDOWLANY U- 
BEZPIECZALŃ.
Zakłady ubezpieczeń rozpoczęły już układanie szcze­

gółowego planu akcji budowlanej w sezonie r. 1931.
Z funduszów ubezpieczeniowych na budowę domów 

pracowniczych i robotniczych, przeznaczony cli będzie około 
3U miljonów zł.

Domy te stanąć mają na terenie Warszawy, Łodzi, 
Zagłębia Dąbrowskiego i  Górnego Śląska.

WZROST EKSPORTU MEBLI GIĘTYCH z POLSKI.
Sytuacja eksportowa w polskim przemyśle mebli gię­

tych w ciągu ubiegłego miesiąca i  pierwszej połowy paź­

dziernika r. b. przedstawią się pojnyślnie. Wprawdzie 
zwyżka stawek celnych wprowadzona ostatnio w Stanach 
Zjednoczonych oraz niepokoje polityczne w państwach po­
łudniowej Am eryki utrudniły, a w niektórych wypadkach 
zupełnie wstrzymały eksport polskich mebli giętych do 
państw amerykańskich, jednak polski przemysł znalazł 
nowe rynki zbytu w Afryce północnej i  południowej oraz 
w Austra lii.

Eksport ten kieruje się głównie na T ry jes t do A fryk i 
i na Hamburg do dominjów angielskich.

Kalkulacja handlowa zagranicznego zbytu wytworów 
polskiego przemysłu mebli giętych jest dość dobra, mimo 
uzyskiwanych niskich cen. Na obniżenie cen wpłynęła 
konkurencja zagraniczna. Polski towar jednak- wyrobił 
sobie markę tak, że chętnie jest poszukiwany na rynkach 
odbiorczych i z powodzeniem zwalcza konkurencję.

ZN IŻKA  CENY CEMENTU W BERLINIE.
Północno - niemiecki związek cementowy postanowił ob­

niżyć cenę portland cementu i  pionier cementu o 15 RM. 
na 10 tonach. Obecne cena będzie wynosiła dla portland 
cementu 465 RM. i  dla pionier cementu 400 RM.

NOWA ZNIŻKA CEN CEMENTU W NIEMCZECH.
Póln. - niem. związek cementowy obniżył dla całego 

obwodu syndykackiego z natychmiastowym terminem waż­
ności, cenę cementów wysokoprocentowych o dalsze 20 
proc. W  dalszym ciągu i  w innych okolicach ceny fa ­
bryczne cementu zostały przeciętnie obniżone o 20 MK. 
na 10 tonach. Również loco stacje odbiorcze Niemied 
półn. obniżyły cenę cementu pionier o 25—30 Mk,
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ŁAZOWSKIE 
ZAKŁADY CERAMICZNE

$p. Akc.

Fabryka Wyrobów Szamotowych 
i O gniotrw ałych

w Łazach (Star. Zawierciańskie) 
Zarząd w Warszawie, ulica Towarowa 48

T e l e f o n y :  335-46 i 142-25

WSZELKIE WYROBY
SZAMOTOWE
od 29-36 St. Seg. i zawartości do 44% A120 3

Cegła tzamotowa normalna, płyty 
piekarskie i zaprawy szamotowe

stale na składzie
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Cłjfy  fcanatoio* 
■* itam otoiue 
dla Staloiuni

Dtythi norm alne
• ptyty p ie ka rsk i# .

W y m i a r y i 1 i i tU l f l

*00  X  150 X  50 tn .ro 4.(1
800 X  ISO X  40 • 8.1
800 X  400 X  50 • 1 2 . -
800 X  400 X  40 • • 0,—
8 50 X  120 X  80 • 1.9
850 X  120 X  40 m 8.4
800 X  800 X  50 m U.—
800 X  3oO X  40 M . . . 1.2

R ^jn e  fa io n o in e .
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Z rynku materiałów budowlanych, metali i wyrobów metalowych
MATERJALY BUDOWLANE.

Białystok, 21. 10. C eny detaliczne w zt. 
łącznie z dostaw ą na m iejsce bu d o w y : C e­
m ent za 100 kg. 13.00; w apno  firm y „W-apno- 
ru-d“ i kieleckie za 100 :k-g. 6.00; gips m ało­
polski za 100 kg. 7.50, jęd rzejow ski 8.50, papa 
dacti-owa 00 — 4.00, 000 — 5.00, 0000 — 6.00, 
cegła m iejscow a b ia ła  budow lana za :1000 szt. 
70.00, czerw ona p iecow a za 1OO0 szt. 120.00 
do 130.00 (zam iejscow a cegła  obecnie nie jes t 
sp row adzana z pow odu w ys k lej ceny i ko­
sz tów  p rzew ozu), cegła szam otow a: o p o czy ń ­
ska 0.25 z ł., za sz t., m y szkow ska 0.35, z Kło­
sow a 0.20 zł., sm oła gazow a za kg. 0.40 zł. 
W obec ukończenia sezonu pop y t słaby.

METALE I WYROBY METALOWE.
K atowice, 21. 10. Surów ka odlew nicza 

Nr. 1 ..H uta P o k ó j"  oraz G órnośląskich  Zjed-n. 
Hut K ró lew skiej i L au ry  — re p re z e n ta c ja : 
T ow arzystw o ' dla S p rzed aży  S urów ki Żelaz­
nej. Sp. z  o g r. Otdp. w  W arszaw ie , Al. J e ro ­
zolim skie M, cena za tonę 220 zł. loco stac ja  
w y sy ła jąca .

Katowice, ,21. 10. C eny zasadnicze za 
1 tonę loco sk ład  K atow ice 60—90 zł. Z po­
w odu słabego za trudn ien ia  p raw ie  w szystk ie  
huty  m ają d o sta teczne  zapasy  złom u.

Berlin, 21. 10. (U-rz.) Not. iw RM. za 100 
kg.: Miedź e lek tro lityczna  dostaw a cif Ham ­
burg  96%, O ryginalne alum inium  hutnicze 
98— 99 proc w blokach 170, — w sz tabach  
w alcow anych  i c iągnionych 174, Nikiel czy sty  
98—99 p ro c . 350, A ntym on-R egulus 49—.512. 
S reb ro  w sz tab ach  ca. 900, za kg. 49— 51, 
Złoto w w olnych obro tach  za 10 gram ów  28 
do 28.20, P la ty n a  w w olnych o b ro tach  1 gram  
3 - 5 .

Berlin, 21. 10. C eny w mkn. za 1()0 k g .: 
Miedź paleniskow a łam ana 87% —88% , S ta ra  
m iedź e lek tro lit. 81%— 82%, M iedź ciężka 
82—83, W ióry  m iedziane 77- 79. Miedź lekka 
85—87, S ta ry  łom ko le jow y 78^-80, S ta ry  łom 
m aszynow y 74—75. O dpadki b lachy  m osiężnej 
64%— 65%, M osiądz w blokach  NSW  68—69, 
W ióry  m osiężne 57—,58, M osiądz p rze to p o w y  
58—60, M osiądz lekki 44— 46, S ta ra  b lacha 
biała 27— 28, C ynk Rame-lted 23% —-24%, Cynk 
tw a rd y  22—23, Cynik s ta ry  19—20, O dpadki 
b lachy  alum iniow ej 128— 132. Al-jaż aluminj. 
85 p ro c . 60—70, P udła  od m oto ró w  48— 52, 
B iały  M etal 80/3 — 195— 200. T endencja m oc­
niejsza.

Londyn, 21. 10. S reb ro  165/s, Srebro- na 
dostaw ę 165/8, Z ło to  85.0VS doi. za 1 uncję.

Londyn, 21. 10. Not. m etali w Ł. za tonę: 
Miedź S tan d ard  per kasa 437/ie—43%, —  trzy  
mies. 43 ho—437/ie, S ettl. 43% , E lek tro ly t 
46% —47% , B est se lec ted  45%—46% , E lek tro - 
wireba-rs 47%, C yna S tan d ard  p e r  kasa  1183/« 
do 1185/s, 3 m ies. 120 -4 2 0 % , — S e ttl. 118%, 
B anka (obr. n ie o l)  124, S tra its  (obr. nieof.) 
124. O łów zagrań , dost, natychm . 1'57/*, — te r ­
m inow a 1511/ in, — S e ttl: 157/ 8, C ynk zw y k ły  
dost, natychm . 147/s term inow a 153/s, — 
S ettl. 147/s. O bro ty  nieoficjalne: R tęć  22%, 
W olfram  20, Nikiel — .

Nowy Jork. 20. 10. Not. m etali w ets . za 
Ib. Miedź lake loco  lO'/s, — elek tro lityczna  
loco 10. — fas. N. Jo rk  10. — per 30—90 dni 
10. — C asting  R afin ery  loco fob N. Jo rk  9%, 
-  cif. H am burg 1O.30. C yna : N. Jo rk , S tra its  
loco 26%, na listopad 26.80. O łów : N. Jo rk . 
loco 5.10, — E ast S t. Louis, loco 4.95. C ynk: 
East St. Louis, loco 3.95, S reb ro  zagran iczne 
w cts. za uncję 357/s, P la ty n a  33. Aluminium 
98—99 p roc ., loco 22'/s, Nikiel w sz tabach, 
loco 35, B lacha biała fob. P ittsb u rg  5.25.

Bruksela, 21. 10. E ksportow e ceny żelaza 
na rynku m iędzynarodow ym  fob. A ntw erpja  
w Ł. za tonę m e try czn ą : Surów ka odlew nicza 
tli — 2.13.0, su rów ka T hom asa 2.12.5, kniple 
zw ykłe (kęsy) 3.9.0. p la ty n y  3.12.6, żelazo 
sz tabow e 4.26, d źw ig a ry  3.15.16, k ą to w e  3.18.0, 
szyny  sta low e 6.10.0. taśm ów ka 4.15.0, blacha 
T hom asa 4.18.0, d ru t ocy n k o w an y  7.1.0, gw oź­
dzie '5.16.0. Ceny nadal spadają  na w szystk ie  
gatunki, prócz szyn.

DRZEWO.
Lwów', 21. 10. N otow ania d rzew a  Izby 

P rzem .-H andlow ej w e L w ow ie w ob rocie  k ra ­
jow ym  loco w agon stacja  załadow ania w w o­
jew ó d ztw ach : Lw ów , T arnopol i S tan isław ów  
z 11 październ ika: Drzewo jodłow e i św ier­
kow e w stanie okrągłym, korow ane, celu lozo­
w e do 10 cm. średn icy  19 zł., kopaln iane od 
10 cm . śred n icy  i w yżej — 1.50 m. dług. i w y ­
żej 17 zł., drzew o dłużycow e 14—-20 cm. śr. 
oraz 21—>36 cm. śr. — 20 zł., kilo-ce zdrow e 
ta r taczn e  4 m. dług. i w yż. w czubie od 20 
do 25 cm. zł., od 26 cm. i w yżej 19.50 zł., 
te sam e w yłączn ie  św ie rk o w e o- 10 proc. d ro­
żej; drzewa jodłow e i św ierkow e w stanie 
tartym i ciosanym : D eski i b ru sy  jodłow e 
i św ierkow e budow lane 3—6 m. dług. i w yżej 
szerok ., 26. 33, 40, 52 m m . grub. 60 zł., 20 mm. 
grub. 62 zł., 13 mm. grub.. 68 zł., deski i b ru sy  
jodłow e z pod piły , w ym iary  jak w yżej, 73 zł.,
77 zł., 85 ził., te sam e św ierkow e, w ym iary  
jak .iw yżej 94 zł., 101 i 108 zł., deski i b ru sy  
sto larsk ie  św ierkow e lub czyste  i p ó łczyste  
jodłow e, w ym iary  jak  w yżej 25 mm. grub. 134,

20 mm. gruli. 137, —• 13 mm. gruli. 147 zł., 
deski i b rusy  IV kl. św ie rkow e i jodłow e, 
w y m ia ry  te sam e 51, 53 i 57 zł., deski i b ru sy  
św ięrkow e, jodłow e o d  1 m. w zw yż, ale po­
niżej 3 m. o po zo sta ły ch  w y m iarach , jak  po­
przednio, są o 33 proc. ta ń s z e j  kan tó w k i i r y ­
gle rzn ięte  3—6 -m. dług. 8X 8 i w yżej ,grube
78 i ł .,  6—8 m. d ług . grub, ta  sam a 83 zł., inne 
w ym iary  w edług  um o w y ; ła ty  rzn ięte  3—6 m. 
dług., 13—20 mm. grub., 46—152 mm. szer. — 
zł., 26— 50 mm. 88 zł., 1—2%  m. grub. 13—40 
mm. 46 zł., d rz e w o  Ciosane 6— 9 m . dług., 
16X18 grub. 40 zł., w g rubościach  w yższych  
50 zł. Drzewo sosnow e w stanie okrągłym, 
o k o ro w an e : K opalniane 10 m. śre-d-n. 1.50 m. 
dług. i w y że j —  zł., k loce zdrow e ta rta c z n e  
pochodzące z ca łych  d łużyc  —, w  stanie ta r ­
tym  i c io sanym  deski >i b ru sy  soisnowe budo­
wlane 3—6 m. dług. 10 cm . i w yżej sz e r. 33. 
40, 52 mm. grub. 70 zł., d ługość i szerokość  
ta  sam a, a grub. 13, 20 i 26 mm. 65 zł., dług. 
ta sam a, a szerokość  16 cm. i w yżej 33, 40

i 52 mm. grub 75 zł. tde-ski i  b ru sy  sosnow e 
sto larsk ie  -nieobrzynane 120 zł., deski i b ru sy  
sosnow e o d  1 m. w zw y ż , ale poniżej 3 m ., są
0 40 p ro c . tań sz e ; kantów ki j, -rygle rzn ięte  
3—6 -m. długości, 8X 8 i w yż. grub. —  zł., 
6—8 m. dług., g-rub. ta  sam a — zł., w ym iary  
w iększe w edług  um ow y; drzew o c iosane  3—6 
m. dług. w  grubości-ach 16X l8  — 42 zł., 
18X21 i w yż. 47, -na-d 6— 9 m. dług. w  grubo­
ści-ach 16X18 —  59 zł., w g-rub. 1-8X21 — 72 
zł., deski sosnow e heblow ane na  pióro- i w pust 
3—6 m. dtu-g., 10— 18 cm. szer. — 100 z ł. Na 
rynku d rzew a  zanotow ano  pew ną zniżkę: 
drzew o celu lozow e, kopalniaki dłużycie -i klo­
ce stan ia ły  o 2—2.50 zł. T ow ar -tarty i cio­
sany rów nież spadł o 3 z.. D rzew o dębow e
-kloce od 3 m. -dług., bez -ko-ry od 50 cm. śred ­
nicy I kil. 130, — -II kl. 63, —  III kl. 40, od
40—49 cm . 110, — II kl. 57, — III kl. 37, od .30
cm. -I ik-1. 65. -  II -kl. 35. — III kl. 29. M a­
te ria l rzn ięty , b ou lsy  w bloki- ułożone I kl.
240 zł., — II kl. 190, —  III kl. —  zł., deski
1 i II kl. 13-5 zł., III kl. 100 zł., deski I ii II kl. 
120 zł., — III -kl. 90 zł., -deski i b ru sy  o b rz y ­
nane, to w ar parysk i od 1% m. w zw y ż  I -kl. 
260 zł., II kl. 225. deski i b ru sy  o b rzynane 
k ra jow e Old 1 m. w zw yz I i II kl. 150 zł. —
III ki. 105 z ł., fry zy  k ró tk ie  I kl. 2-20 zł., — 
II kl. 18-0 zł., —  I-II kl. 11-5. fry zy  długie I kl. 
245, — II kl. 220 zł., posadzka za 1 -m. kw .
I kl. 10.25 zł.. —  -II -kl. 9.25 zł., listew ki do
podłóg za 1 m. bież. — zł. Jesiono-we kloce
od 3 m tr. bez  k o ry  średn icy  od 50 -cm. I kl.
— ził., II ikl. —  zł., od 30 -cm. I kl. —  zł., —
II k l. — zł.- od 20 cm. I kl.   zł.. — II kl.
-  zł., bou lsy  w bloki ułożone I kl. 230, — 

II kl. 18-5 zł., b ru sy  n-ieobrzynane luźny tow ar 
I i II kl. 180 zł., deski- -nieobrzynane kró tk ie  
165 zł., deski i b ru sy  obrzynane 1-30 zł., B rzo­
zow e kloce od 50 cm. śred n icy  I kl. —  zł., 
deski i b rusy  -krótkie — zł.. Jawor: Kloce 
od 50 om. średn icy  — zł.. 40—49 cm — zł., 
30—-39 c-m. — zł.. -25— 29 cm . — zł. Bukowe 
kloce o-d 26 cm. 40 zł., m a te ria ły  -rznięte nie­
obrzynane 75 zł. O lchowe k-Io-ce od 2.2—29 
c-m. I kl. 60 z ł., —  II kl. 45 zł., -od 30 cm. 
w czubie i w yżej 85 zł., —  II kl. 55, m ateria ł 
rzn ię ty  grub. 1-3 mm. 135 zł., 2-0 mim. grub. 
125 zł., .26/105 mm. 115 zł. B rzozow e kloce 
od 22—29 cm. -  zł., -od 30 cm. w odczub-ie 
i rwyżej zł. Osikowe do 21 om. w czubie 
zł 40, od 2-2—-29 c-m. zł 40, od 30 cm . i w y ­
żej zł 40. N ależność za p rze ta rc ie  1 m. sześć, 
drzew a m iękkiego 9 zł z pry-z-mow-aniem -o 35 
-proc. -drożej, d-rzewa tw ardego  1-4.50 ,.t, z 
pryzm ow anicm  -o 50 proc. drożej. D rzew o 
opał-owe za 10.000 kg. tw ard e  200, osikow e 
150 zł, m iękkie s-o-sno-we 220 zł, jod łow e i 
św ie rkow e 150 z ł. Ceny po-wyż-sze poz-ostały 
bez zm iany, ty lk o  drzew o opałow e staniało  
o; 1 0 ^20  zł.

ZLOTY W DNIU 21 PAŹDZIERNIKA 1930 R.
-Gdańsk -57.59—*57.73; z ło ty  57.60—57.74; 

Berlin przekaz na W arszaw ę, Poz-nań Ł Ka­
tow ice 46.925—47.125; L-ondyn 43.37; N. Jo rk  
11.23; M ediolan 214; W iedeń 7-9,26— 7-9.54; 
Z urych  57.7-0; dolar w obr-oltach p ry w a t­
nych 8.95.

GIPS sztukatorski, murarski, na­
w ozow y poleca wagonowo i w 
mniejszych ilościach po cenach kon­
kurencyjnych. Ł ag iew n ick a  F ab ryka  G ipsu

„ t  0  G 0 “  obok Krakowa.
T el, 138 -76 . Na ż ą d a n ie  służym y  o fe r ta m i.
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W A P N O
‘ budow lane w bryłach, roln icze mielone polecają 

P o lsk ie  Zakłady W apienne 8982
„BIEL“  w  Opocznie, (w oj. Kieleckie)
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Przetargi * Submisje * Licytacje
OGŁOSZENIE.

Dyrekcja Robót Publicznych Urzędu Wojewódzkiego 
w Poznaniu sprzeda w d'rodze publicznego przetargu,\ 
poprzedzonego konkursem ofert, 8 nieruchomości państwo­
wych (budynków po dawniejszych strażach celnych) po­
łożonych w powiatach inwroclawskim, strzelińskim, ja ­
rocińskim, ostrzeszowskim, ostrowskim i wrzesińskim.

Przetarg odbędzie się w biurach odnośnych Państwo­
wych Inspekcyj Budowlanych w dniach 25 i 26 listopada 
/oraz 3 i 4 grudnia b. r. Szczegółowe ogłoszenie zamiesz­
czone jest w Poznańskim Dzienniku Wojewódzkim nr. 
47 z dnia 22 października 1930 r-

Za Wojewodę: Inż. Traw iński
wz. Dyrektora Robót Publicznych.

SPRZEDAŻ M ATERJAŁÓW  DRZEW NYCH.
Dyrekcja Kolei Państwowych w Poznaniu ogłosiła w „Mo­

nitorze Polslkiiim" nr. 226 przetarg na siprzedaż:
550 m.s 20 mm. gr. szalówikii obrzynanej, 2—6 mtr. długiej, 

przeciętna długość 4 m. b„ przeciętna szerokość -ca. 13 otm., 
450 m.3 25 -mm. gr. desek sosnowych, obrzynanych 2—6 

mtr. dług. przeć, dł-ug. ca. 4 mtr., przeć, szerok, ca. 15 cm., 
150 m.3 30 mm. g.r. desek sosnowych -obrz. 2—6 mtr. dług. 

przeć. dług. 4 mitr., p-rzec. szer. ca. 13 -ctm.,
70 -m.3 35 mm. gr. desek sosinowy-ch obrzyn. 2—6 mtr. dług. 

przeć. dług. 4 -mtr., prze-c. szer. ca. 15 ctm.,
25 m.3 55 -m-m. gr. dyli sosnowych obrzyn. 2,8—6 metr. 

dług., -przeć, szerokość ca. 20 otm.,
60 m.3 20 mm. g-r. desek sosnowych, bocznych bez sęków, 

nasiniałych 2-^6 mtr. dług., przeć. dług. ca. 3,30 mtr., prze-c. 
szerokość ca. 15 -ctm.,

60 m.3 23 ii- 30 mm. gr. desek nieobrzynanych -chorych (hu- 
bia-stych) 2,8 do 6 mtr. dług.,

25 m.3 20—-65 mm. gr. desek chorych, obrzynanych ”2—6 
mtr. -dł-ug.,

100 m.3 kantówki sosnowej 2,5 do 6 mtr. dług. przeć, 
dług. 4 nitr. w tern ca. 10 im.3 8X8, 10 m.3 8X10. 15 m.3 10X10. 
10 m.3 10X12, 10 m.3 12X12, 15 m.3 12X14, 10 m.3 14X14, 
10 ni.3 14X16 i 10 m.3 16X16 cm.

Materiały wym-ieni-one obejrzeć można w dni robocze w 
czasie od godz. 10—14 w Głównym Magazynie Za-so-bów II -kil. 
przy Warsztatach Wagonowych w Ostrowie.

Oferty składać można najpóźniej do dnia 31 -października 
h. r. godziny 12-tej w Dyrekcji Kolei Państwowych w Po­
znaniu. *

PRZETARG
I Okręgowe Szefostwo Budotwinictwa w Warszawie, -ul. 

Przejazd 15 ogłasza przetarg ipiufbli-cziny w d-n. 30 października 
1930 r. o -godz. 13-ej na sprzedaż aparatu do wyrobu -sztucz­
nego lodu, który w stanie miakompil-ełnym znajduje się -na po­
sesji fabryki „Perkuin“ — Grochioiwsika 46.

Oferty w -zalakowanych koperta-ch należy składać z napi­
sem: „Oferta .na sprzedaż apratu -do -sztucznego lo,diu“ w Sze­
fostwie Budownictwu) pok. iNir. 171 do dnia 30. X. b.r. do go-dz. 
12-tej, w iktó-ry-m to dniu nastąpi -otwarcie ofert.

Do oferty musi być -d-ołączomy ikwiit -na wpłacone wadjum 
w wysokości 3% od zaoferowanej isumy.

Aparat do lodu ijes-t do -obejrzenia w fabryce „P-erkun“.

Dyrekcja Cel w Warszawie, ulica' Marszałkowska 3lat 
zawiadamia, że w „Monitorze Polskim11 z d’nia 21 paździer­
nika rb. ogłasza

PRZETARG PUBLICZNY
na dostawę podszewki pod mundury dla dozorców celnych.

PRZETARG
Państwowa Wytwórnia Saperska, W arszawa, ul. Gór- 

czewska 44-a, sprzeda w drodze przetargu nieograniczo­
nego u:\ywane maszyny, urządzenia i przyrządy w arszta­
towe, m aterjały i różny szmelc, które oglądać można na 
miejscu w W ytwórni w godz. 10—15.

Reflektanci winni złożyć oferty z podaniem ceny na 
każdy przedmiot lub grupę oddzielnie.

Oferty w kopertach zalakowanych należy składać do 
biura Wytwórni, Górczewska 44-a do dnia 1-go listopada 
1930 roku.

Wadjum w wysokości 10 proc. zaoferowanej ceny na­
leży załączyć gotówką do oferty.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 5 listopada r. b.
W ytwórnia zastrzega sobie prawo unieważnienia prze­

targu.
O rezultacie przetargu reflektanci zostaną zawiado­

mieni.

Z A L E T Y
nowych pfuczek i sortownie 
Gaspotriego D.R.P.:

pojedyncza i silna kon stru k c ja  s'limak 
z e w n ę t r z n y  z tb io n y , f a tw a  i s z y b k a  
w y m ian a  blach sortowniczych, ż e la z n a  
ra m a  sortown icza,w ym lana części ślimaka, 
najwydatniejsze wykorzystanie powierzchni 
sorłownicy jednostajny mechaniczny dopfyw 
surowca,sysoka wydajność mate zapotrzebowanie 
siły największa ekonomja ruchu.

Z asto so w an ie : do płukania i sortowania piasku żwiru, 
orzeska, miału, piasku szklanego itd. 
Dzienna wydajność: do 250 m s

DR.
MARKRANSTADT

Katalog Nn 43 na zadanie bezpłatnie.

Św iatow ej sław y specjalna fabryka maszyn do rozdrabniania budow­
nictwa, wyrobu sztucznego kamienia oraz dla przem ysłu chem icznego.
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PRZETARG.
na wykonanie urządzeń instalacyjnych w Domu Z gro ­
m adzenia 8S. U rszulanek S . J .  K. w W arszaw ie, a m ia­
nowicie: centralne ogrzewanie, kanalizacja, wodociągi, u- 
rządizenia gazowe, kuchnia parow a i pralnia 'mechaniczna.

In fo rm acje  i ślepe k o sz to ry sy  o trzy m u je  się u  p. inż. 
J a n ik a  w  W arszaw ie , u l. W ilcza  . 55/6, w  dni ^powszednie 
od  god'z. 18.30— 20.

W ad ju m  w w ysokości 5 proc. kw o ty  o ferow anej w raz  
z zalakow anem u o fe rtam i należy  sk ła d a ć  w  kan ce la rji 
Z grom adzen ia  S. S. U rszu lan ek  S . J .  K . w  W arszaw ie,! 
u l. S ienna 87, do dn ia  3 lis to p ad a  1930 r., od godz. 1! do 
13, poczem  n a s tą p i o tw arc ie  o fe rt.

Z g rom adzen ie  S. S. U rszu lan ek  S . J .  K . z a s trz e g a  sobie' 
p raw o  dow olnego w y b o ru  o fe rty , ew en tua ln ie  un iew ażn ie ­
n ia  p rz e ta rg u  bez podan ia  p rzyczyn.

Z grom adzen ie  S. S. U rszu lan ek  S . J .  K. 
w W arszaw ie .

PRZETARG.
D y rek c ja  O k ręgow a K o le i P aństw ow ych  w W arszaw ie  

O głasza n a  dzień  10 listopad 'a  1930 ro k u  p rz e ta rg  na  
d o staw ę :

1) jed n o razo w ą: 18-363 kg . śn ib  żel. n ieob jacz . z 
6 -k ą tn . n a ś ru b ., różn . w ym ., 8895 k g . gw oździ żel- różn . 
w y m .; 1217 k g . m osiądzu  o k rąg ł. w  p rę t. ciągu, wym- 
ocl 10—-40 m m .; 2.000 o d b ijanek  „ o r ła “ godło  p ań stw a1 
wyttn. 238X200 m m .; 1.000 odb ijanek  l i te r  P . K . P . 
1 100 od b ijan ek  „ m a n o m e try " ; 210 p rze łączn ików  „ B u lla "  
4 g u z ik ., 140 sz t. 2 gu z ik , ho|tal>. i 50 T u m b le ra ; -30 sk rzy ń  
ebon it, do a k u m u l . ; 250 w y łączn ików  „ B u lla "  2 gu z ik , 
i 30 sz t. T u m b le ra ; 600 m tr3 d y k ty  k le j. p ierw . g a t. 
g r . od  3 do 10 mm.

2) roczną: 500 k lin ó w  do m aźn . w ag . a m e r . ; 1.000 
panew ek  do -m aźn. N . 13— 15 i 600 tychże  N.  14— 16; 
w ierzchów  że liw .: 100 N . 13— 15 i 14— 16; 100 W . W . 
N . 2 ; 200 W . W. N . 4 ; 20 N . 9 ; spodów  m aźn .: 2) N . 9j  
150 W . W . N r. 2 i 200 AV. W . N r. 4 ; m aźn ic  ca łk o w it. 
160 N . 18 i do w ag . am er. 320 s z t u k ; 400.000 ru sz tó w  
p a r . po jcd ., podw . i p o tró j . ;  sp rężyn  do w ag . a m e r .; 12000 
zde rzak , rys. 5279; 400 pociąg  N. 5282; 1.500 sp ira l, do 
w ó zków  N . 586; 1.000 zderzak . W .W . N . 1564; 1.000 do 
1'o k r. m aźn. w ag . P u lm a n .; 500 tychże  do w ag. Bred'a 
i 400 do w ag . a m e r .; 6.000 do k locków  ham . 200 pociąg, 
parów . rys. N . 1873; pow yższe ilości m ogą być zm n ie j­
szone lub  zw iększone o proc.. F irm a  obow iązana je s t  
nabyć 50 proc. s ta ry c h  k ó t G rif f in a  po cćnie 13,5 g r. za 
kg . loco M ag. N r., 3 W arsz . P ra g a . N a  ilości w yszcze­
gó ln ione  w poz. 2 D y rek c ja  zaw rze  um ow ę roczną lub  
p ó łro czn ą  z d o staw ą  p a r t ja m i na  osobne zlecenie D yrekc ji. 
AYzory, w ykazy  i ry su n k i o raz  w a ru n k i dostaw y  i w z ó r 
um ow y s ą  do ob e jrzen ia  w  b iu rze  W -łu  Z asobów . N a  
każd y  p rzed m io t pow inna być oddzie lna  o fe r ta  z nap isem  
na  koperc ie  n a  ja k i p rzedm io t. D o k ażd e j o fe rty  m usi być 
do łączony  k w it  n a  w p łacone w ad ju m  w kasie  D yrekcyjnej 
K . P . O fe rty  bez z łożen ia  w ad ju m  nie będą  ro zp a try w an e ,

O fe rty  sk ład ać  należy  do d n ia  10 lis to p ad a  r. b. do 
godz. 15-ej do sk rz y n k i zn a jd u jące j się. w  k o ry ta rz u  W -łu  
Z asobów , A l. T erozol. 1/3. O tw arc ie  o fe r t  odbędzie się 
d n ia  n astępnego  w sa li posiedzeń  D y rek c ji o godz. 9 rano . 
O w y n ik ach  p rz e ta rg u  D y rek c ja  p isem nie nie pow iadam ia  
f irm  b iorących u d z ia ł w  p rz e ta rg u . O gólne p rzep isy  o do ­
s ta w a c h  i p rz e ta rg a c h  n a  P . K . P . są  do nabycia  w p o ­
k o ju  N . 10 za o p ła tą  1 zł, w a ru n k i techn . po 50 g r . zaj 
pgz. S zczegóły  dotyczące sk ła d a n ia  o fe r t og łoszone zo ­
s ta ły  w „M onito rze  P o lsk im "  N . 189 z da. 18. 8. 1930 r.

PRZETARG.
K ierow n ic tw o  B udow y G m achu  B anku  G o sp o d arstw a  

K ra jo w eg o  w W arszaw ie  o g ła sza  n in iejszem  p rz e ta rg  p u ­
bliczny na- w ykonanie  ro b ó t z m arm u ru  sz tucznego  ( s tu ­
kow ego) w  budu jącym  s i ę  gm achu .

B a r a n k i  p rz e ta rg u  w raz  z opisem  ro b ó t o trzy m ać  
m ożna w b iu rze  K ie ro w n ic tw a  B udow y A le ja  Je ro zo lim sk a  
N r. 1 w  godz. 9— 12, gdzie  rów n ież  n a leży  sk ła d a ć  o fe r ty  
do d n ia  30 p aźd z ie rn ik a  b. r. do godz. 12-ej z do łączeniem  
w ad ju m  w  w ysokości 5 proc.

PRZETARG
P ań s tw . U rząd B udow nictw a N aziem nego w  C hojnicach 

niniejszem  og łasza  publiczny ,p rze ta rg  p isem ny ma w ykonan ie  
robót ziem nych, m urarsk ich , że lbetow ych , c iesielskich  i k o ­
w alskich p rz y  budow le now ego kościo ła  parafia lnego  w Jeleń- 
czu pow . tucholski.

P rz e ta rg  odbędzie się w  lokalu P ań stw . Uinzędu B udow ­
nictw a N aziem nego tw C hojnicach, D w orcow a 8. O ferty  m oż­
na sk ładać  ty lko  n a  d rukach , k tó re  d o s ta rcza  w y że j nadm ie­
niony urząd za op łatą  5,— zł.- T erm in  sk ładan ia  o fert u p ływ a 
4 listopada b. >r. o  godz. 11-tej, poczem  odbędzie  się ro zp raw a 
p rze ta rg o w a .

D o oferty  w in ien  b y ć  d o łączony  dow ód w płacen ia  do K asy 
S karbow ej w ad ium  iw w ysokości zaokrąg lonych  4% o fe ro w a­
nej su m y  w go tów ce lub p ap ie rach  p ro cen tow ych  m ających  
pulpiłarną w a rto ść  ('Monitor Po lsk i nr. 86 p o r. 140 r. 1928).

Oferty nadesłane  po ter.miinie łub oiieodpow iadające w a ­
runkom  przew idzianym  przep isam i tym czasow em i o oddaw a­
niu państw , do staw  i ro b ó t w zak res ie  dz ia łan ia  M inisterstw a 
R obót P ublicznych  L. III — 396/26, m ogą b y ć  m ierozpatry- 
w ane.

W szelkich  Simformacyj udzie la  P ań stw . U rząd Bud. Naziem. 
w C hojnicach, gdzie  te ż  są  w y łożone do p rze jrzen ia  p lan y  w  
godzinach u rzdeow ych  od  8.—45.

Z astrzega  się p raw o  dow olnego w yboru  oferen ta .
Chojnice, dn ia  13 paźdz ie rn ika  1930.

P ań stw . Urząd B ud ow n ictw a N aziem nego.

OGŁOSZENIE.
D nia 29 p aźdz ie rn ika  1930 ir. o godz. 10-tej p rzed pot. od­

będzie się w U rzędzie 'Celnym w  B ielsku n a  dw orcu  to w aro ­
w ym  publiczna licy tac ja  p rzedm io tów  n iapod ję tych  p rzez  s tro ­
ny  w  p rzep isanym  term in ie , jako  to ; g a lan te ria , m anufak tu ra , 
w yro b y  żelazne, a p a ra ty  e lek try czn e  i p rzęd za  w ełn iana .

B liższe ok reślen ie  rodzaju to w aró w  oraz  cen y  w yw ołan ia  
ogłoszone są n a  tab licy  u rzędow ej U rzędu C elnego w  Bielsku.

U rząd C elny I ki. w  B ielsku.

d
■  Zegary Kontrolne rohotnicze „Uoiu era"!

I B r i i n s c h  A C o. W le d e A  
WIEN IX, K ollngasse  10a

■ XI
81S
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G m ina W ielk ie  H a jd u k i o g łasza  u in icjszem  publiczny

PRZETARG
n a  w ykonanie ro b ó t b lach a rsk ich  i d ek arsk ich , p rzy  b u ­
dow ie szk o ły  pow szechnej.

R y su n k i p rzeg ląd ać  m ożna w  U rzędzie  B udow lanym  
pokó j 27 a  d ru k i po trzebne  d'o p rz e ta rg u  o trzym ać m ożna 
za  o p ła tą  5,00 z ło tych .

O tw arc ie  o fe r t n a s tą p i w e w to re k , dn ia  28. 10. b r. 
o godzin ie  11 -tej w  w ym ienionym  U rzędz ie  B udow lanym .

N acze ln ik  G m iny: (— ) G rzesik , b u rm is trz .

M a g is tr a t  m ia s ta  T arn o w sk ich  G ó r o g łasza  n iu iejszem  
o fe r to w y  pisem ny

PRZETARG PUBLICZNY
n a  w ykonanie ro b ó t b lach a rsk ich  i d ek a rsk ich  d la  budow y 
30-klasow ej szko ły  pow szechnej w  T arnow sk ich  G órach  
z  te rm inem  w niesien ia  o fe r t  do dn ia  4 lis to p ad a  1930 r. 
godz. 12. !

B liższe szczegó ły  p rz e ta rg u  s ą  w ym ienione n a  ta b l i­
cach og łoszeń  w  ratuiszu.

M a g is tra t. (— ) M iehatz , b u rm is trz .

PRZETARG PUBLICZNY
W  czw artek , d n ia  6 lis to p a d a  b r. o godz. 11,30, zo ­

s ta n ie  w  U rzędzie  gm innym  g azow n ia  gm iny  m ia s ta  S k o ­
czow a pub licznym  p rze ta rg iem  sprzeclaną.

B udynek  m ieszkalny  obe jm u je  112,20 m 2 p lu s 40 m 2 
p lus 9,60 m 2, budynek  fab ryczny  148,50 m 2, m u row any  
kom in około 16 m. w ysoki. C a la  p arce la  obejm uje  około 
5.100 m2.

N ajn iż sza  cena w yw oław cza 50.000 zł.
B u rm istrz .

PRZETARG.
M a g is tra t m ia s ta  W iln a  o g ła sz a  n a  godz. 12 w dniu' 

4 lis to p ad a  1930 r . n ieogran iczony  p rz e ta rg  o fe rto w y  na  
budow ę „ O śro d k a  Z d ro w ia 11 p rzy  zb iegu  u l. A rc h a n ie l­
sk ie j i K ijo w sk ie j.

O gólne w a ru n k i p rze ta rg o w e , w a ru n k i techniczne, w y­
ko n y w an ia  dostaw  i ro b ó t, ślepy  k o sz to ry s  i fo rm u la rz  
o fe r to w y  o trzym ać  m ożna w  B iu rze  ^Sekcji T ech n iczn e j 
(D o m in ik ań sk a  2 pok. 53) za  o p ła tę  15 zł. •

P ro je k t budow y je s t do p rz e jrzen ia  w  w ydz. B u d o ­
w lanym  M a g is tra tu  m. W iln a  pok. 61.

M a g is tra t z a s trz e g a  sobie p raw o  w y b o ru  o fe ren ta , u z a ­
leżn ia jąc  to  od fachow ych zdolności p rzed s ięb io rstw a , ró w ­
nież p raw o  n ieu w zg lędn ien ia  żadnej z o fe r t, zw iększen ia  
lUb zm nie jszen ia  ilo śc i ro b ó t, lu b  te ż  ca łkow itego  ich! 
zan iechan ia .

O fe rty  w  za lakow anej koperc ie  w raz  z w ypełnionym  
ślepym  k o sz to ry sem  i pokw itow an iem  K asy  M ie jsk ie j n a  
w p łacen ie  w ad ju m  w  w ysokości 3 proc. o fe row anej sum y, 
o raz  z za łączeniem  d ek la ra c ji o dopełn ien iu  2 proc. w raz ie  
U trzym an ia  się  p rzy  p rz e ta rg u  (p u n k t 8 „ P rz e p isy  i w a ­
ru n k i o fe r to w e ") , na leży  złożyć w  B iu rze  S ekcji T ech­
nicznej (D om in ikańska  2, p okó j 53) do godziny  11-ej 
rano  dn ia  4 lis to p a d a  1930 r.

Vice - P rezy d en t m. W ilna  
Szef Sekcji T  eeh n iczn e j: W . Czyż.

OGŁOSZENIE.
D y rek c ja  K o le i P ań stw o w y ch  w  W iln ie , p rzy  u l. S ło ­

w ackiego  N r. 2, podaje  do w iadom ości, że dn ia  21 l is to ­
pada 1930 ro k u  odbędzie się  p rz e ta rg  pub liczny  na  sp rz e ­
daż s ta ry c h  belek  że laznych  w ilości około 150 ton.

In fo rm acy j u d z ie la  d z ia ł zakupów  W y d zia łu  Z a so ­
bów  ( I I I  p ię tro , p oko j N r. 38) w  dnie urzędow e od godz. 
12 do 14.
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FSIIS1AILUIEBIE 1
i  TBAISER-LEBBEISDłRF U .  |
m vorm. FISCHER, TRAISEN (Doln* Austria)

A dras  te le g ra f lo z n j:  .F e ln a t ih l-T r i la a iT

Odlewnia sta li i m etali m iękkich, fabryka zam ków S i!
SPECJALNOŚĆ: Kształtki z specjalnego łe- E
liwa odwęglonego na rury gazowe i wodo- | | |

ciągowe, marki sfawy światowej F. T. p
Wykonujemy pozatem: zamki budowlane, meblowe f | j

3 | |  eraz kłódki pancerne, dalej odlewy stalowe 1 z metali S 5
—  miękkich, według nadesłanych nam rysunków i modeli. “
Jj? Kształtki 1 zamki dostarczamy franko
III oclone, ewent. franko dom w złotych. 3 5
S  Zapytania, względnie zamówienia skierować należy III
i i i  do jeneralnego zastępcy na Małopolską, Górny Śląsk, —
=  Poznańskie, Pom orze I Wolne Miasto Gdańsk: ! R

mi Jakob S. Karl, lun., W iedeń =
— (Wien II), F eu erb ac h stra ssa  8
| | i  na teren b. Kongresówki: 8235 5 5

=  MARIAN P O S Ł U S ZN Y .  W a r s z a w a  ff i
U l  Zórawia 33. Telefon 301-59. s :

i i r s n i s i H E t n = m = n i = n i = n i E n i s n i E
SPRZEDAŻ MATERJAŁÓW TARTYCH.

D y rek c ja  L asó w  P ań stw o w y ch  w  B ia łow ieży  podaje  
do pub licznej w iadom ości, iż  d n ia  12-go lis to p ad a  1930 r.
0 godzin ie  12-ej w  p o łudn ie  odbędzie  się  w  gm achu  D y ­
rek c ji (położonym  l 1/ 2 k im . od s t . k o l. B ia ło w ieża) p rz e ­
targ- o fertow y  n a  , sp rzed aż  m a te r ia łó w  ta r ty c h  sosnow ych’
1 św ierkow ych  uzyskanych  z p ro d u k c ji 1930 r . na  tarta-, 
k ach  państw ow ych  w  H ajn ó w ce  (p rzy  s t . ko l. norm . H a j ­
n ó w k a) o raz  G ru d e k  i S toczek  (p rzy  bocznicy norm . st. 
ko l. B ia łow ieża). •

P ow yższe m a te r ja ły  D y rek c ja  sp rzed a je  fran co  w agon 
s ta c ji  w zg lędn ie  bocznicy za ładow czej.

N abyw cy p rzy s łu g u je  p raw o  k o rz y s ta n ia  z 6-cio m ie­
sięcznego bezprocentow ego  k re d y tu , odpow iednio  zabezp ie ­
czonego.

Szczegółow y w ykaz jed n o s tek  p rze ta rg o w y ch  D y rek c ja  
p rześ le  n a  żądanie .

. W ad ju m  w  w ysokości 5 p roc. w a rto śc i licy tow anego  
o b je k tu  należy  w nieść do K asy  D y rek c ji L. P . w  B ia ło ­
w ieży n a jp ó źn ie j p rzed  rozpoczęciem  p rz e ta rg u .

B liższych  in fo rm acy j D y rek c ja  u d z ie la  w  godzinach  
U rzędow ania.

D y rek c ja  L asów  P ań stw o w y ch  w B iałow ieży .

D y rek c ja  g im naz jum  państw ow ego  im . A . A snyka  w  
K a lis z u  podaje  do w iadom ości, że w  dn iu  5 lis to p ad a  
o godz. 12 w po łudn ie  odbędzie się w  g m achu  w ym ienionego 
igim nazjum

PRZETARG OFERTOWY
na 150 ław ek szkolnych  dw usiedz  cni ow ych o raz  10 podstaw  
pod k a te d ry . W ym ienione p rzedm io ty  m ożna og lądać  w  
godzinach  p rzedpo łudn iow ych . O fe rty  należy  sk ła d a ć  w  
k a n c e la r ii g im naz jum  do d n ia  4 lis to p ad a  1930 r. w łączn ie .

D y re k to r  g im n az ju m : St. P ach o lsk i.
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PRZETARG
M a g is tra t  m. Ł odzi o g łasza  p rz e ta rg  publiczny na  

d o staw ę  (to d n ia  1 g ru d n ia  1930 ro k u  znaków  re je s tru -  
cy jnyeh b ieżącej n um erac ji, od lew anych  z kom pozycji cynku, 
przyczem  zn ak i re je s tra cy jn e  row erow e w inny  być z b lachy  
po lew anej em alją , m ianow icie:

3.000 sz tu k  w ozow ych 80x66  mm.
7.900 sz tuk  rowerowych 80X66 mm.

700 sz tu k  dorożkarskich dużych 80X66 mm.
700 s z tu k  d o ro żk a rsk ich  m ałych  35x25 mm.

T ło  w szystk ich  znaków  czerw one, cyfry  b iałe .
O fe rty  sk ła d a ć  na leży  w  W ydzia le  G ospodarczym , u l. 

N a ru to w icza  65, p okó j N r. 5, do d n ia  29 p aźd z ie rn ik a  1930 
ro k u  do godziny  10-ej rano  w  k o p e rtach  podw ójnych  
za lakow anych  pieczęcią firm ow ą, k ażd a  z nap isem : „ O fe rta  
do p rz e ta rg u  m ającego  się odbyć dn ia  29 p aźd z ie rn ik a  1930 
ro k u  na  d o staw ę  znaków  re je s tracy jn y ch , z podaniem  nazw y 
firm y  i ad resu .

W ew n ę trzn a  k o p e rta  w inna  zaw ierać  sam ą  o fe rtę , 
zew n ę trzn a  zaś p rócz  w spom nianej k o p e rty  tak że  dow ód 
Złożenia w ad ju m  do depozytu  G łów nej K asy  M iejsk ie j 
w  w ysokości 3 proc. w arto śc i o ferow anycli znaków  re je s tr a ­
cyjnych .

W ad ju m  sk ła d a ć  należy  w  go tow iźn ie  lub  innych w a r ­
tośc iach  w ym ienionych w  ogólnych  w aru n k ach  p rz e ta rg u .

O tw arc ie  o fe r t  n a s tą p i w  dn iu  29 p aźd z ie rn ik a  1930 r. 
o godz. 11-ej w  w ym ienionym  W ydzia le , gdzie  m ożna 
się  zapoznać uprzednio  ze szczegó łam i dostaw y , w zoram i 
znaków  o raz  o trzym ać u s ta lo n y  w zó r o ferty .

M a g is tra t m . Łodzi.

PRZETARG
D yrekcja  O k ręgow a Kolei P ań stw o w y ch  w S tan isław ow ie 

ogłasza publiczny p rz e ta rg  n a  d o staw ę  niżej w yszczególn io­
nych m ateria łó w  na czas od I-go  s tyczn ia  diO 31 grudnia 1931 
roku a  to :

1. W yrobów  żelaznych, ijak: sia tek  i linek drucianych , 
łańcuchów , n itów , podkładek , śrub, w krę tó w , nak rę tek , gw oź­
dzi i Ł p.

2. W yrobów  drzewnych, jak : kodków  do m aźnic, istylisk, 
mioteł b rzozow ych , w ęg la  d rzew nego  i t. p.

3. W yrobów  powroźniczych.
4 . Materjalów do czyszczenia i uszczelniania.

 /

ni mi Janusz Wyganowski
WARSZAWA, ul. Ordynacka 6, telefon 161-50

5. W yrobów  tekstylnych, jak : p łó tna  ju tow ego, tap ice r-  
skiegto, dachow ego, oponow ego, żaglow ego, czerw onego  na 
chorągiew ki' sygnałow e, szm at jutolwych, śc ierek  do okien 
i prochu , szm at do pohtuirow.ania, drelichu, gu rtów  tap ieer- 
s.kich, tra w y  m orsk iej, poduszek do m aźnie, knotów  do  łożysk 
i do lam p naftow ych . ,

6. W yrobów szezotkarskich.
7. Farb i chemikalij.
8. Lakierów i kitów.
9. Odlewów  żeliw nych i z kutego żelaza, odlew ów  sta­

lowych, ja k : m aźnie, k locków  ham ulcow ych, ru sz tów , bębnów  
tłokow ych  i t. ip.

10. W yrobów  szklanych, ija/k: szk ie łek  i zbiorników  do 
lam p naftoiwych, flaszek, murek a szkieł ochronnych  do w odo- 
wsikazółw, k loszy  do lan ia  naftow ych  i gazow ych  i lam p „Kit- 
so n a“.

11. W yrobów  skórzanych, ja k : pasów  ii pasków  ch rom o­
w ych  do szy c ia  i łączen ia  pasów .

12. W yrobów  ceram icznych, jak : ceg ły  i g liny  ognio­
trw ałe j.

13. Okuć kuchennych, ęiaik: ipłyit, rusztów , drzw iczek  k u ­
chennych, p iekarsk ich  i kom inow ych, s-zabaśników, ru r i kola­
nek b laszanych  i różnych  okuć kiudowłanych.

14. Rur gazow ych i łączników.
15. Sprężyn steżkow ych.
16. Zderzaków, koszy zderzakow ych i haków cięgłow ych.
Bliższe szczegó ły  co d o  ilości i ga tunku  zap o trzeb o w a­

nych m ateria łów  /powziąć m ożna z fo rm ularzy  ofertow ych, 
k tó re  w y d a je  D yrekc ja  O. K. P . w S tan isław ow ie  lub p rze­
sy ła  p ocz tą  za nadesłan iem  naJeżytości ma porto . — Term in 
w noszenia o fe r t najpóźniej do  dinia .10 listopada 1930 iroku do 
godzimy 12-tej w południe.

P rz y  rów nych  o fertach  m ają  p ie rw szeń stw o  firm y, k tóre 
pop iera ją  p racę  Po lsk iego  K om itetu N orm alizacyjnego.

D y rek c ja  Kolei Pańsitw . w e  L w ow ie ogłosiła

PRZETARG PUBLICZNY
na d ostaw ę m a te ria łó w  drzew nych , w a rsz ta to w y c h  i budow la­
nych z te rm inem  w niesienia ofert do dnia 30-gó październ ika  
1930 r„ godzina 10-fa.

'Bliższe szczegó ły  p rze ta rgu  podane są w  M onitorze Pol­
skimi nr. 227 z dn ia  2. 10. 1930 roku.

Wszelkich

kliszy i ry tunków
w dobrem wykonaniu I prędko 

d o s t a r c z a

Drukarnia „KUPCA**
ul. Wielka 10 POZNAŃ Telefon 2277

V  i f  i f  w  W  W  W  W  W  W  W W  W  W  W  W  W  V  w
/v ' '  /V / '  /V /V / W V  /V /V A  / \  /S  / \  A  A

Do P.T. Czytelników!
B yt czasopisma opiera się w 

bardzo znacznej części na ogło­
szeniach, a ilość ich stanowi

♦ o możności rozszerzania i ulep­
szania czasopisma.

. Znając życzliwość naszych PT. 
Czytelników prosimy, by  — w  
zrozumieniu tego momentu — 
przy zamówieniach i transak. 
cjach, dokonywanych na pod­
stawie ogłoszeń w naszem piś­
mie zechcieli stale 

powoływać sIę na ogłoszenia
w „Rynku Metalowym i Maszynowym”
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I Sprzedał - dzierżawy • personel - zastępstwa
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O K A Z Y J N IE  D O  S P R Z E D A N IA  §

3-cylindrowy m otor spalinowy Diesla §
o mocy 120 K. M. fabryki Sulzera 1906, połączony z gene­
ratorem Oerlikona o prądzie zmiennym 400 Volt, 50 perjo- 
dów, w bardzo dobrym stanie. Cena bardzo dogodna. 
Informacji udziela in ż  J .  P o z n a ń s k i ,  W a r sz a w a ,  

H o r te n s j i  7. 9343
©OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

KOTŁY P A R O W E
73, 78, nadające się do ruchu fabrycznego, jak również

♦  zbiorniki oraz Ś  p o m p y  w o d n e  korzystnie do sprzedania. 
W a lte r  S c h m id t , W ie lk ie  H a jd u k i, O . SI.
n i. M ic k ie w ic z a  4 .  — Materjały Budowlane 9 3 2 7

0OOOOOOOOOOOOOOO00OOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOO

4111! in
0  9355 Prze'° t 11—13 nim. w dobrym stanie do sprzedania

1  Fabryka „LUK W A R 1', Warszawa,  Kacza 7
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOG

Tokarnię
najnowszej konstrukcji,fabrykat„Mundstells 
Schw eden" typ ciężki, z skrzynką „Nortona" 
łoże prisma, długość toku 1,3 mtr. 1 przy­
rząd rewolwerowy, wrzeciono z otworami 
na wylot 40 m/m, długość cała 2.75 mtr,, 
prawie jak nowa, sprzeda;

P. Znk - Toruń
ul. Prosta 30
9352 Odlewnia m e t a l i

1  f l K n m f l r t n a ;  p o w ierzc h n ia  o g rzew aln a  ko tła .
■ i  w  w  W ie lk a  m ło ck a rn ia  60” a n g ie lsk a  —
w  b a rd zo  dobrym  s ta n ie  na sp rzed aż . — M aszyny  są  u b ez p iecz o n e  J S
od ogn ia . a . F e l s k l ,  P e l p l i n ,  P o m o r i e  9347 =

D U K O W N I K
do koniczyny systemu Ruston Procktor do nabycia. Oferty do 
administracji „Rynku Metalowego i Maszynowego* pod nr. 9341.

Duży piec żelazny
wyłożony szamotem 3 mtr. w y­
soki do ogrzewania w ie lk ic h  
sal wartości 1.500,— zł., sprze­
dam za 300,— zł. Zgłoszenia do 
administracji niniejszego pisma 

pod nr. 1000.

nr L
o wadze baby 60 kg., zupełnie no­
wy, z powodu zmiany dyspozycji 
korzystnie do sprzedania.

Zgłoszenia pod ,.Ajax” Nr. 9299 do Admi­
nistracji „Rynku Metalowego i Maszyno- 

wego“ w Poznaniu.

Aporoi rek lu lihocy lny
m ied z ian y  w yrobu  Q u issek  & G e p p e rt B ie lsko  p raw ie  now y, ta n io  sp rzed a

Zarząd Dóbr W ę g i e r k a  p. Pruchnik 9298

§ Maszyny do obróbki drzewa
1 skombinowana heblarka-wyrówniarka z dłużnikiem,

1 piła taśmowa, 800 rolkowa, 1 gryzarka z ruchomem ra­
mieniem, 1 piła taśmowa ze stołem do przestawiania. 
Wszelkie maszyny są kompletne z przekładnią napędną 
9297 za ogólną cenę 3400 guldenów

ADOLF SUCHOLD, Gdańsk, Paradiesgasse 35, Tel. 26,627

Kocioł parowy
“Pauksche* z 2 rurami płomienicowemi, 67,98 m2 po­
wierzchni ogrzewalnej, utrzymany jeszcze w bardzo do­
brym stanie, rok budowy 1899, z powodu zmniejszenia 
zakładu tanio do sprzedania. Zapytania do zarządu 
M a ję tn o śc i S y p n ie w o , poczta Sypniewo, pow.

Sępólno (Pomorze) 9302

I f l l i n i T I f l h i l S I  Lanza 1®11> sita 45/54/75 KM. 10 atm. prze- L U n U l l l U U H u  woźna, zupełnie w porządku natychmiast bar­
dzo korzystnie do sprzedania. R o w e c k i ,  P o z n a ń , P la c  
W o ln o śc i 3 .  Telefon 5371. 9317

S a m o c h ó d  9321
osobowy .Fiat*, 30 K. M. w najlepszym stanie, mało używany oraz 
m otocykl „Wanderer*, 4V2 K. M. w dobrym stanie, 
s p r z e d a  S T A N I S Ł A W  V O E L H E L ,  L e s z n o .

Kupno okazyjne
papieru pakowego

PAPIER PAKOWY w arkuszach 75X100 
o wadze 50, 100 i 120 gram. sprzedajemy 
loco dworzec Bydgoszcz po cenie 58.— zł. 
za 100 kg. w belach po 150 do 160 kg. 
Wysyłamy tylko za poprzedniem nade­
słaniem gotówki lub za zaliczką. Oferta 
niniejsza ważna aż do wyczerpania za­

pasu, więc bez zobowiązania.

Drukarnia „KUPCA", Poznań, Wielka 10.
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HANDEL STAREGO ZELAZA
E. R ZEPC ZY Ń SK 1 ?oł
P o z n a ń ,  ul. Przemysłowa 22 —  Telefon 22-29

P o leca m y ;

Liny używane do okólników, zbiorniki 
segy żelazne różnej wielkości. 8?59t

Mała fabryka papy smołowej
w wielkiem mieście Wielkopolski, z składnicami, stajniami, 
garażem i małym domem mieszkalnym, nadająca się także 
na inne przedsiębiorstwo, jest do wydzierżawienia. Do ob­
jęcia potrzebny kapitał ca. 25 000 zł. Oferty do admini­
stracji .Rynku Metalowego i Maszynowego” pod nr. 9266.

; f  Wspólnik fachowiec  - kapitalista
; ;§  do fabryki maszyn i odlewni żelaza w większem mieście 
;;0  na Pomorzu, istniejącej 12 lat, bardzo znanej, celem 

rozszerzenia przedsiębiorstwa z kapitałem 30—40.000 zł 
;;g  potrzebny. Oferty do administracji „Rynku Metalowego 
;;0  i Maszynowego” pod nr. 9328.

O0OOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOO©
Dla przedsiębiorstw a handlu żelaza i dostaw  ta r to -  © 

wyeh w ipewnetn wielkiem mieście Polsk. Górnego Ślą- O 
sika -celem spłacenia jednego udziałowca poszukuje się © 
W S P Ó I N I K A - Z A W O D O W C A  o
z kapitałem  50.000 zł. Korespondencję uprasza się w ję- © 
zyk-u niemieckim. Oferty za nr. 9313 do Administracji O 
„Rynku Metalowego i Maszynowe-go“, Poznań, uih Wiel- 6  
ka nr. 10. g
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Ż e i a ź n i a k - m e t a l o w i e c
lat 25, przystojny, z wieloletnią praktyką w przedsiębiorstw, bandl.
1 przemysł., prima świadectwa, samodzielny w księgowości oraz 
wszelkich pracach buchalterji, biegły w polskim i niem., może 
złożyć kaucję 1000 zł.,

poszukuje posady.
Łaskawe zgłoszenia do admin. „Rynku Metalowego i Ma­

szynowego” pod nr. 9254.

®®®[j ] ® a s H s s ® s [

H a j a f l l e  m ia s to
i m i a s t e c z k o  w Polsce jest do oddania

z a s tęp s tw o
przynoszące stałe i dobre dochody. Zgło­
szenia tylko ludzi inteligentnych, nieskazi­
telnej przeszłości z dokładnym życiorysem 
uprasza się do Administracji niniejszego 
pisma pod nr. 360.

® a s ® ® ® ® ® ® ® s ® ® @ ® s B ® H [ i
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Mistrz ceslarski
lat 39, z długoletnią praktyką, doskonale obeznany w no­
woczesnych wyrobach ceramicznych oraz wszelkich piecach 
kręgowych obecnie na posadzie kier. cegielni poszukuje po­
sady. Łaskawe zgłoszenia do admin. „Rynku Metalowego 

i Maszynowego” pod nr. 9310

0OOOOOO0OOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOGOOOO

f  Starszy pan,sądownie zaprzysiężony rewizor ksiąg,
poleca się Szan. Kuplectwu 1 Przemysłowi

do wszelkich p rac  hucnaiterulnuch
^  do kontroli ksiąg, zestawienia bilansów po cenach

■  bardzo przystępnych. Zapewnia sumienną pracę. 
Zgłoszenia uprasza się do admin. niniejszego pisma pod nr. 300.

1® 1 K U P N A  |1®

Stare  płyty akumulatorow e,  szlam,
I wszelkie stare metale

kupuje

T. Bielawski, Poznań,
Bukowska 33. — Telefon 6418. 8 0 6 2

K u p i e  używaną lecz w dobrym stanie

frezarkę do żelaza
z aparatem podzielczym i 1 tokarnię używaną 
1 mtr. długości toku. Oferty kierować do adm. 
„Rynku Metalowego i Maszyn.“ pod nr. 9323
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do prasy hydraulicznej 
na 500—600 attn. kupi
in ż .C z . G o tt s c h a lk  

P o z n a ń  
Spokojna 12 —  Telefon 6258
9322
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Prasę ekscentryczną
suport do nastawienia od 20—70 mm., wytrzymałości od 150 
do 200 ton kupi, FA B RY K A  OKUĆ M EBLOW YCH 
W a c ła w  M il ln e r ,  Bydgoszcz, Mazowiecka 28/29. Tel. 789

9350

W s z e l k i e  o ^ ł o s z e n i c i
uh spraw ie Kupna i sp rzedaży  osiegaja

ui„Riinnu Metalowym i M aszynowym "
z n o t r z n w  s  ■< u  R e  ■«
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"R M®t“- WARUNKI DLA INSERENTÓW I ABONENTÓW.
CENY OGŁOSZEŃ: ‘/, str. 150 zł, V> str. 80 zl, % str. 45 zł, ‘/a str. 25 zl. V,, str. 15 zł. Na I. str. okładki na U.

wiązuje taryfa inna. Miejscem wykonania zleceń I zapłaty jest Poznań; w kwestiach spornych miarodajny jest Sad 
Grodzki (Okręgowy) w Poznaniu. Na wypadek skargi sadowe], nadzoru sadowego lub konkursu przyznane rabaty upa­

dają. Konto czekowe P. K. O. w Poznaniu Nr. 202-796.
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